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Takiem samem Najwyższsm postano- 


CZĘŚĆ URZĘDOWA. 


Mość najłaskawiej nadać konsulowi, Mikoła- 
jowi Jurystowskiemu, order Żelaznej 


fiezo Oea Król. Apostolska Mość'ró- Korony III. klasy z uwoiwieniem od taksy. 


czył nadać najmiłościwiej godność tajnych 
radców z uwolnieniem od taksy: generałowi 
piechoty Lotarowi Hortsteinowi, komen- 
daniowi XV. korpusu i komenderującemu 
generałowi w Raguzie; generałowi - zbrojmi- 
strzowi Krnestowi bar. Leithnerowi, ko- 
meadantowi III. korpusu i komenderującemu 
generałowi w Grazu; oraz generał-poruczni- 
kowi Edwardowi Róhm-Ermo!lisamu, 
komendantowi I. korpusu i komenderującemu 
generałowi w N.zkowie. 


Jego Ces i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem pismem Odręcznem z dnia 
22 grudnia z. r. nadać najmiłościwiej koniu- 
szemu Najd. Arcyksięcia Fryderyka, Edwi- 
nowi Lewandowskiemu, w uznaniu jego 
wieloletniej, wiernej służby, złoty krzyż za- 
sługi. 


Jego Oes. i Król. Apostolske Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia £ 
grudnia z. r. zamianować najmiłościwiej pre- 
zydenta sądu krajowego we Lwowie, Adolfa 
Czerwińskiego, prezydentem wyższego są- 
du krajowego we Lwowie. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 27 
grudnia z. r. nadać najmiłościwiej prezyden- 
towi wyższego sądu krajowego we Lwowie, 
tajnemu radcy dr. Aleksandrowi Mniszek 
Tehorzniekiemu, przy sposobności prze- 
niesienia go na własną prośbę w stały stan 
spoczynku, order Żełaznej Korony I. klasy z 
uwolnieniem od taksy. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 24 
grudnia z.r. nadać najmiłościwiej radey mi- 
nisteryałnemu w Ministerstwie kolei żelaz- 
nych, Alfredowi Ressigowi, tytuł i chara- 
kter szefa sekcji. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył, wskutek wiernopoddańczegowniosku Mi- 
nisira Ces. i Król. Domu i spraw zagranica- | 
nych. zamianować najłaskawiej Najwyzszem 
postanowieniem z dnia 9 grudnia z. r. po- 
siadającego tytul konsula generalnego II. kla- 
sy, konsula dr. Remiego Kwiatkowskie- 
go, generalnym konsulera II. klasy, a wice- 
konsula Zdzisława Okęckiego, konsulem 


Jego Ces i Król. Apostolska Mość ra- 
czył, wskutek wiernopoddańczego wniosku 
Ministra (es. i Król. Domu i spraw zagra- 
nicznych, zatwierdzić najdaskuwiej Najwyć- 
szem postanowieniem z dnia 6 grudnia z. r. 
powołanie konsula dr. Stanisława Miłkow- 
skiego na kierownika konsulatu w An- 
konie. 


Jego (es. i Krói. Apostolska Mość ra- 
wieniem raczył Jego Ces. i Król. Apostolska |; czył Najwyższem postanowieniem z dnia 29 


ra w Rymanowie do Sanoka, Mikołaja Tre- 
tiaka w Tarnopolu do Lwowa, Władysła- 
wa Olechowskiego w Kulikowie do Sta- 
rego Sambora, Rudolfa Richtera w Soło- 
twinie do Przemyśla, Aleksandra Frieda 
w Grzymałowie do Stanisławowa, dr. Boh- 
dana Moneiebowieza w Żurawnie do 
Brzeżan, Juliana Fedusiewicza w Tarno- 
| polu do Stanisławowa, dr. Władysława Mar- 
kiewicza w Mikulińcach do Rohatyna, 
Leopolda Herlingera w Załoźcach do 
| Gródka Jagiellońskiego, Jana Gamotę w 
Herodence do Złoczowa, Tadeusza Terle- 
ckiego w Ozortkowie do Skolego i Mikoła- 
ja Korczyńskiego w Czortkowie do Ko- 
łomyi; zamianował radcami sądu krajowego 
i naczelnikami sądów powiatowych sędziów po- 
wiatowych: Kazimierza Krzanowskiego 
w Lubaczowie dla Lubaczowa, dr. Witolda 
Sęka we Lwowie dla Monasterzysk; sędzią 
powiatowym i naczelnikiem sądu, sędziego 
powiatowego Aleksandra Fedyńskiego w 
Mostach Wielkich dla Mostów Wielkich, a 
sędziami powiatowymi zastępców prokuraio- 
ra Państwa: dr. Stanisława Batyckiego 
i Aleksandra Rebezyńskiego w Stani- 
sławowie dla Lwowa, oraz sędziów: dr. Wil- 
heius Rubińskiego w Brodach dla Tar- 
nopola, ćr leona Rudnickiego w Szezei- 
cu dla Kulikowa, Adama Lenczowskie- 
go w Podhajcach dla Mik otec, Jana $ko- 
wrońskiego w Dolinie dla Janova, ius 
deusza Potockiego w Uleski dla Czortko- 
wa, dr. Kazimierza W szala derai 
w Rudkach dla Lwowa. dr. Józeja Botvers- 
manna w Gródku Jagiellońskim dla Urży- 
małowa, Jauna Kaliniewiecza w Ja- 


grudnia z. r. zamianować najmiłościwiej nad- 
zwyczajnego profesora, dr. Henryka Halba- 
na, zwyczajnym profesorem psychiatryi i 
neurologii w Uniwersytecie we Lwowie. 


Jego Ces. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 29 | 
grudnia z. r. zamianować najmiłościwiej nad- 
zwyczajnego profesora, dr. Jana Piltza, | 
zwyczajnym profesorem psychiatryi i nerwo- 
patologii w Uniwersytecie w Krakowie. 


Jego (es. i Król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 25 
grudnia z. r. posunąć do szóstej klasy rangi 
następujących dyrektorów państwowych szkół 
średnich: Hilarego Hołubowicza w pań- 
stwowej szkole realnej w Śniatynie; dr. Mi- 
chała Jezieniekiego w pierwszem pań- 
stwowem gimnazyum z polskim językiem wy- 
kładowym w Stanisławowie, Edwarda Sch ir- 
mera w państwowem gimnazyum w Bro- 
dach, Józefa Słotwińskiego w pańsuwo- 
wem gimnazyum w Jaśle i Józefa Star o- 
miejskiego w państwowem gimnazyum 
w Drohobyczu. 


F. Minister sprawiedliwości przeniósł: 
radce sądu krajowego i naczelnika sądu po- 
wiatowago, Aleksandra Briickmanna w 
Monasterzyskach do Liska; sedziego powia- 
towego i naczelnika sądu, Tomasza Miko- 
łajewicza w Łopatynie do Peczeniżynś, a 
sędziów powiatowych: Stanisława Kirchne- 
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gm OD M DECYZJĘ ZA REI OCZ 


„O Cypris i Nereides, pozwólcie, aby 


| brat 


KA nie się radością dla swych przyjaciół, u- 
f tpieniem dla swych nieprzyjaciół, albo ra- 
żył wogóle dla nieprzyjaciół, których oby- 

śmy nie mieli nigdy; 
„Niechaj dołoży starań, 
wywodami swoimi wykaszawszy, że zachowa-j ego siostrze wszystkie należne jej honory; 
nie się jej na sądzie, powszechnie uważane Th zapomni ie upokorzenia, które nie- 


III. 


Tak samo, jak w roku zeszłym, na je- 
dnem z publicznych posiedzeń Instytutu Fran- 


euskiego, prof. P. Girard rehabilitowsł e aby składano 


za fakt historyczny, jest tylko legendą, — | gdyś w i rezdzierały me własne 

w r. b, p. Teodor Reinach, członek Akademii | serca; 

„des Insriptions et belles-Lettres*, na publi- 
eznem posiedzeniu tej Akademii wygłosił od- 
czyt rehabilitujący Safo. Renat i 6 ta 
była wskazana z powodu wykrycia pięćdzie- 
sięciu, dotychczas nieznanych, wierszów poet- 
ki, gdyż, ,»0 ile krytycy wszystkich czasów 
godzili się jednomyślnie na sławienie daru 
poetycznego tej, którą Strabon nazywał „dzi- 
wną rzeczą”, Jeżeli sławili wytworny dobór 
wyrazów, naturalność i śmiałość myśli, cu- 
downy rytm — to jednocześnie różnili się — 
i to od wieków, — 60 do stanowiska społe- 
cznego i wartości moralnej tej kobiety. Czy 
była kurtyzaną, czy wielką damą? Ćzy na- 
leży w niej widzieć czystą Í wzniosłą muzę... 
czy też zwykłą kochanką jakiegoś profesora 
znieprawiania ?* 

Otóż przedewszystkiem, wiemy dzisiaj, 
że Safo pochodziła z bardzo dobrej i możnej 
rodziny; prawdopodobnie wyszła wreszcie Za 
mąż, a po śmierci męża, została sama ze swą 
córką Olevis; wiemy dalej, że ojciec jej ije- 
den z braci zajmowali wybitne stanowiska 
na wyspie Lesbos, że więc, w podobnych 
warunkach, nie mogła prowadzić życia ta- 
kiego, jakie jej przypisuje legenda. Ale wie- 
my więcej jeszcze: wiemy, mianowicie, jak 
sądziła Safo życie i postępki jednego ze swych 
braci, który, wzbogaciwszy się handlem wiu, 
kupił sobie kochankę, znaną p. n. Rhodopis 
i dla niej cały majątek stracił. 

Oto ustęp z nowo wykrytej Ody Safony, 
poświęconej temu właśnie przedmiotowi: 


„Kiedy przystuchiwał się rozmowom 0- 
belżywym, które na ucztach obywateli doku- 
czały mu żywo, a zaledwie złagodzone, Ziv- 
wu rozpoczynały się...“ 

„Jeżeli zatem Safo — powiada p. Rei- 
nach — tak jest wrażliwa na złe prowadze- 
nie się brata, ...jak nie przypuścić, że jest 
niewinną w stosunku do tych zarzutów, któ- 
rymi komedya ateńska obciążyła jej pamięć?* 

Ale możemy także przekonać się, że 
inne zarzuty stawiane Safo. są nieuzaszdnio- 
ne. Wiadomo, iż kobiety z dobrego towarzy- 
stwa ówczesnego, najczęściej wdowy, zakła- 
dały pewnego rodzaju „stowarzyszenia reli- 
gijne*, w których skupiały młode dziewczęta 
z zamożnych rodzin i zajmowały się ich wy- 
chowaniem. Takim „Domem Muz* kierowała 
i Safo, domem, gdzie uczono sztuki zachowa- 
nia się, tańca, śpiewu, poezyi; były to kla- 
sztory, tzy pensyonaty, wyróżniające się term 
nadewszystko, że przyjaźń szczera i żywa łą- 
czyła uczeniece wzajemnie, a także i uczeni- 
ce z kierowniczką; taką kierowniczką ideal- 
ną, oddającą się swemu zawodowi z dużem 
umiłowaniem, wkładajacą doń wszysiko, czem 
rozporządza, — była Safo, ta jak p. Rei- 
nach powiada, pani Maintenon z Lesbos. Je- 
żeli wziąć pod uwagę te okoliczności, tę 
poezyę, jaka wypełniała całe życie i wszy- 
stkie czyny pensyonarek, — wówczas zr0zu- 
mieć można właściwe znaczenie, fałszywie 
najczęściej poezyi 


dotychczas tłumaczone, 
Safo. 


Oto n, p. poezya, świeżo odnaleziona, | p. A. d. Chateauhriant za śwą powieść „Mon- 


wy mój wrócił zdrów i cały, by spełniło | a napisana z powodu wyjazdu jednej z pen- | sieur aes Lonrdines", druga przypadła nie 
"2 LISTY PARYSKIE į się to wszystko, co pożąda jego dusza. p - 
uś B i „Jeżeli grzeszył był niegdyś, niechaj | 


wszystko to będzie obecnie zatarte; niechaj chęć nunrzeć. skoro pomyśię, jak płakała, 


pani de Pene 4„L'Evadee*;, jek to przypu- 
szezałem, lecz p. L, de Robert za jego „Le 
Rowman d'an maizde* '), 


Akademia Goncourtów, rozpatrując kan- 
dydatów do nagrody. zwróciła między inny- 
un, szczególną uwage na powieść pzni Neil 
Doff pt. „Jours da famine er de detreśie, ); 
jestto pierwsza powieść tej autorki, która je- 
dnak ma już swoją historzę. Z pochodzenia 
Flamandks, zamężna byłu za Belpiem, prze- 
ciwnikiem nieprzebłsganym MR kobie- 
tej, nietylko nienile widzącym to, że żona 
jego pissła, ale niemiłosiernie palącym wszel- 
kiego rodzaju rękopisy, jakie w domu znaj- 
dował; tak przydala zapewniają kroni- 
karze paryscy... Ale oto niedawno mąż ów 

„tyran“, umarł; mogła więe pani Nell Doff 

dokończyć swej powieści, oddać ją do druku 
i ogłosić. Znalazła przytem gorliwego prote 
ktora w osobie p. O. Mirbeau (p. Mirbeuu 
w roku zeszłym dał poznać światu paniy 
Margueritte Audoux i jej powieść „Marla- 
Glaire";, który niejednokrotnie już mial szeę- 
śliwą rękę w pozyskaniu popularności dla 
autora, jakim się zajmował: wszak on, to, 
przed laty, swyrn wrtykniem w Le Fu aro, 
przyśpieszył dojście do sławy Maurisemu 
! Maaterlinckowi. Ale nie cheiałym, by czyte!- 
nik choć na chwile sądził, że „Jo:rs de 
famine ət da dótresss* mają coś wsuólnego 
z „La vie des sheilles“, albo z jakiwtolwie ak 
| bądź dramatem uutora „La Princessse Ma- 
| ieine“; w tymsamym, a może w o wiele 
większym stopniu, w jakim Maetersinck jest 
idealista, pani Nell Dof jest realistką; zre- 
sztą, zestawienie to dostało się pod me pióro 
jedynie z powodu p. Mirbeau. 


syonarek „szkoły“ Safo: 


„Nie kłamie, jeżeli powiem, że mam 


kiedy mnie opuszczała, 


„Mówiła mi: 
moja Safo! Z jakiem cię żalem opnszczam* 

„A ja jej odpowiedziałam : „ldź Z Ya- 
dością i zachowaj o mnie wspomnieni.e Wiesz, 
jakiemi staraniami cię otaczałam; 


„Jestem nieszczęśliwa 

„A jeżeli zapomniałaś, pozyćl, że | 

przypomnę i pozwól, że ei przypomnę te 

wszystkie chwile cudowne, jakie spędziłyśmy 
razem ; 


„Te wieńce z fiołków, róż i lili, jaki- 
mi zdobiłaś się przy mym boku; 


„Te naszyjniki z kwiatów wicsennych. 
jakimi zdobiłaś swa szyję; 


„Te perfumy królewskie, któremi oble- 
wałaś "twą pierś młodą,....* 

„Kwiaty i jeszeze kwiaty — pisze p. 
Reinach — perfumy i jeszcze perfumy, wre- 
szcie kilka słodkich łez.... oto do czego spro- 
wadzają się rzekome „bachanalie* w Lesbos; 
aby znależć w nich jnteneye karygodne, na- 
leżałoby je tam przedewszystkiem sameinu 
umieścić” 

Ta Śnię p. Reimacha oczywiście 
faktem jest doniosłym dla świata uczonego; 
czy jednak wpłynie ua zmianę tyłowieko- |, 
wej legendy? czy zdoła przeciwdziałać wpły- | | 
wom tylu a tylu arcydzieł literatury wszech- 
światowej, na jej podstawach opartych? Z pe- j 
wnością nie. Liczyć się z nią będą przyszli 
badacze Safo, sle dla nas, dla szarego tłu- 
mu, pozostanie na zawsze tem, czem była 
dotychczas, czem ją zrobiła tradycya wie- 
kowa... 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
5 = j Kazimierz Woénicki. 
W poprzednim „Liście“ przewidziałem 
dobrze, jaka powieść. otrzyma nagrodę im. 
| 1) Fasguelle, 1911. 


Goneourtów ; omyliłem się "natomiast, co do 
2) Fasquelle, 1911. 


nagrody La Vie Heureuse. Pierwszą uzyskał 


worowie dla Mostów Wielkich, Michae 
ła Kucińskiego we Lwowie dla 
Lwowa, Antoniego Feigla w Kałuszu 
dla Czortkowa, Michała Rosoła w Ottynii 
dla Załoziec, Stanisława Lessera w Horo- 
dence dla Horodenki, Wilhelma Kliszeza 
w Żółkwi dla Tarnopola, Antoniego Łuki a- 
nowicza w Bóbrce dla Bóbrki, Maryana 
Elektorowicza w Lubaczowie dla Luba- 
czowa, Bolesława Strie w Borszczowie dla 
Kozowej, Aleksandra Tymkiewicza w 
Żółkwi dla Żurawna, Jakóba Donigiewi- 
cza w Kamionce strumiłowej dla Sanoka, 
Eugeniusza Baranowskiego w Bołszow- 
cach dla Stanisławowa, dra Franciszka Pie- 
chowskiego w Brzeżanach dla Brzeżan, 
Maryana Markiewicza w Dobromilu dla 
Ustrzyk, Stanisława Szaj nę w Brodach dla 
Brzozowa, Antoniego Raczyńskiego recte 
Raka w Winnikach dla Sołotwiny, Juliusza 
Bętkowskiego w Drohobyczu dla Ryma- 
nowa i Maryana Maciejowskiego w Sko- 
lem dla Glinian; wreszcie sędziami powiato- 
wymi sędziów: Józefa Zgóralskiego we 
Lwowie, Romualda Dumina w Zabłotowie 
i Władysława Krupskiego w Zborowie, 
wszystkich z pozostawieniem ich w dotych- 
czasowych miejscach służbowych, Zdzisława 
Słowikowskiego z okręgu wyższego są- 
du krajowego we Lwowie dla tego okręgu, 
Teofila Karaczewskiego w Starym Sam- 
borze, Wojciecha Tramplera w Żurawnie 
i Władysława Augustynowicza w Mo- 
nasterzyskach z pozostawieniem ich w do 

tychczasowych miejscach służbowych. 


P. Minister handlu ząmianował w eta- 
cie personalnym podległych Ministerstwu 
handlu departamentów rachunkowych i fa- 
chowo - rachunkowego rewidentów rachunko- 
wych: Antoniego Wernera i Zygmunta 
Tomanka we Lwowie, radcami rachunko- 
wymi. 


Ministerstwo handlu nadało kontroloro- 
wi pocztowemu, Janowi Zawałkiewiczo- 
wi ze Lwowa, posadę zarządcy pocztowego 
w Kałuszu. 


Prezydyum krajowej dysekcyi skarbu 
zamianowało asystenta ełowego, Włodzimie” 
rza Juszczńkiewieza, oficysłem cłowym 
w A. klasie rangi. 


2 


Prezydent gal. dyrekeyi poczt i telegra- 
fów zamianował adjunkta, Józefa Rusina, 
pocztmistrzem w Czerminie i przeniósł poczt- 
mistrza, Szczepana Barbera, z Czermina do 
Bobowej. 


Obwieszczenia 


e. k. Namiestnictwa we Lwowie z dnia 30 
grudnia 1911 1l. XVII. 19.980, z wyka- 
zem panujących w Galieyi chorób zarażli- 
wych zwierzęcych, zestawionym na podstawie 
sprawozdań e. k. starostw. przedłożonych od 
28 do 30 grudnia 1911 i z dnia 30 gru- 
dnia 1911 1. XVII 19.221/16 w sprawie wy- 
wozu do Bawaryi zwierząt rzeźnych z nie- 
których powiatów politycznych Galicyi, — 
zamieszczone są w „Dzienniku urzędowym“ 
dzisiejszego numeru Grażety Lwowskiej. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA. 


Lwów, 2 stycznia 


Polityka zagraniczna Austro - Węgier. | 


Zeitung z Berlina o pogłoskach, „których 
autorowie, jak się zdaje, mniemają, że im 
uda się zasiać w Austro- Węgrzech nieufność 
do Niemiec“, o usiłowaniach, których bez- 
owocność wnet wyjdzie na jaw. 

Inny dziennik poładniowo-niemiecki na 
podstawie wiadomości z dobrze poinformo- 
wanych kół berlińskich występuje obecnie 
przeciw tej nagonce i omawiając oświadcze- 
nie hr, Aehrenthala w Delegacyach, stwier- 
dza, że jak co do polityki bałkańskiej, tak 
też eo do stanowiska w obec wojny włosko- 
tureckiej istnieje zgodność „po części nawet 
dosłowna*; że w Bsrlinie panuje zadowole- 
nie zwłaszcza z wywodów P. Ministra hr. 
Aebrenthala o zachowaniu się mocarstw w 
sprawie Marokka i że hr. Aehrenthal nie 
wyrzekł ani jednego słowa, którego przed- 
stawiciele rządu niemieckiego nie powiedzie- 
liby już w parlamencie niemieckim. 

W ten sposób ta mała intryga prasy 
otrzymała odprawę. Dodajemy kończy 
Tremdenblatt że stosunki między hr. 
Aehrenthalem a kierującymi mężami stanu 
państwa niemieckiego zawsze były i pozosta- 
ły jak najlepsze i najbardziej przyjacielskie. 

W bardzo stanowczy sposób wystąpiła 
przeciw machinacyom rzymska Vità, z obu- 
rzeniem protestując przeciwko twierdzeniu, 
że Włochy zachoWują się ozięble wobec trój- 
przymierza, lub nawet gotowe są z niego 


Dzięki zwołaniu Delegacyj dana była | wystąpić. Twierdzenie to, pisze Vità, jest 


P. Ministrowi spraw zagranicznych hr. Aeh- 


błędne i niema w niem ani słowa prawdy. 


renthalowi sposobność dokładnego określenia | Włochy życzą sobie pozostać w trójprzymie- 


stanowiska Austro-Węgier wobec wszystkich 
ważnych problemów politycznych dzisiejszej 
doby. Wywody P. Ministra spotkały się z u- 
znaniem nietylko w prasie Monarchii. Także 
prasa zagraniczna oddaje zasłużone pochwały 
jasnej, świadomej celu i pokojowi wiernie od- 
danej polityce Austro- Węgier. 

Przy tej sposobności wciągnięto do dy- 


rzu, bo jest ono dla nich korzystne i ponie- 
waż uważają je za konieszne dla pokoju i 
równowagi w Europie. 

Na końcu godzi się jeszcze zaregestro- 
wać głos paryskiego Journal des Débats. 
Pismo to omawisjąc wywady hr. Aehrentha- 
la w Delegaeys: i, zapisuje jako okoliczność 
uwagi godag fakt, że równocześnie z mową 


skusyi również kwestyę spoistości — jeśli | tą pojawiła się w półurzędowym berlińskim 
tak wyrazić się można — trójprzymierza. | Locałaneeigerze pochwała austryackiego P. 


Plotkarstwo polityczne od pewnego czasu zno | Ministra spraw zagranicznych. W ten sposób 
wu zaczęło w powątpiewanie podawać nieza- | mowa ta nabiera wielkiej wagi. 

chwianą harmonie uczestników tego. sojuszu, Dziennik ów pisze dalej, że to, iż trój- 
tak doniosłego dla sprawy pośoju. Chciano przymierze pozostaje nadal podstawą polityki 
nawet nadać pozory prawdopodohieństwa po- | zagranicznej, zasługuje na szczególną uwagę 
głosce, jakoby hr. Aehrenthal naraził sobie | włąśnie obecnie, gdy zbliża się termin wy- 
koła rozstrzygajace w Berlinie i jakoby po- gaśnięcia, względnie odnowienia tego sojuszu. 


między nim a ambasadorem Tschirschkym 
przyszło 4» nieporozumień. 

Powołując się na to, przypomina rem- 
denblutt, że pierwsze zaraz w ostatnich cza- 
szeh ataki przeciwko trójprzymierzu, jakoteż 
niedorzeczną bajkę o niezgodzie między urzę- 
dowymi przedstawicielami polityki austro-wę- 
gierskiej i niemieckiej, zbił już d. 27 z. m. beor- 
liński Localanzeiger, stwierdzając stanowczo, 
że niemieccy mężowie stanu i dyplomaci w 
sprawie polityki trójprzymierza najzupełniej 
zgadzają się z hr. Aehrenthalem. ) 

Przedtem już doniesiono do Kólnische 


-B 


ANATOL KRZYŻANOWSKI. 


PSYCHE. 


Powieść współczesna. 


Część druga. 
MI. 
(Ciąg dalszy). 


Stylizowana, wysmukła centifolia, pły- 
nąc lekko wśród tłumu gości, pochyliła się 
w tej chwili ku niemu. 

— Witoldzie — szepnęła — powóz z 
Orlina zajeżdżźa. Chodź, należy, abyśmy ra- 
zem powitali te panie. 

Zanim jednak zdołali przebić się do 
przedsionka, Edward Horecki dziwnym tra- 
fem znalazł się taim przed nimi. Korzystając 
zaś z chwili, w której służba uwolniała pa- 
nią Orlińską z zaplątanej na głowie woalki 
czy koronki, stał z rękami Wandy, uwięzio- 
nemi w swej dłoni i ze zgłodniałym, stę- 
sknionym wzrokiem, utkwionym w pobla- 
dłych jej rysach. 

— Ach, taak... — pomyślał Dowgint. 

W chwilę później, po ceremonii powi- 
tań, drogą przez Dziunię torowaną, wiódł 
panią Orlińską ku sali balowej. Za nimi 
Edward, jako wicegospodarz w domu siostry, 
prowadził, wsparte o ramię swe, cudne białe 
zjawisko. Przytuleni do siebie, on we fraku, 
ciemnowłosy, wysmukły, ona w zwojach śnie- 
żnej illuzyi, czynili wrażenie pary oblubień- 
ców, przed którą tłum rozsuwał się z po- 
dziwem. 

— (o za królewska uroda! — szepnął 
ktoś z boku. 

— Istny kwiat biały — dorzucił głos 
drugi. 

A Edward, pochłaniając rozpromienio- 


jej i radość spotkania, mówił pochylony ku 
niej : 

; — Witam cię, ukochana, w domu mo- 
jej siostry, jakby w swoim własnym. Witam 
cię, Ewo moja cudna i świecie mój cały, któ- 
ry chciałbym coprędzej zabrać do naszego 
juź gniazdka. 

Orkiestra, ukryta w kląbach zieleni, u- 
derzyła w tej chwili w rozwiewne tony ci- 
chego walca. 

Korzystając z okazyi tej, aby pozyskać 
Wandę, wśród tłumu, na chwilę chociaż, dla 
siebie, otoczył kibić jej ramieniem i złoży- 
wszy pajęczą okrywkę na krześle, a nie do- 
puszczając do prezentacyj, powiódł w tan ża- 
wrotny. Ktoś drugi podał ramię pani domu 
i dwie te pary rozpoczęły bal równocześnie. 

Uwaga jednak ogółu skierowała się na 
pierwszą z nich głównie. Przytuleni do sie- 
bie, o ruchach zharmonizowanych rytmem 
doskonałego kwartetu, płynęli wolno w takt 
upajającej muzyki, a serca ich zdawały się 
bić jednem tętnem, odbierając pobladłym li- 
com krew całą. . f 

— Pokuso ty moja rajska i szczęście 
moje, nie zapomniałaś? — szepnął, silniej 
tuląc ją ku sobie. 

Wstrząsnęła przecząco złotymi lokami. 

— I kochasz? — wybiegło mu west- 
chnieniem na usta. 

Podniosła tylko spojrzenie, lecz od u- 


Sprawy krajowe. 


(Fundusz na budowę szkół ludowych). 


C Chege przyspieszyć budowę szkół ludo- 
wych w naszym kraju, przeznaczył Sejm w r, 
1907 fuudusz dziesięciu milionów kor. na 
zasiłki dla funduszów szkoinych miejscowych 
na budowę szkół i zgodnie z wnioskiem Wy. 


— Zaszczyt? — Oóż za górne okre- 
ślenie. 

— A więc rozkosz: bo tę daje przecież 
widok pięknej kobiety, — rzucił ze zwykłą 
swą impulsywną śmiałością. O, niech pani 
nie karci mnie poważnem spojrzeniem. Mam 
prawo być szezerszym od innych. 

A wyczytawszy w spojrzeniu jej nieme 
pytanie, dorzucił miękko: 

— Zmaliśmy się dziećmi jeszeze. Pani 
nie raczy tego pamiętać. 

Przeciwnie, pamiętam doskonale 
chłopczyka w gimnazyalnym mundurku, wy- 
rostka raczej, który mi srodze dokuczał; gle 
nie poznałabym go w panu. i 

Czy to mówi na moją niekorzyść? 

— Prędzej na korzyść. Widzi pan, że 
i ja jestem szczera. Dodam też jeszcze, iż 
miło mi spotkać w panu towarzysza zabaw 
i smutków dziecinnych. 

Wyciągnęła ku niemu rękę, obciśniętą 
w długą, białą rękawiczkę. 

Ujął ją i, zapatrzony w uśmiech jej 
czarujący, chciał jeszcze coś powiedzieć, gdy 
padły pół żartobliwe słowa Edwarda. 

— Ostrożnie ze wspomnieniami, bo bę- 
dę zazdrosny. 

— Q eo? | 

— Że ja w nich żadnego nie brałem 
udziału. 

— Prawda; nie było cię między nami, — 
przyznał Jan Horecki i, pochylając dorodną 


pajającego wyrazu źrenic jej ciemnych, serce | swą postać, smuklejszą jeszcze i bardziej gib- 


mu zadrgało i znieruchomiało w piersiach. 

— Bądź błogosławiona, — wyszeptał 
i, pozbawieni tchu, zatrzymali się przy 
swoich krzesłach.. 

Tu czekał już na nich Jan Horecki. 
Oczy jego rzucały błyski podniecenia, lica 
zarumienione były. 

— Może zechcesz przedstawić mnie, — 
prosił, Po dokonaniu zaś zwykłej formy, skło- 
ni? się, patrzac zaś na nią z nieukrywanym 
zachwytem, mówi: 

— Szczęśliwi Dziunia i Edward, że pa- 
nią znali dawniej, podczas gdy mnie zaszczyt 
ten dziś dopiero przypada w udziale. 

Wanda, której ciche: „Bądź błogosła- 
wiona!* — brzmiało jeszcze w uszach, uśmie- 


nemi oczami to Szczęście swoje, pijąc czar | chnęła się lekko, 


ZIE 


ką we fraku, dodał: — Nie poruszajmy /więc 
wspomnień, aby nie przywodzić Edziowi na 
pamięć smutnych dla niego wspomnień i nie 
traćmy uroku chwili obecnej. Wszak pani 
raczy przetańczyć ze mną walca? 

Dziewczę jednak, zbudzone słowami na- 
rzeczonego do rzeczywistości, zawisło już 
spojrzeniem promiennych swych źrenie, na 
jego poważnych, jakby posmutniałych rysach. 
Walea? Daruje pan, ale po parogo- 
dzinnej podróży w upał, w zumkniętym po- 
wozie, jestem istotnie znużona i dużo tańczyć 
nie mogę. Przytem obiecałam, w Dreźnie je- 
szcze, według angielskiego zwyczaju, całego 
tego walca p. Edwardowi. 

— W Dreźnie? To państwo się znali? 
Nie wspominałeś nam o tem. 


działu krajowego przeznaczył ten fundusz na 
budowę szkół nowych w tych gminach, gdzie 
strony konkurencyjne złożenie przypadającego 
w myśl ustawy 120 pre. datku konkurencyj- 
nego w całości lub w przeważnej części za- 
pewniły, a grunty pod budowę szkoły zostały 
zaintabulowane na własność funduszu szkol- 
nego miejscowego. Fundusz ten przeznaczony 
był dalej dla tych gmin, gdzie szkoły jeszcze 
niezorganizowano jedynie dla braku budynku 
szkolnego, albo gdzie szkołę wprawdzie zor- 
ganizowano, ale dla braku budynku nie mogła 
wejść w życie, 

Fundusz 10 milionów kor. uzyskał Wy- 
dział krajowy drogą pożyczki, przez emisyę 
4 pre. obligacyj dłużnych z 50 letnią amorty- 
zacyą. 

Według ówczesnego obliczenia Rady 
szkolnej krajowej na budowę szkół w gmi- 
nach, należących do powyższych kaiegoryj, 
fundusz szkolny krajowy obowiazany byłby 
przyczynić się kwotą 11,400.000 kor., na po- 
stawienie zaś budynków we wszystkich gmi- 
nach, to jest także w tych, w których były 
wprawdzie budynki, ale nieodpowiednie, 
potrzeba było zasiłku z funduszu szkolnego 
krajowego w sumie 22,220 000 kor. 

Akcyę na polu budowy szkół ludowych 
na szerszą skalę rozpoczęła Rada szkolna 
krajowa po uchwale sejmowej dopiero w r. 
1908, a dziś po upływie zaledwie czterech 
lat cały fundusz 10 milionowy został wyczer- 
pany i jeśli dalsza akeya na tem polu nie 
ma doznać przerwy, szkodliwej dla rozwoju 
szkolnictwa ludowego, potrzeba postarać się 
o dalsze i to znaczne na ten cel fundusze. 

Przy pomocy 10 milionowego funduszu 
zbudowano szkoły w 690 gminach, a naj- 
świeższe obliczenia wykazują obecnie, że za- 
chodzi jeszcze potrzeba budowy 2874 budyn- 
ków szkolnych o 5876 galach naukowych ko- 
sztem 51,446,895 koron. Ponieważ na budo- 
wę tych kask" konkurencyjne obowią- 
zane 84 złożyć ustaw rastacyę w sumie 
8,889.773 koron, n okazj się po- 
trzeba dostarczenia z funduszu 
szkolnego krajowego zasiłków w 
sumie 48,056.123 koron. 

Tak olbrzymie zapotrzebowanie tłnma- 
czy się tem, że wskutek wzrostu frekwencji 
dzieci szkolnych zachodzi potrzeba stawiania 
nowych budynków nawet w tych gminach, 
w których szkoły już jstnieją. Następnie da- 
wniejsze związki szkolne muszą być rozdzie- 
lane i w wielu gminach należy organizować 
osobne szkoły. Wreszcie koszta materyału i 
robocizny wzrastają z każdym rokiem, a za- 
tem i koszt budowy szkoły jest dziś znacznie 
wyższy, niż był przed kilku laty, 

Nie chcąc wstrzymywać dalszej akcyi 
na poln budowy szkół ludowych, postanowił 
Wydział krajowy przedłożyć Sejmowi 
wniosek wyznaczenia daiszej na 
ten cel dotacyi w wysokości 10 mi- 


— I owszem. Mówiłem matce twojej i 
Dziuni. Musiałeś nie zauważyć tylko. 

Janek Horecki, owo uosobienie niefra- 
sobliwości i wesołego usposobienia, doznał 
nagle wrażenia, iż jakas ostra szpiika ukłóła 
go w samo serce, Niebieskie jego oczy, zapalne 
niekiedy i ciskające iskrami, lecz częściej 
ufne i dobroduszne, spoczęły po raz pierw- 
szy na bracie, z odeieniem podejrzliwości i 
niechęci, 

Wanda w lot to pochwyciła. 

— Towarzyszu zabaw dziecięcych — 
rzuciła żartobliwie — co to, gniewamy się 
bodaj, przy pierwszem ze mną spotkaniu? 
I to o marnego walca!... Jak gdyby nie było 
tylu innych tańców na balu. 

— A więc w pierwszą parę mazura. 
Czy zgoda? 

-— Najchętniej. 

Szereg młodzieży, prowadzonej przez 
Dowginta, przerwał dalszą rozmowę. Zaczęły 
się prezentacye i zamawianie tańców, którymi 
panna Orlińska bardzo powściągliwie rozpo- 
rządzała, 

— Kontredans mój — szepnał z prośb 
w głosie Edward. ; PAD ý 

— Tak. Dziękuję za przypomnienie, 
Pierwszy kontredans i mazur należą do wice- 
gospodarzy domu — potwierdziła uprzejmie. 

— A cóż mnie się dostanie? — pod- 
jął Witold Dowgint. 

„Cały zapas życzliwości i przyjaźni, 
przeniesionej z Dziuni na pana. Ręczę, iż 
starczy go dla was obojga. 

— Zyczliwość.... przyjaźń... ze strony 
pięknej kobiety, rzeczy to bardzo platoniczne. 
Ale cóż robić? Jestem człowiekiem nawskróś 
praktycznym, Życie krótkie; il faut prendre 
chaque petite volupté qu'on rencontre. A więc 
przyjmując dar cenny, postaram się wycią- 
goąć z niego wszystkie możliwe korzyści. 
Oto pierwsza: - ) 

Ujął rękę jej i, rzuciwszy ze zgorsze- 
niem: Ach, te barbarzyńskie długie rękawi- 
czki! To wymysł niegodny cywilizaeyi! — 
odchylił ją dłonią do ust swych i pocałował 
serdecznie. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


lionów koron, uzyskać się mającej ró- 
wnież drogą pożyczki krajowej, umarzainej w 
50 latach. Fundusz tea wystarczy znów na 
lat kilka, apo wrczerpaniu tegoż będzie mu- 
siał kraj w dalszym ciągu dostarczyć nowych 
funduszów. Niezależnie od tego funduszu, 
wstawiana będzie, jak dotychczas, corocznie 
do budżetu funduszu szkolnego krajowego 
kwota 200.000 koron na rekonstrukeyę i prze- 
budowania istniejących starych budynków 
szkolnych. 

W związku z akcyą budowlaną pozo- 
staje kwestya technicznego nadzoru nad bu- 
dową szkół. Według ustaw, obowiązek ten 
cięży w pewnej mierze na Administracyi 
państwowej, ale dotychczas dla braku sił te- 
chnicznych nie stale przeprowadzany, ale je- 
dynie prowizorycznie przez zakontraktowa- 
nych madzorców technicznych wykonywany. 
Już w r. 1907 uchwalił Sejm rezolucyę wzy- 
wającą Rząd, aby zorganizował techniczny 
nadzór przy władzach szkolnych nad budo- 
wą szkół. Obeenie Wydział krajowy posta- 
nowił zavroponować Sejmowi ponowne we- 
zwanie Rządu do natychmiastowego zorgani- 
zowania tego nadzoru technicznego. Chodzi 
o to, aby tak przy Radzie szkolnej krajo- 
wej, jakoteż przy Radach szkolnych okrę- 
gowych ustanowione były osobne siły te- 
chniczne dla spraw budowy szkół ludowych. 
Dzisiejsze posiikowanie się organami Namie- 
stnietwa i okręgów budowniczych ma pro: 
wincyi jest niewystarczające, gdyż szczupłe 
te siły zaledwie podołać mogą dotychczaso- 
wym rozlicznymi zadaniom Administracyi pań- 
stwowej. 


Seran NAPAD EET AC PY ZOO Eu WYDA POWY, PE a 


Jednorazowe zasiiki dla urzędników 


państwowych, 


Musimy jeszcze cofnąć się do genezy 
tej sprawy. Przedstawia ją komunikat Wie- 
ner Abendpost następująco: 

W konferencyi urządzonej d. 17 z. m. 
z przedstawicielami stronnictw parlamentar- 
nych, wskazał P. Prezydent Ministrów na to, 
że prawodawcze traktowanie sprawy uregu- 
lowania stosunków prawnych funkeyonaryu- 
szy państwowych na posadach pragmatycznie 
ustalonych, oraz ustaw o nieodzownem po- 
kryciu zwyżki wynikłych ztąd wydatków, we- 
dług wszelkiego prawdopodobieństwa nie bę- 
dzie już ukończone w ciągu roku 1911, 
i wobec tego oznajmił im zamiar Rządu u- 
czynienia zadość pilnej potrzebie przez pro- 
wizoryczne czasowo nieograniczone zarządze- 
nie. Gdy mimo najgorliwszego przyspieszenia 
owej akcyi stan obecny parlamentarnego zá- 
łatwienia wymienionych ustaw wyklucza mo- 
żność, aby funkcyonaryusze państwowi już w 
pierwszem półroczu r. 1918 otrzymali wy- 
znaczone im drogą definitywnych zarządzeń 


korzyści, przeto wypłacony będzie wszystkim 
urzędnikom państwowym i osobom stanu 
nauczycielskiego w służbie państwowej 4 nej- 
niższych klas rangi, tudzież praktykantom i 
innym funkcyonaryuszom, czekajacym na po- 
sady urzędnicze (Anwärter) z początkiem 
1912 roku jednorazowy datek w kwo- 
cie stopniowo oznaczonej od 50 do 180 kor.. 
a osobom ze stanu sług państwowych, żoł- 
nierzom korpusu straży, tudzież innym 080- 
bom, mającym państwowe posady za dekre- 
tem lub kontraktem ina tej posadzie w pełni 
zatrudnionym taki sam dodatek w wysokości 
35—50 kor. 

Dla robotników państwowych wyzna- 
czono nie osobny datek, lecz odpowiednio do 
istoty ich stosunku służbowego podwyższenie 
płac i inne zarządzenia, celem polepszenia 
bytu. 

Ponieważ niema zamiaru przyznawania 
nowych tego rodzaju datków, jak te, o któ- 
rych obecnie niowa, przeto w interesie fun- 
kcyonaryuszy państwowych należy mieć nie- 
płonną nadzieję, że wdrożona naich korzyść 
definntywna akcya dojdzie do skutku w ter- 
minie półrocznym, stworzonym przez owe 
prowizoryczne zarządzenia. Nieodzownym te- 
go warunkiem jest w każdym razie, aby pra- 
gmatyka służbowa w parlamentarnem zała- 
twieniu otrzymała brzmienie, możliwe do wy- 
konania ze stanowiska odnośnych interesów 
Administracyi państwowej i ludności. Tak 
samo należy w tym samym terminie posta- 
rać się o pokrycie wypływających z tego 
większych kosztów przez przysporzenie no- 
wych żródeł dochodu. 

Tak przedstawia się tedy geneza sprawy. 

Powziąwszy postanowienie, Rząd rychło 
w czyn je wprowadził. 

Wiener Zeiiuny z A. 81 grudnia z. r. 
ogłosiła rozporządzenie całego gabinetu z d. 
29 grudnia z.r, o przyznaniu jeduorszowych 
zasiłków funkcyonaryuszom państwowym. 

Wedle tego rozporządzenia zasiłki je 
dnorazowe, które stać się mają płynnymi w 
pierwszej połowie stycznia 1912, ustanowiono, 
jak następuje: 

A) Dla urzędników najniższych 4 klas 
rangi (włączając w to osoby urzędu nauczy- 
cielskiego przy państwowych szkołach śre- 
dnich i niższych zakładach naukowych): 


Klasa dodatków aktywal. 


Klasarangi Wiedeń I I. IH. IV. 
koron 

VIII. 180 100 90 80 %0 

IX, iX. 110 90 80 70 60 

XI. 100 50 70 60 50 


B) Dla auskultantów, praktykantów i 
innych funkcyonaryuszy, czekających na po- 
sady urzędowe (Anwärter), dalej dla suplen- 
tów i asystentów przy państwowych średnich 
i niższych zakładach naukowych 50 kor. 
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C) Dla podurzędników, służby, jakoteż 
kierowników warstatowych gł. Urzędu men- 
niczego, takichże kierowników i werkmistrzy 
monopolu tytoniowego, jakoteż dla puncarzy, 
dla członków straży bezpieczeństwa publi- 
cznego (uniformowanej straży bezpieczeń- 
stwa, straży policyjnej cywilnej, agentów po- 
licyi), dla straży skarbowej i żandarmeryj, 
wreszcie dla tych wszystkich innych, czy to 
na podstawie dekretu, czy też kontraktowo, 
w służby cywilnej zatrudnionych osób, któ- 
rych dochody nie przekraczeją sumy 3000 
koron rocznie, z wyłączeniem jednakże kate- 
goryj robotniczych : 


Wiedeń klasa dodatków aktywalnych 
I. II. M. Iv. 
koron 
50  %0 40 35 35 


Przesilenie tureckie. 


Wojna z Włochami stała się dla Tur- 
cyi podwójnem nieszczęściem. Wydana ona 
została na łap beznadziejnej walki o teryto- 
ryum przez nieprzyjaciela zajęte z tej jedy- 
nie przyczyny, że niedostatecznie było ochro- 
nione — i prowadzić musi walkę dla obrony 
już tylko honoru swego, bez najmniejszego 
choćby cienia prawdopodobieństwa, że utrzy- 
ma się w posiadaniu dzierżaw, zajętych przez 
Włochy. Z drugiej strony wojna fatalnie od- 
działała na stosunki wewnętrzne państwa 
ottomańskiego. W chwili właśnie, gdy wszel- 
kie spory i zatargi umilknąć były powinny, 
gdy należało, by cały naród zwartą falangą 
stawił czoło czybającym nań niebezpieczeń- 
stwom — ciężkie przesilenia wewnętrzne nie- 
ustannie podkopują powagę i odporność or- 
ganizmu państwowego. 

Oto, co o najnowszym z tych kryzysów 
podają depesze: Na posiedzeniu Izby ture- 
ckiej d. 81 7. m. okazał się brak kompletu, 
ponieważ opozycya nie przybyła, chcąc unie- 
możliwić obrady nad art. 85 konstytucji. 
Wobec tego wielki wezyr oświadczył w dłuż- 
szem przemówieniu, że uważa, iż jest w za- 
targu z Izbą i dlatego gabinet poste- 
nowił podać się do dymisyi. 

Pismo, w którem wielki wezyr zgłosił 
dymisyę, wręczył sułtanowi minister wojny. 
W piśimie tem powołał się wielki wezyr na 
obstrukcyę w Izbie i na wywołane przez to 
złe wrażenie zagranicą. Rząd wypracował po- 
nadto manifest, w którym zaprotestował prze- 
ciwko zarzutowi, jakoby złamał konstytucyę. 

Na rozkaz sułtana niezawiśli podjęli 
pośrednictwo między Młodoturkami a opo- 
zycyą, | | 

Imieniem deputacyi opozycyi, która zja- 
wiła się d, 1 b. m. u sułtana, oświadczył 
dep. Izmail, że opozycya nie występuje prze 


SYRENA. 


(Pierre Dax. Lorpheline a Auteuil). 


Część druga. 


NP n 


XVI. 
Wątła nadzieja. 


(Ciąg daiszy). 


— Mój Boże! — jęknęła babka — jak- 
że bym chciała, żeby przyszedł teraz, gdy tu 
jestem +... 


Zyczenie pani się nie spełni. Ge- 
rard nie posiada majątku, musiał sobie stwo- 
rzyć sytuację. Zajęty w Towarzystwie kopal- 
nianem, znajduje SIĘ Za granicą, 

— Za granicą! Och! trzeba, 
wrócił... . 

— Wróci, jak skończą się jego prace. 
Nie potrwa to już długo, na Szczęście! Dwa 
tygodnie najwyżej. 

— Izabelo! ty powiesz swemu wnukowi, 
że chcę go poznać. 

— Powiem, pani. N 

— Bedziesz za mną przemawiać? 

— Mój syn zna moje uczucia dla pani. 

Po chwili milczenia pani d' Antignać 
zapytała: 

— Pozwolisz mi wsócić, Izabelo? Dłu- 
żej się zasiedziałam, niż myślałam. Boję się, 
żem nadużyła twojej dobroci. 

Pani d'Estaing się namyślała, a potem 
rzekła: 

— Wolałabym, zanim się znowu zoba- 
czymy, pomówić z moim synem. 

— Pochwalam twój zamiar. Odnalazłam 
ciebie Izabel. Ta radość będzie mnie pod- 
trzymywać. Mówisz, dwa tygodnie? 


żeby 


— Powrót nie jest ściśle oznaczony, 
ale nie może się opóźnić, 

Hrabina powstała. 

Bardzo blada, z płomieniem w oku, pa- 
ni d'Estaing wstała także, mówiąc: 

— Prosiła mnie pani e jedną przysłu- 
gę, nie odmówiłam; a teraz z mojej strony 
poproszę panią o jedną łaskę, 

Naprzód już, zgadzam się, Izabelo. 

— W takim razie będę bardzo wdzię- 
czna, jeżeli pani zachowa przy sobie nasze 
spotkanie. Nie życzę sobie, aby moje imię 
wymówione zostało w domu, który dla mnie 
jest grohem. Ja już nie istnieję. Jestem tą, 
o której się nie mówi. Umarli nie wracają. 

— Tak sobie życzysz? 

— Wymagam, przepraszając panią, że 
tak się wyrażam. W razie, gdyby pami się 
nie zgodziła, czułabym się zmuszona cofnąć 
moją obietnicę co do Gerarda. 

Może pani d'Antignac już sobie uło- 
żyła, ż6 Znajdzie sposobność powiedzenia Da- 
nielowi 0 swojej synowej. Zrozumiała, że 
najmniejsze wahanie zniszczyłoby raz na za- 
wsze wątłą nadzieję, która zabłysła dzięki 
owemu błogosławionemu spotkaniu. Nie wa- 
hała się. 

| — Masz powody, których rozstrząsa- 
nie nie do mnie należy. Izabelo, obiecuję ci, 
że żadna wzmianka nie będzie uczyniona o 
tobie, 

— Liezę na, to, pani. 

Babka złożyła na dawnem miejseu, na 
kominku, fotogrzfię wnuka i szepnęła: 

| — Odchodzę szezęśliwa. Jakże będę za- 
wiadomiona o ćecyzyi mego wnuka ? 

— latwo znajdę jaki sposób, 

— Napisz do mnie, po prostu. Mówisz 
dwa tygodnie, nieprawdaż, Izabelo ? 

, — Mniej więcej. Nie sądzę, aby oczeki- 
wanie dłużej się przeciągnęło. 

.— Będę się więc spodziewać słówka 
od ciebie, 

— Gerard to osądzi. Jeżeli nie znaj- 
dzie niestosownem, żebym pisała do pani, z 
chęcią napiszę, 

Hrabina wyciągnęła obie ręce. Zmusiła 


-~ 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 8 stycznia 1912, 


żonę Daniela, żeby się pochyliła i zatrzyma- 
ła chwilę przy piersi kobietę, która tak wie- 
le cierpiała, Z oczami łez pełnemi, hrabina 
szepnęła : 

— Dzięki!.. och! dzięki, Izabelo!... 
Przeżyłam jedną z najszczęśliwszych chwil 
mego życia. Dzięki ci za nią!... 


XVIL 
W Languedoc. 


W Tuluzie Filomena musiała czekać na 
pociąg, który ją zawiózł do Portet-Saint-Si- 
mon. Gdy się tam znalazła, nie bez powne- 
go wzruszenia, zajechała do najbliższego 
przy stacyi hotelu, napisała list i chciała go 
zanieść do swoich rodziców. 

Nie była w Portet od czasu swego wy- 
jazdu do domu zdrowia w Paryżu. Pisywała 
listy serdeczne, lecz rzadkie i nie śmiała 
stauąć wobec starych Plissierów bez zapowie- 
dzenia swojej wizyty. 

Starzy nie trzymali już kawiarni „Au 
Midi Joyeux*. Wycofali się z interesu i żyli 
spokojnie. Nie spodziewali się już zobaczyć 
Filoimeny. Nie znali Janka. Posiadali tylko 
dwie jego fotografie z czasów dziecinnych, 
lecz biedni ludzie nie śmieli nigdy nikomu 
pokazać tych fotografij i album, w którem 
one się znajdowały, było ukryte głęboko w 
szutladzie komody, pod stosem kaftaników 
mamy Plissier. 

Na stacyi kolei tak samo, jak na uli- 
cach Portet nikt nie zwracał uwagi na Fi- 
lomenę. (i, którzy widzieli jak przyjechała, 
nie poznali jej. Wysmukłe kształty córki ka- 
wiarzy zamieniła lekka otyłość, chód stał się 
pewniejszy. Zresztą, nie traciła czasu na wy- 
szukanie twarzy znajomych, 

W liście, pisała : 

„Kochani moi rodzice. 

„Przyjechałam w tej chwili do Portet. 
Ponieważ mój wyjazd z Paryża został bardzo 
szybko postanowiony, nie miałam czasu u- 
przedzić was o moim przyjeździe. 

„Bałam się, żeby nie sprawić wam nad- 


ciw rozszerzeniu praw sułtana, lecz przeciw 
Saidowi baszy. Deputacya prosiła o niemia- 
nowanie go ponownie wezyrem, na co sul- 
tan odrzekł, że kwestya ta wkracza w dzie- 
dzinę wyłącznych prerogatyw Korony. 

Wedle dalszych depesz, Said basza mia- 
nowany został ponownie wielkim wezyrem, 
Nessib effendi zaś szeikiem ul-islam. 

Podobno przeważna liczba dotychczaso- 
wych ministrów pozostanie nadal w gabi- 
necie. 

Pozostaną przedewszystkiem minister 
spraw zagranicznych, wojny i marynarki. 
Najwięcej kłopotu stwarza teka spraw we- 
wnętrznych. 


Rzym. Doniesienie jednego z pism 
wiedeńskich. otrzymane z Konstantynopola, 
jakoby d. 28 z. m. wojsko tureckie i arabskie, 
zgromadzone koło Bir Tobrus, zaatakowało 
Włochów i zadało im ciężkie straty, jest 
zupełnie bezpodstawne. 

Londyn. Angielski krążownik pancer- 
ny „Suffolk“ otrzymał rozkaz odpłynięcia 
z Malty do Egiptu z zapieczętowanymi roz- 
kazami. 

Biuro Reutera dowiaduje się, że rząd 
angielski wysłał okręt wojenny, celem utrzy- 
mania neutralności na wodach Egiptu. 


KRONIKA. 


Lwów, 2 stycznia, 


Kalendarz. 

Środa (8 stycznia): 

Genowefy. — Włastymiła. — Julianny m. 

Wschód słońca o godzinie 7:28 rano, za- 
chód słońca o godzinie 335 po południu. 


— Najj. Pan raczył najłaskawiej u- 
dzielić ze Swej prywatnej szkatuły zapomóg:: 
Towarzystwu straży pożarnej w Królówce, po- 
wiatu bocheńskiego w kwocie 100 kor., kor- 
pusowi weteranów wojskowych w Kołomyi w 
kwocie 150 kor.,, oraz ewangeliekiemu urzędo- 
wi parafialnemu w Unterwalden, powiatu prze- 
myślańskiego, na dokończenie budowy kościoła 
ewangelickiego w kwocie 200 kor. 

— Obiad Dworskl z ckazyi Nowego 
Roku vd ył się wezoraj u Najd. Arcyksięcia 
Franciszka Ferdynanda w Belwederze. 

— JE. P. Namiestnik dr. Michał 


e ho 
Bobrzyński wyjechał wczoraj wicezorem de 
Wiednia w sprawach urzędowych; wskutek 
tego nie będzie udzielał audyencyj we Środę. 

— JE. P. Marszałek krajowy Stani- 
sław hr. Badeni wyjechał wczoraj wieczorem 
w sprawach urzędowych do Wiednia, zkąd wraca 
we środę rano. 


to nagłego wzruszenia, ukazując się bez u 
przedzenia, zy mogę przyjść? 

„Obiecuję sobie wkrótce wielką przy- 
jemność ucałowania was. 

„Wasza córka 
Filomena Plissier*. 

Ojciec i matka Filomeny byli zawsze 
jakby zgnębieni fałszywą sytuacyą. Od dawna 
już nikt im o córce nie wspominał, a gdy 
sami o niej rozmawiali, było to z pewną rezer- 
wą, jak się mówi o rzeczy, która przykrością 
w Życiu się zaznaczyła. 

Wiecznie się obawiali, że dowiedzą się 
„o czemś*, żezjawi się Filomena, której wi- 
dok przypomni ludziom dawne  historye. 
W gruncie rzeczy, cieszyliby się, gdyby mo- 
gli poznać dziecko swojej córki, ale to mie 
przeszkadzało, że drżeli przed jego wizytą. 

Matka Plissier corowała skarpetki swe- 
go męża, siedząc w oknie salki jadalnej, gdzie 
orzechowe meble połyskiwały czystością, gdy 
usłyszała stukanie do drzwi. Podniosła głowę. 
spojrzała ponad okulary, zawołała, że można 
wejść i spytała. małego chłopca, który się 
ukazał: 

-—- To karta na podatki, mały? 

— Nie, list od jednej pani z hotelu 
Oroix-Bleu. Zdaje się, że ma być odpowiedź 
mame Plissier. 

Zacna kobieta powstrzymała się od wy- 
krzykniku. Przeczucie jej szeptało, kto list 
napisał. 

— Bardzo dobrze — rzekła odważnie — 
zaraz się dowiemy. 

Zbladła, a pomarszczone usta zadrżały, 

„Boże miłosierny! — jęknęła — co też 
nam donoszą?“ 

Poczciwina była tak wzruszona, że nie 
mogła sobie dać rady z otworzeniem koper- 
ty. Wzięła nóż kuchenny i wsunęła ostrze 
w róg, 

Spojrzała najprzód na podpis, 

Mój Boże! — zawołała — słusznie się 
domyślałam ! Nędza do nas wraca...“ 


(Ciąg dalszy nastąpi), 


— Jabileusz dziennikarza. W nie- 
dzielę, 31 grudnia, członkowie redakcyi Dzien- 
nikarza Polskiego obebodzili święto rodzinne, 
a mianowicie jubileusz 25-letniej pracy dzien- 
nikarskiej swego kolegi redakcyjnego p. Adama 
Krajewskiego. Imieniem kolegów przemówił do 
jubilata p. E. Kolbuszowski. Podniósł jego ci- 
chą, skromną a wydatną i obfita w owoce pra- 
cę i wręczył mu od kolegów skromny upomi- 
nek. Następnie przemawiali redakter p. Aleksan- 
der Milski, p. Bolesław Lewicki imieniem 
rady nadzorczej i dyrekcyi Spółki wydawniczej 
Dsiennik Polski, p. Telmany imieniem per- 
sonulu drukarskiego. P. B. Lewicki wręczył 
jubilatowi adres od rady nadzorczej i dyrekcyi 
Spółki. Jubilat wzruszony do głębi tą ni:s;o- 
dziewauą dla niego owacya, pedziękował za nia 
serdecznemi słowy w pięknej mowie, Wśród 
telegramów, które jubilat otrzymał, znajduje 
się także telegram od wydziału Tow. datenni: 
karzy polskich. 

— W noe Sylwestronąi w Nowy Rok 
bawił się Lwów tak, jak może jeszcze żadnego 
roku. Wszystkie kawiarnie, cukiernie, restaura 
cye, teatry i t, d., były przepełnione — kto 
nie zamówił sobie wcześniej miejsca, musiał 
niejednokrotnie, mimo próśb i cbietnie napiw- 
ków dla zmęczonych kelnerów, odchodzić i szu- 
kać jakiegoś wescłego „locum“ w innym lo- 
kalu, lub wreszcie na redutach w Filharmonii 
i Pałacu sportowym. 

Lwów zapamiętał się w zabawie — za- 
pomniał o trudzie codziennym, drożyźnie i 
amutkaeh, żegnano staruszka „1911* bez żalu, 
witano tajemnicze „1912“ z ufnością, nadzieją 
i naszem typowem: „jakoś to będzie!“ 

Patrząc na tę wesołą noc, jedno przecież 
przychodziło na myśl: Oto jak upadło życie w 
zamkniętem kółku rodzinnem i jak prawie zu- 
pełnie przeniosło się do... kawiarni. Tradycyjne 
oczekiwanie godziny 12 w noc Sylwestrowa 
przy stole domowym w gronie najbliższych, co- 
raz bardziej „wychodzi z mody“, ludzie jakby 
się bali tych dwunastu symbsliczpych uderzeń 
zegara domowego, umykają w gwar ludzki, 
kołyszący się w tumanach dymu, pod potokami 
świateł elektrycznych, w pustej i wesołej atmo- 
sferze sali kawiarnianej. 

Być może, że łatwiej tn zapomnieć o 
zmorze życiowej, która gdzieś, tam, skulona na 
mrozie, stoi przed drzwiami lokalu i cierpliwie 
czeka na wychodzących... 

Ktoby tam o niej myślał w tę noc jedy- 
ną! Więc szła zabawa, rozlegał się Śmiech, 
toczył się z lekkiem jakiemś sercem wyjmewa 
ny pieniądz, ciężko nieraz zdobyty. Przecież to 
raz w roku!... 

A Nowy Rok, odzianj w płzszez biały, 
na którym pierwszy mróz wsadził się brylan- 
„ami, obig? cicho panowanie na długich dwa- 
naście miesięcy... 

— f kolei. P. Minister kolei żelaznych 
powierzył kierownictwo oddziału spraw osobi- 
stych w dyrekcyi kolei państwowych we Lwo- 
wie sekretarzowi Karolowi Fijałkowskiemu, 
dotychczasowemu zastępcy szefa tego oddziału, 
nadając mu równocześnie tytuł inspektora. 


— Nadzwyczajny pociag osobowy do 
Ławocznego i z powrotem. Z powodu po- 
święcenia schroniska narciarskiego w Sławsku i 
z tej przyczyny spodziewanej większej frekwen- 
cyi podróżnych zaprowadza dyrekcya kolsi pań- 
stwowych w sobotę, 6 b. m., nadzwyczajny 
pociąg osobowy z wozami I., II i III. klasy 
ze Lwowa do Ławocznego i z powrotem, we- 
dług następującego rozkładu jazdy: Lwów od- 
jazd 7:8 rano, Szezerzee miasto odjazd 7:40 
rano, Mikołajów-Drohowyże odjazd 8 18 rano, 
Stryj przyjazd 8:55, Stryj odjazd 9'5, Skole 
odjazd 10:7, Sławko przyjazd 10:44, Sławsko 
odjazd 1046, Ławoczne przyjazd 119 przed 
południem. 

Pociag powrotny wyjedzie z Ławocznego 
o godzinie 5:50 po południu, a dalej: Sław- 
sko odjazd 6'8 wieczorem, Skole odjazd 7, 
Stryj przyjazd 7'57, Stryj odjazd 8:7, Mikoła- 
jów odjazd 8'56, Szezerzee m. odjazd 922, 
przyjazd do Lwowa godzina 10:19 wieczorem. 

Ponadto pociąg powrotny zatrzyma się 
na wszystkich stacyach i przystankach. Do po- 
ciągów tych wydawać się będzie bilety jazdy 
za opłatą normalnej ceny. Ulgi taryfowe przy- 
sługujące członkom Towarzystw narciarskich 
itp. mają walor i w powyższych pociągach. 

— Księgi adresowej król. stoł. mia- 
sta Lwowa ukazał się punktualnie z pierwszym 
stycznie rocznik szesnasty. Wydawca jej, Fran- 
ciszek Reichman, wykorzystał sumiennie ol- 
brzymi materyaa ostatniego spisu ludności, nie 
szczędząc ani trudu, ani kosztów, więci „Księ- 
ga“ zyskała wiele na dokładności, pozbyła się 
błędów roczników dawniejszych. Lwowianie wy- 
próbowawszy w ciągu lat piętnastu pożyte- 
czność wydawnictwa, stwierdziwszy wprost je- 
go niezbędność w mieście tak wielkiem, jak sto- 
lica naszego kraju, z wdzięcznością niekłamaną 
przyjmą te wszystkie ulepszenia i uzupełnie- 
nia, które przynosi rocznik szesnasty „Księgi 
adresowej“. 

— Filię Banku przemysłowego Kró- 
Jestwa Galicyi i Lodomeryi z W. Ks. Kra- 
kowsklem otwarto wczoraj w Krakowie. Ko- 
mitet wykonawczy Filii składa się z prezydenta 
dr. Leo jako przewodniczącego, radey Cesar- 
skiego Mendelsburga jako zastępcy przewodni- 
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czzzezo, atale urzędującego, oraz z członków 
Edwarda br. Mycielskiege. posła na Sejm, dr. 
A. Benisa, szefa biura Izby handlowej i Wła- 
dysława Anezyca, właściciela drukarni. Dyre- 
ktorem Filii jest p. Maksymilian Drochocki, 
dotychczasowy wicedyrektor Banku przemysło- 
wego we Lwowie; dyrektorem oddziału towa- 
rowego Filii jest p. Tadeusz Filippi, dotych- 
czasowy dyrektor akcyjnych Zakładów górni- 
czych w Sierszy. Jak słychać, Filia krakow- 
ska ma się zająć między innemi organizacyą 
handlu węglem krajowym. 

— W Kole literacko-artystyczanem 
złożyli licznie zgromadzonym członkom i ich 
rodzinom życzenia w bardzo zgrabnym oko 
licznościowym wierszu, ułan polski (p. Sta- 
nisław Janowski) i „Zosia* (p. Barberówna). 
„Niespodzianki* zyskały ogólny poklask; ocho- 
cze tańce w kilkadziesiat par przeciągnęły się 
do rana, 

— »Królestwo migdałowec, staropol- 
ska zabawa dla dzieci i młodzieży odbędzie się 
staraniem Koła Pań Tow. „Szkoły ludowej“ 
dnia 7 bm. w sali Kasyna miejskiego. Bilety 
wstępu po koronie nabywać już można w księ- 
garni p. Połonieekiego przy ul. Akademickiej, 
Rządowo upoważniona wyższa 
Szkoła mnzyczna Eugenii Rosenberg w Kra- 
kowie (ul. Bonerowska 6) pozyskała w osta- 
tnich czasach nową siłę pedagogiczną W 08o- 
bie znakomitego pianisty Ignacego Friedmana. 
Powszechnie znany i ceniony wirtuoz objął 
prowadzenie kursu koncertowego w tej sakele, 
której kierowniczką nie szezędziła zabiegów, 
aby przez zaangażowanie tak wybitnej siły pod- 
nieść stan prowadzonego prze siebie zakładu 
na jeszcze wyższy stopień i dać w ten sposób 
możność jak najszerszego wykształcenia arty- 
stycznego swym uczenicom. 

— Miejska sprzedaż mleka. Na pod- 
stawie uchwały Rady miejskiej urządziła gmi- 
na miasta Lwowa, począwszy od 2 stycznia 
b. r. trzy nowe sklepy ze sprzedażą mleka, a 
mianowicie w realnościach: a) przy ulicy Sło- 
dowej l. 1 (obok kościoła św. Antoniego), W) 
przy ulicy Zyblikiewicza l 51, e) przy ulicy 
Grodeckiej 1. ~. 19. Nadto miej ka sprzedaż 
mleka odbywać się będzie G aotychczasowym 
sklepie przy ul Ormiańskiej 1. 6. 

W lokalach tych będziesprzedawane mle- 
ko i śmietanka doborowej jakości o znacznej 
wzitości tłuszezu po następujących cenach: 

1. mleko pełne (niezbierane) za 1 litr 24 
halerzy, 2. mleko chude (zbierane) za 1 litr 
10 halerzy, 3. śmietanka za 1 litr po 80 ba- 
lerzy. Sklepy otwarte będą od godziny 7 rano 
do godziny 1 w południe i od 8 do 8 po po- 
łudniu. 

— Delegacya górników i ku'ników 
polskich powołała do życia jako organ po- 
mocniczy komisyę zakładów naukowych i po- 
wierzyła jej opracowanie sprawy wyższych stu- 
dyów górniczych w kraju, oraz zajęcie się 
sprawą reformy szkoły wiertniczej w Borysła- 
wiu. W skład komisyi weszli: jako przewodni- 
czący członek dełegacyi st. radea górniczy, po- 
seł do Rady państwa w Wiedniu p. Jan Za- 
rański, oraz zaproszeni pp.: Leon Syroczyński, 
inżynier górniczy i profesor Politechniki we Lwo- 
wie; Julian Sykała, starszy inżynier górniczy 
w Porębie (Szląsk austr.); Leopold Szefer, dy- 
sektor szkoły górniczej w Dąbrowie. oraz jeden 
z wybitnych fachoweów z okręgu węglowego 
sosnowiecko-dąbrowskiego, w Królestwie Pol- 
skiem. Komisya ma zadanie rozpatrzyć istnie- 
jące projekty wyższych studyów górniczych w 
kraju i przygotować referat, na którego pod- 
stuwie delegacya przeprowudzi dyskusyę i po- 
weżmie decyzyę. Ponieważ delegacya uznała 
sprawę wyższych studyów górniczych za nader 
aktualną i ma zamiar w ciągu najbliższych mie- 
sięey powziąć decyzę i stosownie do niej podjać 
energiczną akcyę, — komisyi zakładów nauko- 
wych przypada w udziałe nader ważne i donio- 
słe zadanie. 

— Teatrzyk maryonetek zgromadził 
znów na dwóch ostatnich spektaklach, jaki na 
poprzednich, takie tłumy publiczności, że wszy- 
stkie dostawione nawet krzesła rozkupiono co 
do miejsca, a mnóstwo osób odeszło od kasy 
bez biletów. 

O ile na to pozwolą umowy, tyczące się 
przedstawień pozalwowskieh, maryonetki ukażą 
się w naszem mieście bodaj dwa razy. 

— Hojna ofiara, Otrzymujemy nastę- 
pnjące pismo z prośbą o umieszczenie: Andrze- 
jowa hr. Potocka z Krzeszowie złożyła na rzecz 
bursy im, Henryka Sienkiewicza we Lwowie 
500 kor. 

Za ten hojny dar składa staropolskie „Bóg 
wielki-zapłać*. Lewicki Bolesław, wiceprezes. 

— Niewypłacalpość. Galicyjski Zwią- 
zek wierzycieli we Lwowie ogłasza niewypła- 
calność firm: Citel Schónherz w Wadowicach 
i Abracham Dieker w Brzeżanach. 

Dnia 28 z. m. podano mylnie niewypła- 
calność firmy Salomon Birnbaum w Chrzano- 
wie, która to firma istnieje w rzeczywistości 
w Krakowie. 

— Klub rzemieślniczo-mieszezański. 
Wezoraj odbyło się w Krakowie otwarcie i po- 
święcenie nowego lokalu klubu rzemieślniezo- 
mieszczańskiego. W uroczystości wzięli także 
udział posłowie Zieleniewski i dr. Bandrowski, 
oraz kilku radnych miejskich. Poświęcenia do- 


kona? proboszcz kościełs św. Anny Ka. dr. Ca- 
puta. Podezas uroczystości zebrano 70 kor. na 
zakład w Pawlikowicach dla zaniedbanych chłop- 
ców, a 115 kor. na pomnik Kościuszki w Rynku 
w Krakowie, 

— Pogrzeb ś. p. dr. Edmuada Bier- 
naekiego odbył się dziś o godz. 11 przed po- 
łudniem z domu żałoby przy ul. Asnyka 1. 11a 
Ra cementara Łyczakowski. W pogrzebie wziął 
udział Senat uniwersytecki in corpore z Re- 
ktorem dr. Ludwikiem Finklem na czele, tłu- 
my młodzieży akademickiej, przyjaciół i znajo- 
mych zmarłego, 

Przed domem żałeby przemawiał imie- 
nien Uniwersytetu radca Dworu pref. dr. Ka- 
dyi, nad grobem: zaś w imieniu kolegów i ucz- 
uiów prof, Sieradzki. 

— iub w arsenale. Kuryer War- 
szawski donosi: W ubiegłą sebotę o godzinie 
10 zrana w kaplicy więzienia głównego w 
Warszawie odbył się niezwykły ślub. Po Mszy 
przed ołtarzem połączyli się węzłem małżeńskim 
p Bolesław Zakrzewski (więzień) i panna Wa- 
cława Dzikiewiezówna, nauczycielka z Żyrardo- 
wa. P. Zakrzewskiego skazano przed kilku mie- 
siącami na zesłanie na Syberyę za należenie 
do lewicy P. PES, 

Natychmiast po obrzędzie państwo mło- 
dzi rozstali się, 

W niedalekiej przyszłości p. Zakrzewski 
wysłany będzie na Syberyę, dokąd podaży za 
nim żona. 

Slub odbył się w obecności władz wię- 
ziennych. 

A Zamach samobójczy. W realności 
przy ul. Janowskiej 1. 12 usiłował dziś rano 
odebrać sobie życie wystrzałem z rewolweru, skie- 
rowanym w głowę 25-letni zegarmistrz Herman 
Linger. Ciężko rannego odwiozłe. pogotowie 
Towarzystwa ratur„oRego do szpitala powsze- 
cbnego. 

A zgubiono: w kawiarni Teatralnej 
sk+nkvwe czarne boa, wartości 50 kor.; bron- 
zowy pulares, zawierający 2 kor. i 23 znaczków 
stemplowych. 

A Fmasezna zguba. P. Józef Szezepań- 
ski, dyrektor Szkoły handlowej we Włocławku 
zgubił dnia 31 z. m. w garderobie Kasyna 
miejskiego popielata torbę, zawierającą biżuteryę, 
820 rubli, oraz 5 proe. list zastawny Tow. 
kredytowego 1u. Warszawy. Szkoda * wynosi 
kilka tysięcy koron. 

A Znaleziono: w wozach miejskiej Ko- 
loj elektrycznej: lornetkę, pułares, zawierający 
drobną monetę i medaliki, oraz laskę; w ulicy 
Grodeckiej pulares, zawierający 2 kor. 52 hal. 
i parę kolczyków; w dorożce nr. 234 zaręka- 
wek z białych baranów i żółty pulares, zawie 
rający 47 bal. i chusteczkę do nosa. 

ZA Oszust. W biurze pracy „Wieniec“ 
przy ul. Grodeckiej przystąpił w sobotę do przy- 
byłego tam leśniczego Tadeusza Werliego nie- 
jaki Michał Jaworski, a przedstawiwszy się mu 
jako kierownik biura, wyłudził od niego 20 kor., 
obiecując w zamian dobrą posadę. 

A Nagły zgon. W realności przy ul. 
Z. Chrzanowskiej l. 10 zmarła nagle w nocy 
z soboty na niedzielę Antonina Jastrzębska, Po- 
wodem nagłego zgonu ma być udar serca. 
Zwłoki Jastrzębskiej odstawił komisaryat miej- 
ski do kostnicy Zakładu medycyny sądowej, 

A Wypadek przy pracy. Czeladnik ślu- 
sarski Józef Szydło pracując w sobotę na dra- 
binie przy zakładaniu okien w realności przy 
ul. Teatralnej 1. 21, spadł x wosekości I. pię- 
tra na bruk ulicy i odniósł tak znaczne obra- 
żenia, że wezwana pogotowie Towarzystwa ra- 
tunkowego musiało go odwieźć do szpitala po- 
wszechnego. 

A Zaczadzenie. W mieszkaniu własnem 
przy uł. Zyblikiewicza l. 51 zaeżadział w nocy 
z niedziel na poniedziatek zamieszkały tam Ste- 
fan Michajłow. Lekarz dyżurny pogotowia To- 
warzystwa ratunkowego przyprowadził Mi- 
chajłowa do przytoniności, poczem udwieziono 
go do szpitala powszechnego. Powodem zacza- 
dzenia było zbyt wczesne zamknięcie zasuwy u 
pieca. 

A Ofiara ślizgawicy. Marya Stankiewi- 
czowa przechodząc wczoraj ulicą Batorego, po- 
ślizgnęła się na śliskim chodniku, a upadłszy. 
złamała lewą nogę. Odwieziono ją do szpitala 
powszechnego. 

A Trzy ofiary sportu. Terminator ślu- 
sarski Kazimierz Jarzynkiewiez przewrócił się 
wczoraj za rogstką Żółkiewską wraz z sane- 
czkami i złamał lewą nogę. 

Taki sam wypadek zdarzył się również 21 
letniemu Janowi Rylskiemu, który używał spor- 
tu saneczkowego na drodze, prowadzącej z Wy- 
sokiego Zamku do Kiselki. 

Trzeci wreszcie wypadek zdarzył się na 
Stawach Panieńskich. Piętnastoletni Józef Kur- 
baner ślizgając się na łyżwach, upadł na lód i 
złamał prawą nogę. 

Wszystkich trzech po prowizorycznym o- 
patrunku odwiozło pogotowie Tarzystwa ratun- 
kowego do szpitala powszechnego, 

A W ulicy Skarbkowskiej najechał 
wczoraj jakiś woźnica, który zdołał zbiedz, na 
Maryę Kucharską. Kucharska dostawszy się 
pod koła wozu, odniosła złamacić prawej nogi. 


sława Rybaka strzelił ktoś z raulności przy ul. 
Snopkowskiej 1. 84. Kala utkwiła Rybakowi w 
klatce piersiowej. Wezwane pogotowie Towa- 
rzystwa ratunkowego cdwiozło Rybaka do szpi- 
tala powszechnego. 

A Dzielny człowiek. W nocy z so- 
boty na niedzielę zapaliły sią z niewiadomego 
powodu drewniane baraki na budowie inży- 
niera Riehtwana przy ul. Kazimierzowskiej, 
składające się z > ubikacyj, przegrodzonych 
drewnianemi ścianami. W jednej przechowy- 
wane były ruateryały do budowy, w drugiej, 
środkowej, mieszkało kilku robotników, w trze- 
ciej ponsieszczone były konie robocze. Pożar 
powstał w ubikacyi pierwszej, rozprzestrzeniał 
się jednakże nadzwyczaj szybko, tak, że po 
chwili przeniósł się juź na Środek baraku, w któ- 
rym spało kiłku robotników, zmożonych ciężka 
eałudzienną pracą. i 

Na miejscu pożaru zebrała się z powodu 
późnej pory nocnej tylko mała garstką ludzi, 
która bezradnie i bezczynnie przypatrywała się 
buchającym z coraz większą gwałtownościa 
płomieniom. Nikt nie przeczuwał niebezpie- 
czeństwa, grożącego Śpiącym w baraku ludziom, 

Po pewnym czasie przybiegł z ulicy na 
miejsce pożaru robotnik Michał Marszałek, a 
wiedząc o tem, że w barakach śpią robotnicy 
budowlani, wtargnął z narażeniem własnego 
życia do wnętrza baraku, zbudził śpiących 
tam trzech robotników i uratował ich w ten 
sposób 0d niechybnej śmierci, 

Następnie wyniósł Marszałek kuferki ro- 
botników z baraku, wyprowadził parę koni ro- 
boczych ze stajni, poczem zabrał się do gasze- 
nia ognia, w czem wyręczyła go niebawem miej- 
ska siraż pożarną. 

Powodem wybuchu pożaru było nieostro- 
żne cbehadzenis się z ogniem. 

A Śmiertelny Wypiuck, W realiości 
przy ul. Kopernika 1. 22 zaczadzieli ubiegłej 
nocy wskutek zbyt wezesnego zamknięcia za- 
suwy u pieca Zamieszkali tam Antoni Pasieka 
i Antoni Skarek, Skarka zdołano przyprowa- 
dzić do przytomności, natomiast Pasieka zmarł, 

A W eegielni Sprechera przy ul. Peł- 
czyńskiej 1. 15 zasypał dziś rano znaczny ka- 
wał ziemi pracującego tam więźnia Jana Cho- 
roszyna, który odniósł znaczne obrażenia w oko- 
licy brzucha. W sianie bardzo groźnym odsta- 
wiono go do szpitała więziennego. 

, , A Kronika policyjna. Na strych real- 
ności przy ul. Chodkiewicza 1. 8 włamali się 
złodzieje i skradli dr. Wincentemu Maczyńskie- 
mu znaczną ilość hielizny damskiej i przeście- 
radeł, 4 

Z  miesukania p. Joanny  Brandowej 
przy ul. Friedrichów 1l. 4 skradziono damski 
kołnierz seiskinowy i zarękawek, łącznej war- 
tości 150 kor. 

Do mieszkania p. Zygmunta Betta przy 
ul. Grodeckiej 1. 53 włamał się złodziej i skradł 
pościel, 

Na placu Krakowskim przytrzymano w 
niedzielę Bernarda Scheera na kradzieży kie- 
szonkowej 

Na tutejszym dworcu kolejowym areszto- 
wała policya wskutek otrzymanej z Jarosławia 
depeszy Izaaka Katua recte Weintrauba, który 
wracając z Ameryki do Skałatu, skradł w po- 
ciągn jednemu z podróżnych 3150 koron. 

A Ogień piwniezny. W piwnicy Mau- 
rycego Fischlera przy ul, Sykstuskiej l. 17 za- 
jęły się wczoraj od iskry, wypadłej z komina 
przechodzącego przez tę piwnicę, wiory i stare 
deszezułki. Ogień ugasiła straż pożarna. 

A W przystępie ataku szału targnęła 
się wczoraj na swe życie we włąsnem mieszka- 
niu przy ul. Jabłonowskich 1. 24 Kazimiera 
Werszłerowa, cierpiąca od dłuższego czasu na 
manię prześladowezą, strzeliwszy do siebie z 
rewolweru w pierś. Ciężko ranną odwieziona 
do szpitala powszechnego. Stan jej zdrowia jest 
bardzo groźny. 

4 Marya Bnkowińska, żona znanego 
poety i krytyka Władysława, zmarła onegdaj 
w Warszawie. Zmarła odbyła studya przyro-* 
dnicze w Krakowie i w Genewie, Poślubiwszy 
następnie Władysława Bukowińskiego, przez 
lat kilkanaście była nietylko towarzyszką jego 
życia, ale i współpracowniezką najbliższą. 

Na język polski przetłumaczyła między 
innemi dwutomowe dzieło Rogera Peyre'a p.t. 
„Napoleon i jego epoka”, oraz historyę wieków 
średnich i „Historyę nowożytna“ prof. Kare- 
jewa. Pisywała nadto do Tygodnika Tlustro- 
wanego, do Gazety Handlowej, do Bluszczu 
i do Prawdy ze poprzedniej redakcyi, a za- 
łożywszy przed czterema laty wspólnie z mę- 
żem miesięcznik Sfinks brała do ostatnich 
chwil żywy udział w jego redagowaniu. Była 
również założycielką i redaktorką Biblioteki 
Sfinksa. 

+ Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 
wie, Marya Nowakiewiczowa, żona emer. ko- 
misarza skarbowego, w 58 r. życia; 

w Przemyślu, Ferdynand Opolski, inży- 
nier, b. dyrektor kolei i b. właściciel dóbr, w 
76 r. życia. 

— Zagadkowe zniknięcie awiatora. 
Według nadeszłych do Salzburga wiadomości, 
ekspedycya ratunkowa, wysłana z Aussee 28 


A Zagadkowy strzał. Do idącego wczo- | zaginionym porucznikiem Wernerem, który przed 
raj po godzinie 8 nad rane:u śleisarza Stani- | kilku dniami wzniósł się balonem w Salzburgu 


, 


powrócą wobec hezawocynścj swych poszuki- 
wań. Porucmika Werneru uważają powszechiia 
za przepedźeg 

— f prasy. Onegdej ukazał się z druku 
pierwszy nuwer dwntygoduika Bękodzielnik, 
wydawanego przez Instytut technologiczny Iwaw- 
skiej Izby handlowej I przemysłowej. 


-— pbrszczeszczenie greba Karageor- 
gewiczów. 5 Wiednia donoszą: Tożsamość 
znalezionej czaszki z czaszką ks. Aleksandra 
Karageorgewieza nie ulega wątpliwości, w obee 
tego, że szezęka górna i dolna przystają do 
siebie i mają jednakową barwę, 


oraz że przy- 
staja do siebie kręgi. 

— Jusaelicki Dom opieki fundacyi 
Bluma otwarto wczoraj uroczyście w Czer- 
niowcach. 

— Przemytnietwo sacharyny. Na 
doniesienie anonimowe odkryto w Koloszwarze 
przemytnictwo sacharyny w przesyłce 125 be- 
czek „śledzi me Szezecina, adresowanej do fir- 
my Solomoua Meyera. 


Kronika zagraniczna. 


* Masowe zatrucie w Berlinie. 
Liczba zasłabnięć wśród osób z przytułku bez- 
domnych w Berlinie od piątku znowu wzrosła, 
Policya stwierdziła do soboty godz. 10 rano 
132 wypadków, w tem 60 śmiertelnych. Ce- 
sara Wilhelm zażądał od ministra spraw we- 
wnętrznych szezegółowego sprawozdania. 

Dzienniki berlińskie donoszą, że zasłabnię- 
cia nie są następstwem spożycia zepsutych ryb, 
kilku bowiem pacpentów stanowczo oświadczyło, 
że ani we wtorek. ani później, w ogóle ryb nie 
jadło, W sobotę zaszedł mowy wypadek za- 
słabnięcia. 

Przeprowadzone dochodzenia wykuzały, że 
wódka dostarczana mieszkańcom przytuliska z 
trzech szynków zawierała alkohol metylowy. 
Zapasy tej wódki zabrano i uwięziono jej do- 
stawcę, niejakiego Sciarmecha, droguistę z 
Charlottenburgu, u którego skonfiskowano ba- 
lon alkoholu metylowego. Scharmach przyznał, 
że sporzadzał wódkę z dwóch trzecich alkoholu 
mietylowego. 

* Katastrofa kolejowa. Na stacyi 
belgijskiej Welkenriid nastąpiło onegdaj zderze- 
nie pociagu osobowego z lokomotywa. idącą od 
strony stacyi Bleiberg. Trzy pierwsze wagony 
zostały strzaskane; kilka osob poniosło śmierć 
na miejscu, 12 jest rannych. Przyczyną kata- 
strofy było fałszywe nastawienie zwrotnie. 

* Jawalenie się tunelu, Według 
urzędowych wiadomości nadeszłych do Beigra- 
dn z Niszu, przedwczoraj zawalił się tunel na 
budującej się linii kolejowej Kniazewae - Nisz, 
obok Sorlig. 19 robotników zostało zasypanych. 
Mimo natychmiast rozpoczętej akeyi ratunko- 
wej dotad nie stwierdzono, czy są oni jeszcze 
przy życiu. Na zapytanie wystosowane w Skup- 
czynie, minister robót publicznych oświad- 
czył, że śledztwo jest w toku. Minister wezoraj 
wieczorem udał się na miejsce katastrofy. 

* Kapitan francuski Lux, który 
uciekł z twierdzy w Glatz, przybył już do Pa- 
ryża. 

* Upadek ska? du morza. Ubiegłej 
nocy wpadły historyczne skały kało Dowru do 
morza. Huk ztąd powstały słychać było mila- 
mi. Fala morska poszła aż do Folkestone, gdzie 
wzniosła na kilka stóp okręty węglowe, tak, 
że kotwice pękły, lodzie podraucane były jak 
korki. 


Wola Heracko-«rtystyCZIE, 


(art, s.). »Norbline napisał Zygmunt 
Batowski. Wydawnictwo „Nauki i sztuki“. 
Lwów. Skład główny w księgarni H. Alten- 
berga. Warszawa E, Wende i Sp. 

Doskonałe i mające już tyle wspaniałych 
dzieł wydawnictwo „Nauka i Sztuka“, którego 
redaktorem jest prof. T. Pini, wydło nowy 
tom, który pod każdym względem stoi na wy- 
sokości poprzednich publikacyj. Autorem jego 
jest jeden z młodych, Rajzdolniejszych i naj- 
sumiennicjszych historyków sztuki dr. Zygmunt 
Batowski, który już od dłuższego czasu praco- 
wał nad sztuką Norblina, jednej z najbardziej 
ciekawych postaci w dziejach sztuki „Polskiej 
XVIIL i początków XIX. stulecia. Najbardziej 
uwagi godnym jest Jan Piotr Norblin „nie tyl- 
ko tem — pisze autor — że swą działalnością 
łączy się z nadającym ton kierunkiem dwor- 
skim, a więc najlepiej go odzwierciedla, nie 
tylko dlatego, że w odróżnieniu od Wie- 
lu innych, zmieniających służby i kraje, 
przebywał całymi dziesiątkami lat w Polsce, 
ale że był najwszechstronniejszym, e co wa- 
żniejsza, najzdolniejszym, wreszcie, że wie- 
dziony szczęśliwym instynktem, wkroczył na 
pole, omijane przez innych dworskich malarzy, 
stał się niespostrzeżenie nowatorem na nowym 
gruncie, a tem samem postacią o historycznej 
roli w sztuce polskiej*. Należała mu się przeto 
obszerniejsza monografia, jak na to również 
zasługiwałby najlepszy uczeń jego, Orłowski, 
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o którym tyle sprzecznych 1 niejasnych jesi |rajędzy P. Ministrem spraw zagranicznych 


sadów. 

Dr. Batowski zamknal w pięknem swem 
dziele, któremu poświęcimy obszerniejsze omó- 
wienie, wszystko co dotad byłe wiadome o mi- 
strzu, oraz całe mnóstwo rzeczy nowych, Wy- 
niki własupch spostrzeżeń i gruntownych stu- 
dyów, 

Książka wydana jest wytwornie i ozde- 
biona 148 ilustracyaini, przeważnie bardzo do- 
bremi. 


Repertuar teatru miejskiego 
we Lwowie. 


Dziś, we wtorek, 2 stycznia, „tosca“, 


opera. I-szy gościnny występ Aimo Ackte, 
priiaadonny opery Wielkiej w Paryżu. oraz 
występ Józefa Manna. — Jutro, We śro 
dẹ, 3 stycznia, „Straceńcy*, dramat. — We 


czwartek, 4 stycznia, „Lohengrin“, opera. 
Drugi występ Aino Ackte, primadonny opery 
Wielkiej w Paryżu, oraz występ Józefa Monna, 
W piątek, 5 stycznia, „Cavalleria rustica- 
na“, opera. oraz „Pajace*, opera, Trzeci i o- 
statui gościnny wystąo Aino Aekte, primadon- 
ny opery Wielkiej w Paryżu, oraz występ Jó- 
zefa Manno. W sobotę, 5 stycznia, o 
godzinie pół do 4 po południu (wznowienie) 
„Małka Schwarzenkopf*, sztuka w 5 aktach; 
o godz. pół do 8 wieczorem: „Cnotliwa Zuzan- 
na”. — W niedzielę, 4 stycznia, o go- 
dzinie pól do 4 po południu, „Zabobon, czy- 
li Krakowiacy i Górale“, opera narodowa; 
o godzinie pół do 8 wieczarom. „/ywy trup“, 
dramat, — W poniedziałek, 9 stycznia, 
po raz pierwszy (nowość) „Beben“ (La gami- 
ne), komedya w 4 aktach Piotra Vebera i Hen- 
ryka de Gorsse; tuwaczenie Emilii Stiwidskiej 


z Ireną Trapszo w roli tytułowej, — Abona- 
ment nr. 16, — We wtorek, 9 stycznia, 
„Onotliwa Znzanna*, operetka, — We środę, 


10 stycznia, „Bęben“, komedya.. 


kepertuar teatru miejskicgo 
w Krakowie. 

We środę 3 stycznia, o godz. pół do 
8 wieczorem „Oficer gwardvi*. kom. Fr. Mol- 
nara. — We czwartek, 4 stycznia, o godz. 
pół do 6 wieczorem, „Kobieta i pajac“, sztuka 
P. Lonys i P. Frondaie, — W Piątek, 5 
stycznia, o godz. pół do 8 wieczorem „lntryga 
i miłość”, tragedya Fryderyka Schillera. — 
W sobotę, 6 stycznia, o godzinie pół do 4 
pc południu, „Betleem polskie“, jasełka L. Ry- 
dla; o godz. pół do & wieczorem „Paweł L“, 
dramat D. Mereżkowskiego, — W niedzielę. 
7 stycznia, o godz. pół do 4 po poł., „Ko- 
ściuszko pod Racławicami", obraz bist A. W. 
Lasoty; o godz. pół do $ wieczorom „Intryga 
i milość", tragedya Fryderyka Schillera. — 
W poniedziałek, 5 stycznia, o godz. pół 
do 8 wieczorem „Legion“, 10 seen dramaty- 
cznych St. Wyspiańskiego. 


P KAREN 


| Głosy publiczne. 


Nie mogąc każdemu z osobna podzięko- 
wać za tak szczery udział w naszem nieszczę: 
ściu, kiedy żcgnaliśwy na zawsze naszą jedy- 
naczkę, ś. p. Maryę, dziękujemy z głębi wdzię- 
eznego serca Najprzewielebniejszemu księdzu pra- 
łatowi dr. Lenkiewiczowi za odprowadzenie 
zwłok na miejsce spoczynku i za słowa pocie- 
szenia i otuchy, Przewielebnym 00. Jezuitom 
i ks. katechetom za łaskawy udzial w pogrze- 
bie, — dziękujemy wszystkim, którzy przyozdo- 
bili trumnę naszego dzięcka kwiatami, Bza- 
nownym redakcyów dzienników, które zazna- 
czyły swoje dla uas wspołeznele, tym rzeszom 
krewnych, przyjaciół, znajomych & nawet 
obcych, które podążyły, aby oddać ostatnią na- 
szej drogiej Marysi posługę. tym wszystkim, 
którzy ciepłem siowem  okszali współczucie 
w naszem nieszczęściu. 

We Lwowie, 29 grudnia 1911. 

Emanuelbstwo Dworscy z rodziną. 
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Stan zdrowia Najj. Pana także i 
wczoraj — jak z Wiednia donoszą — był 
nadzwyczaj dobry, Monarcha sprostał zupeł- 
nie trudom, połączonym z wczorajszym dniem 
przyjęć noworocznych. Wszystkie osobistości. 
które wczoraj zjawiły się w Schónbrunnie z 
życzeniami, miały sposobność stwierdzić, że 
niedyspozycya Monarchy zupełnie minęła. 
Zewnętrzny wygląd Najj. Pana nie pozosta- 
wia również pod tym wzgledem najmniejszej 
wątpliwości. Noc spędził Monarcha bardzo 
dobrze, rano wysłuchał Mszy św. w kaplicy, 
poczem przyjął życzenia Członków  Najw. 
Domu Cesarskiego, wprzód Najd. Arcyksięcia 
Franciszka Ferdynanda, później Najd. Arey- 
książąt Piotra Ferdynanda, Leopolda Salva- 
tora, Fryderyka i Rainera. 

O godzinie 11 przyjął Najj, Pan do- 
stojników Najw, Dworu. 

== Przy sposobności Nowego Roku na- 
stąpiła wymiana depesz z życzeniami 


br, Aehrenthzlem, a kanclerzem Bolhmannem- 
Hollwegiem i margr. San Giuliano. W depe- 


Angielski krążownik „Fos“ wysadził 
na ląd w Abuszir pułk piechoty indyjskiej. 
Straty oddziału angielskiego koło Ksserun, 


szach iyeh wyrażono również gorące życze- | kiedy to napadnięto na konsula W. Brytanii, 
nia pomyślności dla Panujacych trójprzy- | byłv następujące: 5 żołnierzy poległo, 10 


mierze. 


= Wiener Zły, ogiasza sankcyonowaną 
uchwałę Delegacyj w sprawie prowi- 
zoryam budżetowego; dalej ustawę o ulgach 
podatkowych dla budowli nowych, 
dobudówek i przebudówek w ogólności, a 
specyalnie dla budowy małych mieszkań; u- 
stąawę o ulgach podatkowych i należy- 
tościowych dla stowarzyszeń budo- 
wlanych użyteczności publieznej; ustawe o 
pomocy państwowej dla opieki mieszka- 
niowej; ustawę o uzupełnieniu ustawy z 
12 maja 1878 r. o regulaminie Rady 
państwa; ustawę przedłużającą moc obo- 
wiązującą ustawy z 5 czerwca 1901 o uży- 
cin cześci nadwyżek wspólnych kas sierocych 
po 8L grudnia 1012. 

— Marszałek krajowy Krainy, Suklje 
złożył tę godność, oraz mandat sejmowy. 

= Członkowie węgierskiej partyi pracy 
zjawili się wczoraj w Budapeszcie u prezy- 
denta ministrów hr. Khuen-Hedervaryego, ee- 
lem złożenia życzeń noworocznych. 
Na przemowę p. Plossa odpowiedział hr. 
Khuen-Bedervary, że najbliższem zadanier: 
partyi pracy będzie zapewnienie Izbie zdoi- 
ności do pracy i to środkami legalnymi, ale 
takimi. które muszą doprowadzić do celu. 
Prezydent podziękował za dotychczasową po- 
moe stronnictwa, prosił o nią nadal, podno- 
Sząc, że stronnictwo spotkało się w kraju za 
swe stanowisko z powszechnem uznaniem i 
sympatyą. 

Członkowie partyl niezawisłości zjawili 

się z gratnlacyami u szefa stronnictwa Fran- 
ciszka Kossutha. 
Francuska Izba deputowa- 
nych przyjęż: cały budżet na 1912 r. 425 
głosami przeciw 19 i uchwaliła 401 głosami 
przeciw 7% jednomies'eczne prowizoryum bu- 
dżetowe. Także senat przyjął jednomiesięczne 
prowizoryum budżetowe, poczem sesyę za- 
mknięto. 


= Carska rodzina bawi od d. 30 b. m. 
w Carskiem Siole. 

== Rossyjska Rada państwa uchwaliła 
projekt ustawy o upaństwowieniv koai 
warszawsko-wiedeńskiej i wyraziła 
życzenie, aby w brzmieniu uchwalonem przez 
Dumę dodano, że tor kolejowy ma być de- 
stosowany do toru normalnego. Prezes Rady 
ministrów Kokowcew wskazał na korzyści 
wykupna kolei w obecnym czasie, gdy stan 
gotówki osiągnął cyfrę rekordową 528 mil. 
rubli, przyczem dochody państwa mimo złych 
żniw wpływają w sposób pomyślny, tak, że 
po odliczeniu uchwalonych już i uchwalić się 
mających sura na doraźną akcyę zapomogo- 
wą pozostanie gotówki 850 milionów. 

== Do warszawskiego Słowa donoszą 
z Petersburga: Członkowie obu Kół pol- 
skich w Radzie państwa wyszli z sali obrad 
przed głosowaniem nad projektem ustawy o 
skupie kolei warszawsko-wiedeńskiej. 

Słowo dodaje do tego: „Agencya Pe- 
tersburska. która w sprawozdaniu swojem za- 
znaczyła, że projekt przeszedł jednomyślnie, 
nie raczyła podać, że Polacy w głosowaniu 
udziału nie brali*. 

== Królestwo 
od 30 z. m. w Kalkucie. 

== Delegaci Norwegii, Szwecyi i Ros- 
syi zbiorą się d, 15 b. m. w Chrystyanii, ce- 
lem dalszych rokowań w sprawie Szpic- 
benei 

= Ambasador francuski w M'dryeie 
wręczył ministrowi spraw zagranicznych od- 
powiedź rządu francuskiego na kontrpro- 
jekt hiszpański w obecności ambasa- 
dora angielskiego. 

== Hiszpańska Rada ministrów zarzą- 
dziła, aby obie Izby zebrały się na se- 
syę dnia 18 stycznia, 

= Z Lizbony donoszą, że rząd por- 

tugalski zakazał patryarsze w Lizbonie i 
kanonikom w Operto pobytu w ich dyece- 
zyach z powodu, że zabronili oni podwła- 
dnemu duchowiemństwu utworzonia związków 
wyznaniowych i przyjęcia płac przyznanych 
na podstawie ustawy separacyjnej. 
Bulg. Ag. Tel, zaprzecza wiadomo- 
ści, że w ministerstwie wojny w Sofii 
skraść miano półtora miliona franków i że 
jeden z wyższych oficerów odebrał sobie ży- 
cie, a kilku innych zkiegło zagranicę. 

= 0 stanie rzeczy w Persyi 
dochodzą następujące nowe wieści: 616 
pułk strzelców, oraz 2 bataliony grenadye- 
rów przybyły do Tebris d. 1 b. m. pod do- 
wództwem nowomianowanego generała Woro- 
panowa. 

Rossyjski konsulat generalny w tem 
mieście wydał obwieszczenie, wzywające lu- 
dność do otwierania bazarów i powrotu w 
spokoju do zwykłych zajęć, Porządek koło 
bazarów utrzymuje wojsko rossyjskie, Lu- 
dność stopniowo wydaje broń  rossyjskiej 
zwierzchności. 

Do Dźufły przybył oddział telegrafi- 
stów celem założenia stacyi radiotelegrafi- 
cznej dla depesz między Persyą a Rossyą, 


angielscy bawią 
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odniosło rany. 

— Rewolucya w Chinach znowu 
ożywiła się znacznie. Ponieważ zawieszenie 
broni upłynęło, powstańcy z Wuczang roz- 
poczęli ostrzeliwanie Hanjangu. 

Z miasta Urga (jest to rezydencja trze- 
ciej osoby w hierarchii buddystycznej: „ku- 
tuchty*, w kraju szezepu mongolskiego Chal- 
cha, w pobliżu granicy rossyjskiej, koło 
Kjachty. Preyp, Red.) donoszą pod d. 28 
b. m: Głowa duchownych buddyjskich ku- 
tuchta rozpoczął rządy w Mongolii jako ssa- 
mowładea. 

Według doniesień rządowych, 4000 
powstańców zaatakowało Hankau. Walka trwa 
dalej, Sfery rządowe zadowolone są z zerwa- 
nia rokowań, które musiałyby były doprowa- 
dzić do republiki. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Kraków, 2 stycznia, W piątek odbę- 
dzie się w tutejszym magistracie zarządzona 
przez Wydział krajowy komisya w sprawie 
połączenia Podgórza z Krakowem. Przewo- 
dniczyć będzie Członek Wydziełu krajowego 
Onyszkiewicz. 

Kraków, 2 stycznia. Dziś odbyło się 
ostatnie ciągnienie losów m, Krakowa, 50.000 
koron wygrał los nr. 17.708, 6.000 koron 
los nr. 40.891, po 1200 koron numery 8921, 
42.746, 8321, 88.989 i 18.024. 

Kraków, 2 stycznia. Aresztowano tu 
neofitę Jerzego Fryd. Wilhelma Gutmanna, 
nadużywającego tytułu inżyniera, za oszu- 
stwo na kwotę przeszło 20.000 koron. W o- 
statnim czasie otworzył on w Krakowie biu- 
ro techniczne przy ul. Długiej, 


Prognoza na jutro. 


Wiedeń, 2 stycznia. Prognoza na 
8 stycznia 1912 r. W Galicyi wscho- 
dniej: Pochmurno, opady. ciepłoga podnosi 
się, północno-zachodni mierny wiatr. 

W Galicyi zachodniej: Pochmur- 


no, czasem opady, nieco cieplej, północno- 


| »chedni ożywiony wiatr, 


Wiedeń, 2 stycznia. Do Corresp, Wil- 
helm donoszą z Monachium, że b. ochmistrz 
Dworu ś p. Cesarzowej Elżbiety, hr. Bele- 
garde uległ wczoraj nieszczęśliwemu wy- 
padkowi w windzie I zmarł, Urodzony był 
w r. 1838, 

Wiedeń. 2 stycznia. Przy ciąguieniu 
ópre. losów regulacyi Dunaju zr. 1870 głó- 
wna wygrana 120.000 kor. padła na numer 
109.252. 

Wiedeń, 2 stycznia. Zmarł tu prezy- 
dent senatu Najwyższego Trybunału. prezy- 
dent Trybunału patentowego i członek Izby 
panów Prandau, 


Folacy pod berłem rossyjskiem. 


Mińsk, 2 stycznia, (Pet. Ag.). Sześciu 
więźniów, którzy wzięli udział w buncie wię- 
Źniów w d, 30 października z. r., podczas 
którego zabito kilku urzędników policyjnych, 
skazał sąd na śmierć przez powieszenie, 
| Petersburg, 2 stycznia. (Pet. 4g.). 
Rozpowszechniona zegranicą wiadomość, ja- 
koby rząd francuski wniósł w rossyjskiem 
ministerstwie spraw zagranicznych zażalenie 
na posła rossyjskiego w Pekinie, Korostowca, 
jest, według informacyi kół kompetentnych, 
nieprawdziwa. 


Masowe zatrucie wBewlinie. 


Berlin, 2 stycznia. Liczba chorych do- 
sięgła już 161, zmarłych z powodu zatrucia 
71. Lekarze przytułku coraz bardziej skła- 
niają się do przekonania. że zatrucie nastą 
piło wskutek spożycia alkoholu metylowego. 
Dyrekcya policyi zwraca na to uwagę, prze- 
sbrzegając przed piciem tych gatunków alko- 

olu. 


Konstantynopol, 2 stycznia, Dzienni- 
ki tureckie donoszą, že b. mistrz ceremonii 
b. szacha Abdur Rezak znajduje się w Ty- 
fiisie i usiłuje wzniecić powstanie w Kurdy- 
stanie, 

Saloniki, stycznia, Według nade- 
szłych wiadomości w pobliżu Istip wysadze- 
no w powietrze za pomocą bomby dynami- 
towej strażnicę żandarmeryi. Nie doniesiono, 
czy były ofiary w ludziach. Wzburzenie w 
Istip i okolicy wzrasta. 
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Odpowiedzialny redaktor : 
Adam Krechowiecki. 


Z początkiem stycznia 1912 
zostanie otwarta 


FILIA MU AL 
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NADESŁANE. 


Dentolog Dr. Michał Wiktor 
ul. Halicka 21, dom W. P. Balabana 
ordynuje 9—6 
i wykonuje: plomby, sztuczne zęby w kauczuku 
złocie i platynie, korony, mostki. 


e 3 © 
Dr. Greliński 
ord. w chorobach dróg moczowych od 3—5 po poł. 


ul. Fredry 7, I. p. Tel. 978. 


Poniższą notatkę struszczamy z powne 
go liwerpoisk:ego azienaika : 

Linia Cunards. „Lusitania“, olbrzy- 
mi parowiec towarzystwa Żżeysugi parowej 
„Cunard“, stworzył nowy rekord, bo w prze- 


CENNIK 
zwowskiej izby handlowe; : przemysłowej. 
Lwów, dnia 1 stycznia 1912. i 

1. icyo za Bztukęa 
Banku hip. gal. po206 xt. (400 kor.) 
Banku gal. dia handlu i przen, 

po > 800 (400 kor). . . 
Kol. Lwów-Czern.-Jaszy po 306 
zł. w. s. w £robrze (400 Kor.) 


Fabryki wagonów w Sanoku przede 
tam Lipińskiago po 509 kor. . 
U. Listy zastawne za 100 ker. 
Banku h. g. 5 pr. w. 8. wyl.z 10 pr, 
„m n Ś!/ą pr. w. 8. loz w 50 1. 
Yn „4PY.W.A.601.po 290 x. 
kraj. Aija pr. w. 8. los w 51 1. 

z a Ápr w. 8. los wi i. 

Tow. kred. gal. ziem. 4 pe 
pierwsza emisya) . . 

Tow. kred. galic. ziemsk. 4 pr. 
les w 41'/, lat . . . aż 
4 pr. los w 56 lat. . 

Banku gal. ziem. kr. 4'/, oj, 60 1. 

PERNE Bank hipoteczny "Lwów 


IM. Obligi za 100 kor. 


3 
” 
LJ 


ET: Riósncza 


Qal. funduszu propin, 4 pr. w. 8, 98 50! 99 2 
Bukow. fund. probin, 5 pr, w. a, — =i — 
Komin, Banku kr. 5 pr. (3 em.) = gz = 
» oo. Eepr, Gen) 96 15) 99 45 
»„ 3 pr. (4 am) 51 —| 91 70 
Kol. lokalne dito 4 pr. . . 4 . 91 —| 91 76 
Paiti m. krakowa . . 89 60 90 30 

Pożyczki kr. 4 pr. po 300 kor, | 
m roku 1393. . « « . « 93 10| 93 80 
Pożyszka m. Lwowa 4 pr.. ; ; 88 30] 83 — 
A e il ORC. i 91 50| 92 20 

- koluna krajow, À pi, 
r. 1908 a ras 91 —| 91 70 
AV. Logye 

Y, Krakowa po zł, 26 50 kor). 90 —1105 — 
Y. Monety. | 
Dukat cesarski ; 0.6 6 Do 11 36| 11 40) 
W frankówka . : 19 14) 19 32 
106 rubli rodsyjskich srebrnych 252 —|254 — 


253 50|254 60 

180 marak niemiecki 117 70/118 10 

Kurs gieldy wiedańskiej. 
Dnia 30 grudnia 1911. 


A. Ogólny álag pużsówże 
Jednolity dług Ra o w baztkuci, 


papierowych 
GH r : a a 


pieso żądają 


maj-listopad . no O . 91:20 91:40 

utyczeń-lipiee . „ 94:15 91:35 
Jednolity dług państwa w arebrzó 

luty-sierpień . 94:30 9450 

kwiaciwiń-pazduiornik 94:41 94:60 


Razma ite obwi ieszczenia. 


L. Pra. 2904 (16/1!) ('4755 2—3 
Obwieszczenie. 

JE p. Prez dent wy sgo Sadu krs- 
jowazo we Lwowie z mauował dla vierwszej 
dua 26 lutg: 1912 o g dzinie 9 przed poł. 
rozpocząć S'ę mającej zwyczajnej kadencji 
posiedzeń sądów przysięgłych ns rok 1712 
przy tutejszym e. k. sądzie obwodowym 
przewodni*zącym sąda przysię: łych Jaśnie 
Wielmożnego p. dr. Mare-lego Misińkie- 
go e. k. radcę Dworu i Prezydenta Sa- 
du obwodowego, a zastępcami przewodniczą- 
cego e. k. radców wyższego sądu krajowego 
Franciszka Baczyńskiego i Wład ysiawa Kro- 
pińskiego oraz c. k. radców sadu krajowego 
Stanisława Dułlawskiego, Włodzianerza hr. 
Russockiego, Władys ława Mayera i Jana 
Gailhofera. 

Prezydyum e. k. Sądu obwodowego. 

Stryj, dnia 28 grudnia 1911, 


L. Prez. 4169 (18 P./11) (14872 1—3) 
Ogłoszenie. 

JE. Prezydent wyższego Sądu krajowe 

go zammanował po myśii $ 30i p. k. dla I 

kadencyi sądu przysięgłych dnia 19 lutego 

1912 o godz. 9 rano sie rozpoczynającej 


wego Jak. i z powrotem, przepiywając tem 
samem 82 razy Ocean Atlantycki, czyli w 
jedzym roku zrobił 100.000 mil marskich 
Gdy się pomyśli, eo to znaczy. każdy 
się dziwi. Robiono p:zeciętnie na godzinę 
2467 mil morskich w kierunkv zachodnim, 
a 23466 w kierunku wschodnim, do czego 
zużyt» około 1,600.000 eentnarów metr. wę 
gla 
i Przowieziono 18294 wirków poczto- 
wych i pizesuło 34 mlienów koron w zło- 


cie, jak również około 40.000 pasażerów, 
przeciętni: ponad 2500 na de jazdę, 
Spożyta 259.000 kg. świeżego m €SA, 


18.000 kurczęń, 
szło 500.060 j jaj. 
Dalej spoż żyło 40.000 3 
sg. marmolady, 4560 kg. kawy, 4000 sg 
hersaty, 62.000 kg. casru, 6000 kg. gat 
25.000 kg. słoniny 83900 kg. sera, 22 000 
kg. masta, 800 beczek ja D 932 pax pt- 
marsńcz i 56.000 kg. św: eżych ryb. 


4.000 kaczek i gęsi i prze- 


pasażezów 5000 


przy 


Świeżo opuścił prasę: 


„Rok Słowackiego 


Księga pamiątkowa obchodów 
urządzonych ku czci Poety w r. 1909 


wydał 
Dr. WIKTOR HAHN 
8-V0 — a. 393 
Księga zawiera dokładny opis wszystkich obcho- 
dów na obszarzę ziem polskich, — stanowić 


może piękną pamiątkę wszystkich Komitetów, 
Towarzystw, Instytucyj urządzających podobne 
uroczystości, 
Cena 4 korony. 
Do nabycia wo wszystkich księgarniach. 
Czysty dochód zę sprzedaży przeznaczony na 
POMNIK SŁOYACKIEGO we LWOWIE. 


koióżokóżoki obóżaj haiiti 


nang 


koronowa waluta. pini 
' 1854 po 250 zł. mk. #2 pr. 
1860 po 509 zł. w. a. 4 pro. 163™— 1660— 
1550 vo MWG zd. 4 pr. 434: — 440- 
1964 po 100 zł. 611:— 617— 
1864 po 50 at. ; 30450 50050 
histy zagt. doraem państ. ne 120 zł.5pr. 28525 28925 


Bo biug pańzżwa (wszystaich w kac 
traprezeniowaznych krajów koronny 


ia parsiwa 


Austr. roaba nécora wolna od podatka 


fa 100 zi bps, .  . 11655 11475 
Austr rants w wai ker. molan og 
anea a pł e o oe e a MEZO 
U. Gbligacyo kolejowe 
Kol. áreyks. Albrschie s» 100 zł. & yr. 92:20 98:80 
Kol. Qesacz. Eiżbiety w złoci: wotna 
od podatku za 100 al. 4 or. . 11x:25 11825 
Kol. Oes. Mżbiety «a 406 af, ms. 
5%, pr. (osiamp. akcye) . 43050 48850 
Kol, Qesarza Gramwszka Józofa n% 
109 zt. Sa P p. 11290 11340 
Koi. Karola Lrowika po 200 zł. mk, 
(pstorap. aue . | . 91:60 9260 
Kol. kroyke. Rudolfa w AL. korom. 
wobsa ad podatku é pr. . 91:90 92:30 
Sbiigacge pierwBzańkiwa (kożojorh;, 
Bol. Are. A a za 300 zł. 5 pr. 10375 10475 
w złocie za 208 zł. 5 pr. -. « 12025 12125 
Mol. Czeskiej zaen, za 300, 1008 1 
5000 zł. & pr. . ś 93775 9475 
Kol. czyskiaj wici « r. 1595 za 
400 kor. 4 pr. . . . 9365 94:65 
Kol. półnoenej Get. Werdynanda am. 
z r. 1886. & pre. Aa ww óć 95:75 9775 
Kol. północnej ees. ¥ at Ay DANAD am. 
ogor. 186, 4% pre (Br. GE 26:30 97:30 
e „Późwo ej GOW. Fwróynanda, em. 
1080, 8 gro. 36:90 -'— 
Kol pižrucaej Bè. Pardynaxda s, 
ih wo aaa o Edo ELO 
: i. Fordywamia em. 
4 3 doo o g o « (tb EBD 
Sk, curdynazde sm. 
fas a a a a C e 
Zad, péina) asę. F'ardynands 4, 
sr. 190% Agro. , . . . . « 9610 9710 
Kol. bukowinskiej łossiuaj xa 406 
„XOF. á R. a 6 83:50 30:80 
lie, Tarsia Ludwika 4 pr. 938—  J4:— 
= m roku 
MIAA p 91:50 92:50 
ŻA. oyks. Rudolfa „(Salazar 
gwi) mm AIA myrak 4 pr c 118:15 113-15 
v., Diag zuńsiww (krojów koromg węgierskiej), 
War, skolh renta % pr.. 11070 110930 
A m n Y wali, xor. 4 pr. 90:35 90.55 
soo Obi kr. vegul, Oisy & pre „ 29750 36850 
a Boż.prem. 7a 100 uł. (200 kor.) 4266—  43%— 
5 JA as, figor ë ŻI8:—  ŻI6- 


Koronowa wali. złacą żądają | 
W. Obiigtigę alemuizucyjne. 

Kroaayi 1 Slawonii 92:50 93: 50 
Węgier za 100 si % py, Ivö 91:55 | 
r, lene Publiczne pońrwzki, 

Poź. reg. Dunaja % T. 1878 los 5 pr. 100'85 10185 | 

Poż. kraj. Bukowiny g r, 1893 los 

za 200 kor. $ pr. . 92:25 93:35 
| Fazowieskia cb propina oyjwa Joa 

za 10O sł. B gr. n E E E 
rai poż. Kr. g soku 1853 Kg 93':-— 9p — 

L GW), prop. % roku 183 f = 98:35 9955 


EAN 


Lirowa ży 4 


1834 
88:65 89:66 


Pożytzwa 
ý pro . 
Rumia włoska za 108 Tw (85 
toki % pro. . m 
Pol. sark, prem. zb 1307 frank. 2 pr. 12425 
"Gwreczie ob), prac. kol. zs 400 frank. 23950 


ko. 
12725 
24250 
S. Lietz EEEN Oblig. nipoi i tsiy diutos 
(a ADN t, Hom). 
Angio-Ansir, banku los 4zj, 


me MONN 
asir, saat. kr. siom. ios w Bo. A pr. 
abl, PTO. A X, 1880 & 5 y 


29425 29125 
27550 27850 


” n 


„A Mi WU DE. 
gaków. "zakk. kred. xic, jog 5 dt. 99°70 10040 
åp.  —— —— 
Gal ake. b. hip. 10 BE pron, aar oe ee 
no n om n 108 501 doj, m 98'75 9975 
” non » 80 1. 4 Pa w 92-25 98:25 
Banku gul, viam. kred. å h Gr. 80 u 9875 99-75 
RES "ow. red. zion. & RI joz, i żat 9220 9320 
n a m 4 ZP. los. śl du: $ 96:25 97:45 
AE n 5 Pr. starsze , 9670 97:70 

Banka kraj. la Balieyi ioaogdr zi 
48 p. KA lat wwiodza , i 9:65 94:65 

B krajowego WE e 4 
uniera 42 iat 4 98:85 99-65 
Banyu ku. opl. xal aj. żel. 5 hl ś pr. 90.90 91:90 
Anustrowąg. bomka 50 1a: Fe pre. 9710 9810 
ii %K.Ą4 pr. 9660 98:60 


- s 


A, Ubiigwogń R MATRA piey masóhtizyA 
RA JOU Sł, nom. 


ow. żegl. par. po Dunaj zą 390 1 


10, 500 1a. 4 pr. u r. 188% 113:25 11425 


dow. dogh. par. po Dun. Ezar. 1884 or. 11890 11870 
Kols oj WU 85 IERA 
za GOO zł. - . . 8575 86:75 
Kolej Lwów-Czorn. » r. 188% A ga Mea 
zł. $ peo o o +0. - 9040 91:40 
Foi, lok. wu 0 BŁĄ py, —— 
GR AGI ow Av uł, pa. 10080 101: 80 
" T 0) DŁ 99°75 m 
3, Kosy (5a rike). 
EAN (aaitca) 6 ał. 36—  38— 
Jakt kred. dla banal, i prosm.. A0G gi zam | = 
Owcy 40 a. M. K. 191:— 201— 
rowęczka miasta twabrakia 30 sł. ==] PE= 
216 isy masce Krakows 30 masta Krakowa 20 zł. e „| =*= —— 


m ę Dworn Ubylińskiego jako Prezydenta 
Sada obwodowego przewodałczącym, a ża 
SIę cM rg. C. k, wiecprezydenia S4.0We= 
zu dr. Ksflińseiego c. k. radcę wyższego 
sąd» krajowego dr. Mand;bura, oraz radców 
sądu krajowego Lit:ńskiezo, Wojtasiewieza, 
Dmochowskiego, Olszewskieg, Grzędzielskie- 
ZO i àr. Merzeńskiego. 

Prezydyum e. k. Sądu chwodowego. 

Przemyśl, dnia 22 grudnia 1811. 


L. Prez. 8881 (18 P./11) 
Ogłoszenie. 
JE, p. Prezydent e k. wyższego sądu 
krajowego we Lwowie zam'anował dla I 
zwyczajnej dnia 19 lutego 1312 o godzinie 
9 rano tozpoczą gé się mającej kadency! po- 
siedzeń sądu przesięgi:ch przy c, k sądzie 
ubwodowym w Sanożu c.k. prezydenta tego 
sądu SŃsanrsława Obartyńskie30 przewodni- 
czącym, zastepeami jego rad-ów wyźsiego 
sądu krajowego Joachimas Tormsszewskiego, 
Jóżefw Paszkiewicza, Piotra Janickiego, Fran- 
ciszka Ksawerego Brzozowskiego i radcę są- 
du krajowego Józefa Jaworskiego. 
Prezydyum ©. k. Sądu obwodowego. 
Sanok, dnia 22 gradaia 1911. 


(14743 1—3) 


L. 


cz. 0. XV. 640/11 
Kdykt 
Przeciw inż, Mieczysławowi Ignscemu 
2 im. Wolsiiemu, którego miejsce pobytu 
jest nieznane, wniesiony Został do e. k. sẹ- 
du powiatowego w Diohobyezu przez Hen- 
ryka Drejer pozew o zezwolenie na wykre- 
ślenie prawa zastawu Z waiogkiem na adno- 
tacyę skargi. 

Na pods stawie pozwu tego WYŁNACZORĄ 
została rozprawa oa dzień 15 stycznia 191% 
D i> 9 rano b. Nr. 78, 

Jelem strzożenia praw pozwanego usla- 
nawie "się p. dr. Gawlika adw. w Drohoby- 
czu, Sarasorem 

Tenże kurator zwiępy wat będzi? po- 
uwaaego w rzeszonaj sprawie na j- gO KOSZ: 
i A siwo, donók: oð w sadna siĘ 


a zgłosi, lab pałnomocnika nie zam'anuje. 
sąd powiatowy, Udyygi XV. 
Drok obycz, dria 18 grudnia 1911 


L. ez 0. 355/11 (1) 
Edy 

Przeciw SKA owi diasin któ- 

rego miejsce pobytu jest niesdate, walesio- 
wy Został do c. k. sądu powiatowego w 
Jordanowie przez Józefa Maciaszka pozew o 


180 kor., 111 kor. 94 hal. 


(14852) 


24 
U 


ul. Hetmańskiej 1. 10 
(Bank Zaliczkowyj. 


NEA CA A WEAK) 


ah ee NY, 


HELIOS 


Kinemątograf artystyczny 

we Lwowie, Stanisławowie i Kołomyi. 

Najlepsze programy i muzyka. 

Największe lokale. 
Przedstawienią w soboty, niedziele i święta 

(w Stanisławowie i w piątki) od godz. 4 do 10 

bez przerwy. Początek ostatniege przedstawienia 
C) EMR 8*30. 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 2 stycznia 1912. 

HOTEL IMPERIAL. P W. hr. Driek - 
cki z Jezupola, A. Gorayski p TT R. "W 
ktor z Zausza. 
HOTETL EUROPEJSKI rp. H. Mel g 
syi, $. Stasiński z Bołechowa, P. skine 
Zakopanego, L. Bibring ze Stanisławowa, 

HOTAL AUSTRIA. P. A. br. Kochanowski z 
Czerniowiee. 


Moronowa wwlućś. płuca  śgósj 
Pożyczka p Lubiany 20 z. aż RE 
Falfy 40 zi. X. rz: 
Cray, krzyża e tow. 10 zł. 


5 n WOR tow. Sa o M 15 4775 
Losy fuad. „Bewyke. Budolia 16 s% 8060 8450 
Salon 40 zł, m. k. 390:— 306:— 


Pożyczka miss ia Salzburga 30 sł. <= wal 


F. kKcje banków (za saturgj. 


Janku Amglo-Austr, 244) kor. 325-50 326: 
past. Banku handl. 500 zł. R i” R 
akt. śred. dla haadlu i przem. 651:50 65x50 
Wag, Bamku kredyt. 300 zł. . 85225 85825 
Dolno xuste, tow. osk. 40è kor. 78T —  791:— 
Qol, vanza hip. ZOG nt. 3 700— —— 
„Aa hsm i przem. 300 zł. hhb — 
Banku dla krajów goronnych A00 zł, 55240 SĄ "KO 
M Aetro-wog, 1466 kor. . , 1998— 2009— 
n, fwiasku (Ünionban e al. 627:— 628— 
Jreskingo bonia mwiązkowogo | San, 24950 280:50 


iływosiwABA banku ICO si, 


28250 283 50 
Ko Aker przeńniękiecztw szamaporiowych. 


Buk. kol. iok. ke. pierw. 300 wł. . 453—— 459g. 
v akoya zaklad. ROG uł, 420— 430--.. 
Solei półn. san, Word. 1000 zł. mk, 4990— 5019*— 


Kol. Lsów-Rełzec (akc. pierw.) 800xł. 40d— 410:-- 
n Uwów-Qusry.. Jasny 200 zt. 549:— 555'— 
n rów-Klepszów-Jaworów loks a 
300 mL. y. + + 810— 320— 

Ani. Porr, daga. ma? Dazaja 509 sł. mk, 113%4— 1138— 


Te Akoyo przedsiętioraiw yrzomyriowreh 


Tow. xopalń węgla w Erix 100 zł. 186— T90 
Halic. karpackie naft. tow. 500 kor. 758-— aa 
Austr. tow. zóryieno Alpina 100 wł. 873 75 87475 


Prag. tow. żelany, przez. AQQ zł. ak 
Serei ay EDG kor. i y sA = p P 
Pur. wara. byicniow. 317%:— 3]8— 
"dali. tow, ko. wÀ 248:— 250— 
KM Waksi z, 
Berlin za 106 marek $ pr. . . —— EE 
Londyn za 10 funt. szt. di pr.. 24075 24] — 
Paryż za 100 franków. . . . 9645 95:65 
Paterubute ze 100 rabil P'a pr. 254,25 254 75 
Niemieckie bywki 11765 11785 
Wiozkie banki 2. 94'571, 95-021 
Śrsneuskia hanki aia > MEGA 
uawajczikkiy yanki 95'15 95:30 
M Walny 
Dukat cesarski . - -o o kei 11:39 
Austr-Węg, 5 gald. złota MAN —— ZUR 
%0-irankópps . . . 19:10 19:12 
30-markówka . . « : 23:56 28: :60 
Bossyjski ótimperyat 0 —— 
Niem. banknoty za 100 marek. 117 6714 117. ST 
Włoskie bankroty za m lir 2a 90 5 10 
Ruble . 2:583/, 25414 


Na podsta awie pozwu wyzrnaczcno au- 
dyencję na dzień 4 styczaia 1912 o godz. 
9 rano. 

Qelum strzeżenia praw Stanisława Ma. 
ciaszką usiannwia sę p. Aleksandra Namy- 
słowskiogo adw. w Jordanowie. kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie Stani- 
sława Maciaszka w rzecz onej sprawie ns jego 
koszt į piebezpiscnio«, Urpóki on w s- 
UŁia sie nie zgłosi, lab pełnomecniki nie 
zamiąpyja, 

Ü. k. Sza powiatowy, Oddział II. 

Jordanów, dnia 18 listopada 1911. 


L+ GE 890/11 (1) 
Bdyskt. 

Frzeciw Boch m 2» miejsca poty- 
tu Izraelowi i Iteie Brestkaftom z Łańsuta 
wnięsła do tut. sądu Gitla W ureuberg w Ja- 
r.słowiu pozew o 340 ker. 

Na podstawie pozwu tego wyznaczono 
rozprawę na PE 4 stycznia 1912 o godz. 
9 rano, b. Nr. 

e nieobacaych ustanowiono 
adw. dr. Wassermana w Łańcucie, 

C. k. Sąd powiatowy, Uddział VI, 

Łańcut, ania 20 grudnia 1911. 


(14853) 


m 
at 


L. XVII. 19 980. 


Wykaz 


panujących w Galicyi chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 
sprawozdań c. k. Starostw, przedłożonych od 23. do 30. grudnia 1911. 


Episousya | Powiat 


Biała 


Bóbrka 


Bochnia 


Buhorodczany 


Borgzczów 
Brody 
Brzesko 


Brzeżany 


Brzozów 


Buczacz 


Chrzanów 
Pryszczyca 


Cieszanów 
Czortków 


Dąbrowa 


Dobromił 


Dolina 
Drohobycz 


Gorlice 


Gródsk Jagieli. 


Horodenkx 


Husiatyn 


Miejscowość 


|od wm WI” 


Bestwina (6 zagr.), Buczkowice (3 zugr.), Hałenów 
(| zagr.). Koruorowice (3 zagr., Kozy (li zagr ), 
Międzybrodzie Kobierniekie (4 zagr), Porchka 
(21 zagr), Rybarzowice (12 zagr.) Stara Wieś 
Górna (8 zagr.); 

Berteszów gm. i ob. dw. (18 zagr.), Chlebowice wiel- 
kie gm. i ob. dw. (170 zagr.), Lubeszka (89 
zagr.j, Podjarków (38 zagr.), Romanów gm. i ob. 
dw. (57 zagr.), Szołomyja gm. i ob. dw. (24 zagr.); 

Baczków (33 zagr.), Bytomsko (L zagr.), Cerekiew 
(5 zagr.), Damieniee 450 zagr.), Dziewin (120 
zagr.), Gawłówek (9 zegr.), Uierczyce (3 zagr), 
Gorzków i24 zagr.), Grobla (7 zagr.), Jaroszówka 
(2 zagr.), Kobylec (5 zagr.). Krakuszewice (3 zagr.). 
Łapczyca (47 zagr.), Łazy (53 zagr.), Łątta Dolna 
(2 zegr.), Lakta Górna (14 zagr.), Marszowice (7 
zagr.), Mikluszowice (18 zagr.), Nieszkowice Małe 
(1 zagr.), Niewiarów (20 zagr.), Pierzchów (7 zagr.), 
Stradomke (4 zagr.), Bzarów (39 zagr.), Tarnawa 
(6 zsgr), Trzciana (1 zagr.), Ujazd (6 zagr.), Wio- 
ruszyce (6 zagr.) Wola Batorska (70 zagr.), Wola 
Zsbierzowska (17 zagy.), Wrzępia (37 zagr.), Wy- 
żyee (14 zagr.), Zbotczyce (5 zagr ), Zbydniów (1 
ZAgT.); 

Horochoiina (21 zagr.), Iwanikówka am. i ob. dw. 
(21 zagr), Łysiec Stary (8 zagr.), Niewoczyn (12 
zagr.), Pesiecz (15 zagr.), Sadzawa (9 zagr.), Ste- 
bnik (11 zagr.), Żuraki ob. dw. (1 zagr.) ; 

Głęboczek (8 zagr.), Monastyrek (4 zagr.); 

Baryłów ob. dw. (1 zkgz.); 

Paleśnice (1 zagr.), Słona (2 zagr.), Stróże ob. dw. 

(A zagr.); 

Buszeze (35 zagr.), Ceniów gm i ob dw. (21 zegr.), 
Chorościec (6 zagr.), Kaplińce (18 zagr ), Koniuchy 
gm. i ob. dw. (108 zagr.), Krasnopuszcza (30 zagr.), 
Kuropatniki gm. i ob. dw. (5 zagr), Łapszyn gimn. i 
ob. dw. (52 zagr.), Medowa gm. i ob. dw. (16 
zagr.), Plichów gm. i ob. dw. (6 zagr.), Płaucza 
Mała (74 zagr.), Płotycza gra. i ob. dw (4+4zagr.), 
Poruczyn gm. i ob. dw. (5% zagr.), Rekszyn gm. 
i ob. dw. (50 zagr.), Słoboda Złota ob. dw. (1 zagr.), 
Strybańce gm. i ob dw. (89 zagr.), Szumlany Małe 
(8 zagr.), Szybsliń (55 zagr), Urmań (2 zagr.), 
Wiktorówka gm. i ob. dw. (7 zagr.), Wulka (40 
zagr.), Złoczówka (23 zagr.), Żuków (14 zagr.); 

Grabownica Starzeńska gm. i ob. dw. (9 zagr.) Ha- 
ezów gm. i ob. dw. (68 zagr.), Trześniów ob. dw. 
(1 zsgr.); 

Baranów ob. dw. (1 zagr.), Ostra (14 zagr.), Zale- 
szczyki Małe gm. i ob. dw. (5 zagr.); 

Balin gm. i ob. dw. (6 zagr.), Czatkowiee ob. dw. 
(A zegr.), Pisary ob. dw. (1 zagr.), Żródła (1 
zagr.) ; 

Lipowiec (5 zagr.); 

Dżuryn (9 zagr.), Muchawka (11 zagr.), Skorodyńce 
(8 zagr ), Szmańtowce (20 zagr), Uhryń (5 zagr), 
Wygnauka (11 zagr), Zalesie gm. i ob. dw. (9 
ZAST.) ; 

Biskupice (2 zagr.), Borki gm. i ob. dw. (3 zagr.), 
Hubeniee (10 zagr), Lipiny (8 zagr.), Lubasz (24 
zagr.). Luszowiee gm. i ob. dw. (49 zagr.), Maniów 
(1 zagr.), Kadgoszcz (11 zagr.), Siedliszowice gum. 
i ob. dw. (12 zagr ), Nikurzyce (36 zzgr.), Skrzyn 
ka gm. i cb. dw. (6 zagr.), Słupiec (14 zagr), 
Szczucin ob. dw. (1 zagr.). Ujście jezuiek.e (2 
zsgc.), Wiełopola (15 zagr.), Wola Mędrzechowska 
(8 zsgr.), Załuże gm. i ob. dw. (2 zugr.), Za- 
wierzbie (2 zigr.); 

Brzezawa (l zagr.), Brzózka (5 zagr.), Dobrzanka 
(12 sagr ), Hujsko (L zagr.), Jamna Dolna (19 
zagr.), Jamna Górna (11 zagr.), Krajna (6 zegr.), 
Krościenko (5 zagr.), leszczanka gm. i ob. dw. (5 
zegr.), Leszczawa Górna (100 zagr.), Lipa gm i 
ob. dw. (3 zagr.), Malawa (2 zagr.), Piątkowa ob. 
dw. (l zagr.) Starzawa (% zagr), Steknik (7 
zagr.), Trójca (4 zagr.) Zohatyn ob. dw. (I 
ŁŁĘT.); 

Brzaza (3 zagr.), Kamionka (3 zagr.), Lisowiee (6 
zagr.), Mizuń Stary (9 zagr.); 

Orów (25 zagr.), Podbuż (49 zagr.), Schodniea 
(5L zagr.), Smólna (6 zagr), Stronna (42 zagr.); 

Biesna (1 zagr.j, Olszyny (3 zagr.), Racławice (1 
zagr.), Rosenbark (5 zagr.); 

Porzecza Lubieńskie (3% zagr.), Walddorf (24 zagr.), 
Wiszenka (520 zagr.); 

Czernelica (18 zagr.j, Dąbki (36 zsgr.), Daleszowa (14 
zagr), Dźurków gm. i ob. dw. (13 zagr.), Kopa- 
czyńce gm. i ob. dw. (18 zagr.), Kunisowce 
(3 zagr.), Obertyn (17 zagr.), Olchowiec gm. 
i ob. dw. (4 zagr ), Olejowa Korolówka ob. dw. (1 
zagr.), Pictrów (l zagr.) Podwerbce (6 zegr ), 
Raszków gm. i ob. dw. (5 zagr.), Repużyńce (4 
zagr.), Tyszkowce ob. dw. (1 zagr.), Zywaczów 
gm. i ob. dw, (6 zagr.); 

Bosyry gm. i ob. dw. (34 zagr.), Horodnica gm. ob. 
dw. (181 zagr,), Kluwińce (99 zagr.), Kotówka gm. 
i ob. dw. „(66 zagr.), Liczkowee gm. iob. dw. (36 
zagr.), Majdan gm. i ob. dw. (71 zagr.), Myszkowce 
(14 zagr.), Oryszkowce gm. i ob. dw. (15 zagr.), 
Peremiłow gm. i ob. dw. (88 zagr.), Postołówka 
gm. i ob. dw. (36 zagr.), Siekierzyńce gm. i ob. 
dw. (4 zagr.), Trybuchowce gm. i ob. dw. (21 zagr.), 
Wola Czarnokoniecka (8 zagr.), Zielona (13 zagr.), 
Zabińce gm. i ob. dw. (12 zagr.); 
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Surochów ob. dw. (1 zagr.); 

Glinik Polski (1 zagr.), Łubno Szlacheckie ob. dw. 
(1 zagr), Ołpiny (2 zagr.), Przysieki {5 zagr.); 
Cmolas (2638 zagr.), Turza (16 zagr.), Wileza Woła 
(10 zagr.), Wulka Sokołowska (31 zagr.), Za- 

rębki gm. i ob. dw. (63 zagr); 

Cergowa (4 zagr.), Chorkówka (6 zegr.), Długie (1 
zagr.), Lubatówka (10 zagr..), Myscowa (14 zegr.), 
Teodorówka ob, dw. (1 zagr.), Węglówka (4 zagr.); 

Wola Zarezycka (1 pastw.); 

Góra św. Jana (28 zagr.), Janowiee (10 zagr.), Jo- 
dłownik gm. i ob. dw. (4 zagr), Jasna - Podło- 
pień (2 zagr.), Kamienica ob. dw. (12 zagr.), Ko- 
nisa (9 zagr.), Laskowa gm. i ob. dw. (3 zagr.), 
Lubomierz (22 zagr.), Mordarka (1 zagr.), Mstów 
(17 zegr.), Niedźwiedź (38 zagr.), Rzeki gm. i 
ob. dw. (9 zagr.), Słupia gm. i ob. dw. (5 zagr.), 
Sowliuy (1 zagr.) Stara Wieś (19 zagr.), Wilko- 
wisko (4 zagr.), Zasadne (14 zsgr.); 

Bermihuwa Dolna (3 zagr.), Bóbrka (4 zagr.) 
Buk gm. i ob. dw. (42 zagr.), Chmiel (26 zagr ), 
Cisna (6 zegr.), Dołżyca (54 zagr.), Habkowce 
(26 zagr.) Hoczew (% zagr.), Jankowce gm. i 
ob. aw. (15 zagr.), Krzywe ad Tworylne (42 
zagr.), Łukowo gm. i ob. dw. (28 zagr.), My- 
czkowce gm. i ob. dw. (57 zagr.), Olszaniea (52 
zagr ), Orelec (28 zagr.), Paszowa gm. i ob. dw. 
(89 zagr.), Foraź (58 zagr.), Równia (35 zagr.), 
Ruskie gm. i ob. dw. (% zagr), Serednica gm. i 
ob. dw. (6 zagr.), Serednie Małe gm. i ob. dw. 
(25 zagr.), Serednie Wielkie (48 zagr.), Smerek 
(33 zagr.), Solina (25 zagr.), Stefkowa gm, i ob. 
dw. (128 zagr.), Studenne (1 zagr.), Srednia Wieś 
(1 zagr.), Tarnawa Górna gm. i ob. dw. (8 zogr.), 
Tworylne (40 zagr.), Uherce (6 zagr.), Ustyanowa 
gm. i ob. dw. (247 zagr.), Wetlina (67 zagr.) 
Zatwarnica (24 zagc.), Zawadka (18 zagr.), Zawój 
(6 zagr.); 

Gaje s zagr.), Głuchowice (11 zagr.), Zubrza (185 
zagr.) ; 

Biały Bór (4 zągr.), Blizna (4 zagr.), Duleza Mała 
(2 zagr.), Gliny Wielkie gm. i ob. dw. (3 zagr.), 
Sadkowa Góra ob. dw. (1 zagr.), Tuszyma gm. i 
ob. dw. (5 zagr.), Larówka (1 zagr.); 

Chliple gm. i ob. dw. (12 zagr.), Dydiatycze ob. (1 
zsgr.), Horysławiee gm. i ob. dw. (14 zagr.), Maku- 
niow (19 zagr.), Sznniki gm. i ob. dw. (26 zagr.), 
Wiszenka gm. i ob. dw. (7 zagr.); 

Bogdanówka (12 zagr.), Dolna Wieś gm. i ob. dw. 
(27 zagr.), Droginia (4 zagr.), Jawornik (8 zagr.), 
Kojszówka (18 zagr.), Kizyszkowice (7 zagr.) 
Osielec (6 zagr.), Osieczany (1 zagr.), Poręba (17 
zagr.) JRuua'k (12 zagr.), Skomielna Biała (10 
zayr.), Toporzysko (23 zsgr.), Trzemośna (14 
LAST.) ; 

a (2 zagr.), Łanczyn (26 zagr.), Nadwórna 
(24 zagr.), Paryszezo (2 zagr.) ; A 

Bieliniec (6 zagr.), Borki (3 zagr.), Cholewiana Góra 
(12 zagr.), Jarocin (4 zagr.), Nart Nowy gm. 
i ob. dw. (15 zagr.), Rauchersdorf (4 zagr.), Szy- 
perki (12 zagr.); 

Bilsko ob. dw. (1 zagr.), Chełmiec Niemiecki (5 
zagr.), Chełmiec Polski (13 zagr.), Homrzyska (5 
zagr.), Krynica (221 zagr.), Słotwisy (60 zagr.); 

Chabówka (8 zagr. i 1 past.), Lasek (20 zsgr. i 
1 pastw), Mur-Zasiehle (27 zagr. i 1 pastw.), 
Ochotnica (168 zagr. i 5 pest.), Poronin (27 zagr. 
i l past), Rokiciny (4 zagr. i 1 pastw.), Szlembark 
(33 zagr. i 1 pastw.), Witów (31 zagr. i 5 past.), 
Wróblówka (91 zagr. i 1 pastw.), Zakopane (21 
zagr.) ; 

Brzeszeze gm. i ob. dw. (59 zagr.), Harmęże gm. i ob. 
dw. (34 zagr.) Jawiszowice gm. i ob. dw. (29 
zagr.), Monowiea (53 zagr.). Piotrowice (88 zagr.), 
Polanka Wielka ob. dw. (1 zagr.), Poręba Wielka 
(16 zegr.), Rajsko gm. i ob. dw. (64 zagr.), Ry- 
czów (60 zagr.), Skidzin (1 zagr), Spytkowice 
(111 zagr), Wilezkowice (6 zagr ); 

Piaski Wielkie (1 zagr.), Skawina (12 zagr.), Wola 
Duchacka (2! zagr.); 

Kosienice gm. i ob. dw. (6 zagr.),; 

Dobrzanica (48 zagr.), Jaktorów gm. i ob. dw. (20 
zagr.), Podusów (70 zagr.), Wisniowczyk (48 zagr.); 

Dziczki, gm. i ob. dw. (7 zagr.), Honoratówka (4 
zagr.), Konsolniki ob. dw. (1 zagr.), Martynów 
Nowy (8 zagr.), Puków (28 zagr.), Skomorochy 
Stare (25 zagr.) Wiszniów (48 zagr), Zagórze 
Knibiniekie ob. dw. (1 zagr ); 

Brzezówka (26 zagr.), Bystrzyca Dolna (4 zagr.), 
Bystrzyca Górna (10 zagr.), Chechły gm. i ob. 
dw. (96 zagr.), Gawrzyłowa gm.i ob. dw.(18 zagr ), 
Góra Motyczna (11 zagy.), Góra Ropczycka gm. i 
ob. dw. (27 zagr.), Grabiny (34 zagr.), Korzeniów 
(25 zagr.), Nagoszyn (115 zagr.), Niedzwiada (21 
zagr.), Pustynia gm. i ob. dw. (73 zagr.), Wiśnio- 
wa (9 zagr.), Wola Zyrakowska (55 zagr.), Zago- 
rzyce (80 zagr.); 

Malawa (16 zagr.); 

Sadkowice (19 zagr.); 

Bukowsko Wieś (1 zagr.), Duszatyn (11 zagr.), Mi- 
ków (24 zagr.), Tarnawka (12 zagr.); 

Eleonorówka gm. i ob. dw. (17 zagr.), Magdalówka 
(1 zagr.); 

Korczyn Rustykalny (79 zagr.), Korezyn Szlachecki 
(66 zagr.), Synowódzko Wyżne (507 zagr), Sty- 
nawa Wyżna (31 zagr.), Tysowiee (2 zagr.), Ty- 
szownica (24 zagr.) ; 

Orelec (21 zagr.); 

Boratyn (64 zagr.), Piwoszczyzna (6 zagr.), Rożdża- 
łów (38 zagr.), Ulwówek ob. dw. (7 zagr.), Wierz- 
biąż gm. i ob. dw. (2 zaur.), Wyżłów (7 zagr.), 
Żużel gm. i ob. dw. (117 zagr.); 
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Bednarów (64 zagr.), Czerniejów gm. i ob. dw. (90 
zagr.), Drohomirczany (21 zagr.), Rybno (17 zagr.), 
Sanahów (5 zagr.), Sielec (110 zagr), Uhrynów 
Dolny gm. i cb. dw. (23 zagr), Uhrynów Górny 
(22 zagr.), Uhrynów Szlachecki (1 zagr.), Wyso- 
czanka (2 zagr.); 

Bilicz (1 zagr.), Terło (4 zagr.), 
(R zagr.); 

Dothołuka gm. i ob. dw. (81 zagr.); 

Dobrzechów sb. dw. (1 zagr), Oparówka (10 zagr.), 
Pietrusza Wola (2 zagr.); 

Baranów (51 zagr.), Brandwica gm. i ob. dw. (41 
zagr.), Dąbrowica ob. dw. (1 zagr.), Kotowa Wo- 
la (81 zagr.); 

Czermchów (12 zsgr.), Czernielów Ruski (14 zagr.), 
Jankowce gm. i ob. dw. (60 zagr.), Kozówka gm. 
i ob. dw. (46 zagr.), Kurowce gm. i ob. dw. (98 
zagr.), Mszaniec gm. i ob. dw. (27 zagr.), Plesko- 
wce (2 zagr.), Skemorochy (10 zagr.), Nuszezyn 
gm. i ob. dw. (74 zagr.); 

Glów gm. i ob. dw. (10 zagr.); 

Beniowa gm. i ob. dw. (12 zagr.), Bukowiec gm. 
i ob. dw. (22 zagr.) Jabłonka Niżna ob. 
dw. (1 zagr.), Jawora gm. i ob. dw. (28 zagr.), 
GET U zagr.), Mochnate (12 zagr.), Przysłup 

zagr.) ; 

Wieprz (8 zagr.); 

BK gm. i ob. dw. (26 zagr.), Zakliczyn 2 
zagr.) ; 

Dobromirza (35 zagr.), Twanczany gm. i ob. dw. (35 
zagr.), Klmkowee gm. i ob. dw. (12 zagr.), Ko- 
sziaki gm. ; ob. dw (44 zagr.), Ochrymowce gm. 
i ob. dw. (23 zagr.), Skoryki (3 zagr.); 

Białogłowy ob. dw. (3 zagr.j, Czystowady (6 zagz.), 
Daniłowce (69 zagr.), Gontowa (1 zagr.), Hnidawa 
(5 zagr.) Hoðów gm. i ob. dw. (119 zagr. i 1 
past.) Jarczowce gm. 1 ob. dw. (54 zagr. i 8 pastw.), 
Jarosiawice (27 zagr.), Jezierzanka (7 zagr.), Ka- 
barowce (82 zagr.), Kalne (15 zagr.), Kudobińce 
ob. dw. (48 zagr.), Kudyrowce gm. i ob. dw. (63 
zagr.), Milno (30 zagr. i 4 pastw.), Mszana gm. 
i ob. dw. (71 zagr. i 1 pastw.), Nuszeze (17 zagr.), 
Ostaszowce (34 zagr.), Pomorzany gia. i ob. dw. 
(146 zagr:), Ratyszcze (5 zagr.), Reniów (18 
zagr.), Serrtec gm. i ob. dw. (14 zagr.), Torhów 
gm.i ob. dw. (63 zagr. i 1 pastw.), Załośce (104 
zagr.), Zarudks ad Trawłoki (2 zagr.), Zarudzie (15 
zagr ); 

Bołożynów (22 zagr.), Boniszyn (16 zas..), Hucisko 
Oleskie (38 zagr.;, Kniaże gm. i cb. dw. (71 zagr.), 
Kołtów gm. i vb. dw. (60 zagr.), Koropiee gm. i 
ob. dw (55 zagr), Lackie Małe gm. iob. dw. (31 
zagr ), Lzckie Wielkie (67 zagr.), Luke gm. i ob. 


Wola Koblańska 


dw. (18 zagr.), Olesko (234 zagr.), Fobocz gm. if 


ob. dw. (24 zagr.), Podhorce gm. i ob. dw. (74 
zajzr.), Przewłoczna gm. i ob. aw. (93 zagr.), Re- 
mizowce (86 zagr.), Snowicz (320 zagr.), Szęikło- 
sy (136 zagr.), Trościaniec (12 zagr.), Uboree gm. 
i ob. dw. (170 zagr.), Zalesie (26 zagr.), Zazule 
(6 zagr.), Żuków gm. i ob. dw. (107 zagr); 
Woia Zótwn.ecka (29 zagr.), Zameczek (116 zagr.), 
Zwertów (45 zagr.); 
Obłaźnica ob. dw. (1 zaze); 
Radziechowy (8 zagr.), Stary Żywiec (Żzagr.), Wieprz 
(ZAużgr. ; 


Razem; 65 powiatów, 472 gmin, 13.700 zagród, 
18 pastwisk. 


Sokutówka ob. dw. (1 zagr.); 
Jarosław į} zagr.); 


Sxwirine (1 zagr.); 
Dębowiec (1 zażr.); 
Kobierzyn 14 zagr.:; 
Wist rów i1 zagr); 


Rudenk: Ruskie fl sagr); 
Possda Nowem siska „b. dw, fi zgr); 
Dytityn :1 zsgr.,; 


Leszniów (1 zsgr.); 
Borysław (4 zaży.); 
Bodatycze ob. dw. 12 sagr): 
Sieńków ob dw. (1 zagr.); 
Nikłowice ob. dw. (2 zagr); 
Butyay ob. dw. (3 zagi.i; 


Słokódka (1 zagr.); 
Husiatpn ; 
Sośnica ob. dw. (1 zagr.); 

Brystań (1 zagr.), Zameczek (1. zagr.) ; 


Mielnica (62 zagr.); 

Perlin cb. dw. (1 zagr.); 

śusteńkie ob. ds.(2 zagr.) ; 

Słoboda (9 zagr.); 

Jaworów (7 zagr); 

(zyżyny (8 zag?.); 

Biżka Szlachecka (2 zagr.), Werbiż (3 zagr.), Zucho- 
rzyce (7 zagr.); 

Rohatyn (1 zagr.); 

Sniatyn 6 zagr.); 

Bełz (27 zagr)  Cebłów (10 zagr. ), Keściaszyn (5 
zagr.), Kuliczków (21 zagr.), Įisk (5 zagr.), Prze- 
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mysłów gm. i ob. dw. (2 zagr.), Przewodów (9 
zagr.), Prusinów (3 zagr.), Spasów (3 zagr.), Tar- 
taków Wieś (4 zagr.); 

Hodów (6 zagr.); 

Artasow (4 zagr.), Batiatycze (1 zagr.), Ozestynie 
(33 zagr.), Koszelów (6 zagr.), Mokrotyn Kolonia 

. (6 zagr.), Zwertów ob. dw. (1 zagr.); 

Zurawno (2 zagr.); 


Zborów 


Żydaczów 
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Płazów (1 zagr.); 

Lipnica górna (5 zegr.), Rohatyn (1 zagr.), Zołczów 
(5 zagr.); 

Podhorodee ob. dw. (1 zagr.); 

Czerniejów (2 zagr.); 


Glinik Polski (2 zagr.), Jasło (5 zagr.), Tarnowiec 
(25 zagr.); 


w e. k. Namiestnictwa. 


Lwów, dnia 30. grudnia 1911 


L. ez. O. I. 285/11 (1) 
Edykt f 
Przeciw Włodzimierzowi Hawrylukowi 
s. Ołeksy, którego miejsce pobytu jest nie- 
znana, wniesiony zustał do e. k. Sądu powia- 
towego w Potoku złotym przez Izaka Nisie 
Fromm w Potoku złotym pozew o 280 kor. 
z pa 


Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyeneyę do ustnej rozprawy ne dzień 12 
stycznia 1912 o godz. Y rano w tym sądzie, 
b. Mr. 1. 

Celem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się p. Michała Pizara syna Jana w 
Zubrzeu, kuratorem, 

Tenże kurator zastępywać będzie p*- 
zwanego w rzeczonej sprawie n2 jego koszi 
i niebezpieczeństw, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi, lub pełnomocnika nie zamianuje. 
0 k. Sąd powistowy, Oddział I. 
Potok złoty, dnia 16 grudnia 1911. 


L. ez. O. I. 596/11 (1) 
B dy kt. 

Przeciw niewiagomym z życia i miej- 
sea pobytu Maksymowi Łojex i Kościowi 
Łojek wniesiony został do e. k. sądu powia- 
towego w Brzeżanach przez Związek gospo- 
darczy i przemysłowy w Brzeżanach pozew 
o 200 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę na dzień 15 stycznia 1912 o godz. 
9 rano w iut. sądzie, sala rozpraw Nr. 38. 

Celem strzeżenia praw powyższych usta- 
nawia się p. dr. Schenkera adw. w Brzeża- 
nach, kuratorem. 

Tenże kurator zastęgywać będzie po- 
zwanych w rzeczonej Sprawie na ich koszt 
i niebszpi=czen two, depóki cni w sądzie się 
nie zgłoszą lu: pełnomecyika nie zamianują 

C. k. Sąd posiatowy, Oddział I. 

Brzezany, amla Y gruania 1911. 
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L. cz. C, 1V. 442/11 (1) 
Edykt. 

Przeciw Pawłowi Kowalskiemu, które- 
go miejsce pobytu jest nieznany, wniesiony 
został do c. k. sądu powiatowego w Stizy” 
żowie przez Józefa Kozecząsja w Twoznity 
górnej pozew o 400 kor. pn. 

Na podstawie pozwu wyznaczono 102- 
prawę na dzień 15 stycznia 1912 o godz. 9 
rano. 

Celem strzeżenia praw wyżej wymie- 
nionego ustenawia się p- «Józefa Luhasa W 
Twornicy górnej, kuratorem. 

Tenże kurator żastycywsć hędzie wyż 
wymienionego w rzeczonej prawie na jego 
koszt : niebezpioczeństwo, dopóki on w SĄ 
dme się nie zgłosi, lub pełuomcenika nie 
zAIEIANUJE. , 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział 1V. 

Strzyżów, dnia 27 grudnia 1911. 


(14929) 


L. XVII. 1921.16. 
Obwieszczenie 
e. k. Namiestnictwa we Lwowie z 30. 
grudnia 1911 E. XVII. 1932116 wzglę- 
dem wywozu do B waryi zwierząt rze- 
źnych z niektórych powiatów polity- 
cznych Galieyi. 

Według ieskrypiu © FE. Ministerstwa 
rolnictwa z 20. grudnia 1911 L 54 319 król. 
bawarskie Ministerstwo spraw wewnętrznych 
rozporządzeniem z 12. giudnia 1911 Nr 
416a 383 uchyliio wydany swojego czasu 
zskaz przywożu bydła Togatego rzeźnego, 
owiec i świń rzeźnych do Bawaryi z powia- 
tów politycznych: Cieszanów, Dolina, Dro- 
hobycz, Guódek Jsgielioński, Jarosław, Ja- 


Za c. k. Namiestnika: 


Szeligowski w. r 


TETE E o 
(14916 1—2)! worów, Mościska, Przemyśl, Rawa Ruska 


Rudki, Sambor, Skole, Sokal, Siary Sambor, 
Stryj, Turka, Żółkiew i Żydaczów. 

To się podaje do powszechnej wiado- 
mości w ślad reskcyptów c. k* Ministerstwa 
rolnictwa z 39. czerwea 1911 i 30. września 
1911 L. 27.426 i 41.578 ogłoszonych obwie- 
szcieniemi z 4. lipca i 5. października 1911 
L. XVII. 9813 XVIL 13.744/7. 

ʻA e. k, Namiestnietwa. 

Lwów, dnia 30. grudnia 1911. 

Za e. k. Namiestnika: 
Szeligowski. 


L. cz. C. II. 588/11 (1) (14923) 
Edykt 

Przeciw Stefanowi Zającowi, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesiony Zu- 
stał do sądu tut. przez Piotra Kończaka w 
Dołobowie pozew o 250 kor. 

Na podstawie pozwu wyznaczono ustną 
rozprawę na dzień 16 stycznia 1912 o godz. 
8 rano, b. Nr. 5. 

Celem strzeżenia praw Stefana Zająca 
ustanawia się p. adw. dr. Krebsa w Rud- 
kach, kuratorem 

Tenże kurator zastępywać będzie Ste- 
fana Zająca w rzeczonej sprawie na je- 
go koszt i niebezpieczeństwo, dopóki on 
w sądzie się nie zgłosi, lub pełnomocnika 
nie zamianuje. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Rudki, dnia 30 grudnia 1911. 


(14629 3—3) 

Sądowe naia aukcyjna we Lwowie, 

ui. Podiewskiego i. 6 

Godziny urzędowe (tyiko w dnie powszednie) 

oż 8 do 13 przed pofudniem i od 2 do 6 

po południu, w Boboty zaś od 3-ciej do 8-mej 

wieczorem. 
Lisytacye: 

Czwartek 4 stycznia 1912 od 10 do 12 godz. 
przed południem: fortepian, zegary, 
dywawy, klatka, maszyna do szycia, 
galanterya, męska i damska, towary 
galanteryjne i meble. 

Piątek 5 stycznia 1912 od 10 do 12 godz. 
przed południem: fortepian, dywany, 
Obrazy, maszyna do szycia, lampa, fel- 
Jer, krajobrazy, książki, sprzęty domowe, 
narzędzia rolnicze, sutomobil, biurko 
amerykańskie, maszyna do pisania, 
prasa do kopiowania, kostyumy, zarę- 
kawek, suknie i meble. 

Sprzedać się mające przedmioty mogą 
być oglądane w sądowej hali aukcyjnej przed 
ieytacyą w godzinach urzędowych. 

Lwów, dnia 23 grudnia 1911. 


L. cz. E. 33511 (19) 
Bdyki, Koptacyjny. 
Na żądanie Zakładu dostaw budowla- 
nych Let. G. Kaden, zastąpionego przez dr. 
Rosenberga, odbędzie się dnia 5 iutego 1912 
o godz. 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. III. w Łopatynie 
po myśli $ 151 r. e. ponowna licytacya re- 
ałnośsi lwn. 1. 756, 2 1452 gm. Toporów, 
wraz 2 przynależnościami, składającemi się z 
ogrodzenia, drzew owocowych i wodociągów. 
Nieruchomości te wystawione na licy- 
tacyę, są ocenione a to realność ad 1. na 
66,130 kor., ad 2. 525 kor., przynależności 
zaś na 918 kor. 
Najniższa cena wynosi: ad 1. 88.479 


(14812 2—3) 


kor., ad 2. 807 kor. 50 hal., poniżej tej ce- 
ny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 
Warunki licytzcyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenia (wyciąg tabu- 
laray, wysiąg Fatastralny, protokoły ocenie- 
nia i t dy, może każdy, mający rhęć kupie- 
nia, przejrzeć podezes godzin urzędowych w 
sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. III 
| 1. k. Sąd powiatowy, Oddział HI. 
Łopatyn, dnia 14 grudnia 1911. 


L. cz. E 682/11 (5) 
Kkdykt. ń 

W tutejszym Sądzie odkędzie się dnia 
2 stycznia 1912 przed południem przymu- 
sowa lieytacya połowy realności iwh. 69 gm. 
Sidzina, składajacej się z parceli budowlanej 
stojących na niej kudynków. iudzież z par- 
cel gruntowych z drzew owocowych i dzi 
kich. 

Połowa realaości oceniona na 3010 kor. 
przynsieżności na 26 kor. 

Najniższa cena wynosi 2024 kor. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział LI. 

Skawina, 1 grednia 1911. 


(14683 3—3) 


L. c.z E. 2386/11 (4) | 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 12 stycznia 1912 o godz. 9 przed 
południem w sąjzie niżej wymienionym w 
biurze Nr. 11, odbędzie się licytacya: 

8) całej realności ob. lwh. 129, 

b) całej realności obj. lwh. 395 ks. gr. 
gm. Martynów stary. 

Realności ta Są oceiione a to: 

realność ad 2) na 4665 kor., 

reslacść ad b) na 450 kor. 

Nainiższa cena wynosi: 

ad s) 8100 kor., 

ad b) 300 kor., poniżej tej ceny sprze- 
daż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i inne dekumenta 
przejrzeć możns w kancelaryi sądowej. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Bursztyn, dnia 18 listopada 1911. 


(14796 2—3) 


L. cz. E. XXL 3881/11 (5) 
Kóykt leytacyjny. 

Na żądanie Teresy Rzeszowskiej i Teo- 
fila Feliksa 2 im. Górtnera, zastąpionych 
rzez adwokata dr. Laufera, odbędzie się dnia 
26 stycznia 1912 o godz. 10:30 przed połu- 
dniem w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. XXI. 76 Lwowie celem zniesienia współ- 
własności w drodze egzekucyjnej licytacya 
realności lIwh. 686/1 ks. gr. gm. m. Lwowa 
wraz z przynaieżnościami. 

Wartość nieruchomości owej wystawio 
nej na licytacyę ustala się wedle zgodnego 
wniosku wszystkich interesowanych współ- 
właścicieli na 60.000 kor. 

Najniższa cena wynosi wedle zgodnego 
wniosku stron interesowanych 60.000 kor., 
wadyum 6000 kor., poniżej tej eeny 60.000 
kor. sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne, które się równo- 
cześnie zatwiardza ze zmianami zgodnie przez 
interesowanych zaproponowanemi 8 zawar- 
temi w tut. sąd. protokole z dnia 14 gru- 
dnia 1911 1. cz E. XXL 3881/11 (4) i od- 
noszące się do tej nieruchomości dokumenta 
może każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć 
podczas godzin urzędowych w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. XXI. 

Wszystkie ciężary rzeczowe, tudzież 
wierzytelncśći zahipotekowane pozostają na 
Sprzedać się mejącej realności bez względu 
cenę kupna nienaruszone, s 

C. k. Sąd powiatowy $. I., Oddział XXI. 

Lwów, dnia 14 grudnia 1911. 
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L. cz. E. 2166/11 (8) : 
Edykt liegtacyjny. 

Na żądanie T.warzystwa kredytowego 
w Tłumaczu „Oszczędność”, Zastąpicnego 
przez adw. dr. Mandyczewskiego w Stanisła- 
wowie, odbędzie się dnia 9 lutego 1912 o 
godzinie 9 przed południem w sądzie niżej 
wymienionym, W biurze Nr. 7 w Bohorod- 
czamach licytacya realności nie weiągniętej 
do księgi gruntowej 2 składającej się z pare. 
grt. Nr. 4916 zwanej „Równiny“ gminy Sta- 
ry Lysiec a w posiadaniu zobowiązanej An- 
toniny Kulczyckiej się znejdującej, 

Nieruchomość wystawiona na lieyta- 
cyę a obejmująca: N 

a) około 20 morgów roli oceniona jest 
na 10.000 kor., } 

b) około 15 morgów łęgów oceniona 
jest na 6000 kor, 

e) około 45 morgów pastwiska ocenio- 
na jest na 4500 kor.. razem zatem na 20.500 
koron. 

Najniższa cena wynosi 13.666 kor. 66 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyj- 
dzie do skutku. 

Warungi licytacyjna i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenita (wyciąg tabular- 
ny, wyciąg katastralny, protokoły oceniania 
i t. d.), moża każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 8. 

Takie prawa, wobec których niniej. 


(14659 3—3) 


asa licytacys byłaby niedopuszczulną, należy 
sgłosić do sądu najpóźniej arzy wyznaczo- 
nym terminie Neria m, inaczej rOARCZEr 
aia tego rodzaju oo samej ziernenomo- 
nie mogdrky ho ju za skutkiem podno- 
ŚRRRA. 

Ta oseug, dla których jakie prawa lub 
Biehsry na powyzszej rieruchorcości badź 
obeenie już istnieję, bądź w ioku posteno 
wania lig 


szych wydarzenisch tego postowt- 
mie przaz przykicie na tablicy Sa 
ii mie mieszkają w okręgu 
alje; wymienionego i nie wskańg $ 
dowi pełnomocnika de dorgersń w sleduibie 
Sądu zamienzkaśeGO. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Bohorodczany, dnia 30 listopada 1911. 


wanie i 


duwai_ 
> 


L. ez. Æ. 699/11 (10) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Mozesa Leiby Gliiksmana, 
kupca w Bołszoweach, odbędzie się dnia 18 
stycznia 1911 o godzinie 9 przed południem 
w sądtie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
8 licytacya 1/4 części realności Iwh. 305 gm. 
Bołszowee wraz z przynależnościami wedie 
protokołu ocenienis z dni» 28 sierpnia 1911 
i. 699/11 (6). 

Niernegomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniona na 1750 kor. 

Najniższa cena wynosi 875 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż mie przyjdzie do 
skutik. 

Warunki licytacyjne, i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta i inne do- 
kuenta można przejrzeć podczas godzin urzę- 
dowych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 18. 

'Takie 
Ucytacya bylaby niadopuszczajną, uoleży 
zgłosić do Sądu najpóźniej przy wyznaczo” 
nym terminie Ueytecyjnym. insezej roszcze- 
als tego vodzaja nis moglyby być już xe 

kieg  nodnoskoca. 


(14752) 


Te osobę, dls których jekio praws iub- 
„Y e S 


ciężary na pewyiczej nieruchomości bądi 
pbkaczie juk is „ bądź w Seku postępc- 
wania lieytacyjnewo nowstenś, zawiadaa 
będą o delaz rydarseniach tago pi 


powania jażynie vreem przybizio ma tablicy 
sadowej, jedil nie miesekują w okregu 


attei wyrajenienego I mie wskają temuż 2a 
dovi peśnomocniks ds Qoreczeń w siedzibie 
sgin semdeszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział IJI, 
Bołszowee, dnia 12 grudnia 1911. 


L. cz. B. 2425/11 (12) 
Edykt lieytacyiny. 

Doia 24 stycznia 1912 o godzinie 9 
rano odbędzie się w tutejszem sądzie, w 
biurze Nr. 52 licytacya realności w Głęboce: 

1. połowy lwh. 52, 

2. połowy lwh. 146, 

3. 1/12 części lwh. 223 i 

4. lwh, 60. 

Nieruchomości powyższe oceniono: 

ad 1. role, pastwisko na 662 kor. 50 h., 

ad 2. pastwisko, rolę i łąkę na 554 kor., 

ad 8. rolę na 75 kor. i 

ad 4. dom mieszkalny blachą kryty, 
stodołę i rolę na 1078 kor. 

Nejniższa cena, niżej której sprzedaż 
nie nastąpi wynosi: 

ad 1. 441 kor. 67 hal., 

ad 2, 869 kor. 33 hal., 

ad 8. 50 kor. i 

ad 4. 718 kor. 67 hal. 

Warunki lieytacyjne i odnośne doku- 
menta przejrzeć można w sądzie tutejszym 
w biurze Nr. 45. 

Takie prawa, wobeeę których niniejsts 
tictacya bylaby niedopuszezalną, należy zgło- 
aé do sądu najpóźniej przy wzznaczonym 
terminie lieytscyjnym, inaczej roszczenia iej 
rodzaju c> do semel nieruchomości nie m- 
mirby być już ze skutkiem podRoszote, 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościch bądź 
obeenie już istnieją, bądź w teku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego posiępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnemoenika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Sambor, dnia 20 listopada 1911. 


L. ez. E. VIII. 2559/11 (38) 
Edykt lieytacyjny. 
Na żądanie Towarzystwa zaliczkowego 
w Qzudeu zastąpionego przez dr. S. Reicha 
w Rzeszowie odbędzie się dnia 16 stycznia 
1912 o godz. 8 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 41 licy 
tacya realności lwh. 460 ks. gr. gm, kat, 
Niechobrz objętej Jędrzeja i Anny z Laso- 
tów własnej składającej się z domu mie- 
szkalnego i gruntu 2 morgi 548 sąźni kw. 
Nieruchomość wystawiona na licytację, 
jest oceniona na 3407 kor. 


(14793) 


TM 


(14792; 


Me 


Najniższa cena wynosi 2272 koron, po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 


bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- | 


nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia, przejrzeć podezas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 34, 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
teytaeya byłaby niedoouszczalną, należy zgło- 
aić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie Heyiseyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju Go do samej nieruchomości nie mo 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Ye osoby, dla których tarie prawa luk 
cistary ma powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 

icytacyjnstc powstaną, zawiadamiane 
> wyd jach tego noste- 
TEL 


sad wm 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Rzeszów, dnia 17 listogada 1911. 


L. cz. E. IX. 3296/11 (6) 
Kdykt licytacyjny. 
Na żądanie przemyskiej Kasy zaliezko- 
wej rzemieślników i rolników w Przemyślu, 
zastąpionej przez adwokata dr. Dobrzańskie- 
go, odbędzie się dnia 25 stycznia 1912 o 
godzinie 9 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. 7 licytacya 
realności obj. lwh. 552 ks. gr. gm. kat. 
Buców. 
Nieruchomość wystawiona na licytacyg| 
jest oceniona na 1360 kor. 
Najniższa cena wynosi 906 kor. 67 
h., poniżej tei ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 
Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć podezas go- 
dzin urzędowych w sądzia niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 7. 
Takie vrawa, wobac kiórych niniej: 
sxa lieytszym byłaby niedopuszezsiną, należy 
ugiesić do sgdu majpóźniej pray wyżnacze- 
mym terminie licytacyjnym, inaczej rosnez9- 
miu tego rodzaju co fo semoj nieruchomości 
mogiyby azé juj xo skutkiem podno 
Te osoby, dia których jakie prawa luk 
ciężacy na powyzszej nieruchomości hądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępowe 
nia licyłacyjnege powstaną, zawiadamiane 
będę o dalszych wydarzeniach tego postepa- 
wania jedynie przez przybicia na tabliey są- 
dowej, jesli nie mieszkają w okręgu Sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż Są 
dowi pałnomocniks do doręczeń w sisdzibi* 
Sądu zamieszkałego. 
U. k. Sad powistowy, Oddział IX 
Przemyśl, dnia 29 iistopada 1911. 
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L, ez. E. 702/11 (7) 
Kdykt licytacyjny. 

Na żądanie Towarzystwa wzajemnego 
kredytu w Bieczu. odbędzie się dnia 29 sty- 
cznia 1912 o godzinie 9 przed południem 
w  sądzis niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 2 licytacya raalności: 1, lwh. 404, 2. 
1/2 lwh. 462, 3. lwa. 844 gm. Libuszy. 

Nieruchomości te wystawione na licy- 
tacyę są ceenione: a mianowicie: ad 1. na 
kwotę 4287 kor. 9 hal., przynałeżncści na 
1072 kor., ad 2. na kwotę 1155 kor. 45 h, 
ad 8. na kwotę 870 kor. 6 h. 

Najniższa cena wynosi ad 1. kwoię 
3572 kor. 78 h., ad 2. kwotę 770 koron 30 
hal., ad 8. kwotę 560 kor. 4 h., poniżej tej 
ceny sprzedaż uie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
ych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, prozoży ocenienia 
i t. d.) może każdy mający chęć kupienia 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
uiżej wymienionym, w biurze Nr. 2. 

Takie prawa, wehoe których miniej 
sza licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić de sądu najpóźniej przy wyznaczo- 
nym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
nia tego rodzaju co do samej niaruchomości 
nie mogłyby być już xe skutkiem podno- 
SKORE. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężsry na powyższych nieruchomościach hądź 
obecnie już istnieją, bgi w toku postępowanie 
lieytacyinego powstaną, zawiadamiane będą o 
dalszych wydarzeniach tego postępowania je 
dynie przes przybicie na tablicy sądcwej, 
jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej wy 
miepiopcgo i mie wskażą temuż sądowi pad 
nomocnika do doręczeń, w siedzibie sąd: 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Odeia? III. 

Biecz, dnia 15 grudnia 1911. 


(14849) 


L. cz. E. VIII. 1234/11 (9) 
Kdykt lieytacyjny. 
Dnia 29 stycznia 1918 o godzinie 9 


(14891) 


' przed południem w sądzie niżej wymienio- 


inym w biurze Nr. 7 odbedzie się licytacya 
f realności obj. Iwh. 187%, 253, 279 286, 287, 
314, 351, 685 ks. gr. gm. Byków i 249 ks. 
gr. gm. Pleszowice. 

Nieruchomości wystawione na licyta- 
cyę są ocenione na 8189 kor. 50 hal, 668 
kor., 786 kor., 782 kor.. 8704 kor, 2124 
kor. 74 hal, 2664 kor. 14 hal, 376 kor. 96 
hal., 6441 kor. 37 hal. 

Najniższa cena wynosi 5459 kor. 66 
hal., 445 kor. 35 hal., 524 kor, 521 kor. 
34 hal, 2469 kor. 34 bal, 1416 kor. 46 
hal., 1776 kor. 10 hal., 251 kor. 30 hal. i 
4294 kor. 24 hal., poniżej tej ceny sprzedaż 
nie przyjdzie do skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się do 
tnj nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżei wymienionymi, 
w biurze Nr. 14. 

Takis prawa, w obec których niniejsze 
byłuwy niedopuszczażną, uaieży 
g 4 do zęqu napone) przy WYINeeLoOnyn: 
terminie Hertascyjnym. inaczej roszczenia teges 
iu ea Ao gamej niernchomośei nie me- 


r: 
aiyky być już ze skutkiem podnoszone. 


NJ Rye , 

Te osoby, dla których jakie prawa luh 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępc- 
wania licytacyjnego powstaną. zawiadamiane 
będą > dalszych wydarzeniach tego postęp. 
wania jedynie przez przybicie na tablicy Są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż s»- 
dowi pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie 
gądu zamieszkałego. 

C. k. sąd powistowy, Oddział VIII. 
Przemyśl, dnia 7 grudnia 1911, 


L. ez. E. IV. 806/11 (9) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 6 lutego 1912 o godz. 8 przed 
południem w sądzie tutejszym, w biurze Nr. 
20 odbędzie się licytacya: 

a) 1/2 realności lwh. 109 kgr. gm. ka 
tastralnej Dobrowlany, 

b) całej realności iwh. 121 kgr. tej st- 
mej gminy. 

Wartość szacunkowa wynosi: 

ed a) 2400 kor., 

zd b; 1300 kor., 

Najniższa ofarta, 
nie nastąpi wynosi: 

sd a) 1600 kor., 

ad b) 889 kor. 


Warunki licytaeyjne i inane odnosne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
szym w biurze Nr. 16. 

Tazie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy 
:głomić de sądu najpóźniej przy wyznacćze- 
aym terminie licytacyjnym, inaczej roszcze- 
na tego rodzaja go do samej nieruchomości 
nie moegdyby byé już ze exutkiem pedno- 


(14894) 


niżej której sprzedaż 


SROBE. 


ennie jum istaieją, kędź w toku postępowa- 

aia ltytacyjnego powsizną, nawiedźlmiaj - 
będą o daiszych wydarzeninch tago postępu: 
«snie jedynie przez przykie LRDICY So 
dowej, iji mie mieszkaja w okregu sgio 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi rnałnomyucnikm do doręrzeć. w siedzibie 
sadu zmuieszkałsgo. 

C. k. Sad powiatowy, Oddział IV. 

Stryj, dnia 25 Jistopada 1911. 


L. ez. E. VIII. 196/11 (5) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 81 stycznia 1912 o godzinie 10 
przed południam w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 14 odbędzie się liecytacya 
realności obj. lwh. 118 i 326 ks. gr. gminy 
Nowosiółki. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę, 
są ocenione, a to: lwh. 118 na 1941 kor. 
34 hal, zaś lwh. 326 na 570 kor. 

Najniższa cena wynosi: lwh. 118 na 
1294 kor. 24 hal., zaślwh. 326 na 380 kor., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 14. 

Takie prawa, wabec których niniej- 
sia lieytacyz byłaby niedopuszczzłną, należy 
zgłosić Go Sądu najpóźniej grzy Wyznaczu 
nym terminie licytacyjnyrm, inacze! roszize- 
nia tego rodzaju co do samej nieruchomości 
mie raogłyby być już xe skutkiem poni- 
8ZOBEG. 

Te oscby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku pestępe” 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przes przybicie na tablicy 

parowa jeśli nie mieszksją w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż e3- 


(14890) 


dowi pałnormnoenika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zaraloszkzłego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 
Przemyśl, dnia 20 grudnia 1911. 


L. ez. E. 4481/11 (7) 
Edykt licytacyjny. 

Na Żądanie Mendla Glasterga w Ku- 
tach odbędzie się dnia 28 stycznia 1912 o 
godz. 10 przed południem, w sądzie niżej 
wymienionym w biurze Nr. 6 w Kutach licy- 
tacya realmości iwh. 386 gminy Hryniawa 
o obszarze 15 ha. 9 ar. 91 m? wraz z prey- 
należnościami, składającemi się z drzewosia- 
nu i budyaków gospodarczych. 

Nieruchomość wystawiona na licptacyę 
jest oceniona na 10 194 kor. 15 hal, przy- 
należności zaś na 880 kor. 

Najniższa cena wynosi 7.817 koron, 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne, które równocze- 
śnie zatwierdza i odnoszące sią do tych nie- 
ruchomości dokumente (wyciąg tabularny, 
wyciąg katastrałny, protokoły ocenienia i t. 
d), może każdy, mający chęć kupienia przej- 
rzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 14. 

Takie prawa, wobec których niniej- 
ssa iicytacya byłaby niedopuszesalną, należy 
zzłosić do sądu najpóźniej przy WyznaczO” 
nym terminie iicytacyjaym, inaczej roszcze- 
mia tego rodzaju ce do samej nieruchomości 
Bie moztyby bęć juk we skutkiem podne 
BXONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa 
lub ciężary Ba powyższej nieruchomości bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania iicytacyjaega powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postę- 
powania jedynie przes przybicie ua tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sęd 
niżej wymienionego i mie wakata temut są 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kuty, dnia 22 grudnia 1911. 


(14904) 


L. ez. E. 620/11 (9) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Jana Bełdy odbędzie się 
dnia 22 stycznia 1912 o godzinie 9 przed 

ołudniem w sądzie niżej wymienionym, w 
iurze Nr. 2 licytacya: 1) 1,9 części lwh. 
485 gm. Biecz, 2) 1/9 e gści lwh. 1188 gm. 
Biecz, 3; 8/18 części lwh. 389 gm. Biecz 
wraz z przynależnościami. 

Nieruchomości tə wystawione na licy- 
tacyę Są ocenione ad 1) na kwotę %78 
kor. 22 hal. ad 2) na kwotę 56 kor., ad 8) 
na kwotę 1805 kor. 

Najniższa cena wynosi ad 1) kwotę 
142 kor., ad 2)38 kor., ad 8) 990 kor, po- 
niżej tych ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta, (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 
pienia przejrzeć podczas godzin urzędowych 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 2. 

Takie prawa, wobec których niniej 
sia licytacya byłaby niedopuszezaluą, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyanaczs 
nym terminie licytacyinym, naczej rosseta- 
mia tego rodzaju co do samej niaruchemose 
nie mogłyby być już ze skatkiem podir- 
SŁONE. 

Te osoby, dla których jakie prawa [nò 
ciężary na powyższych nieruchoinościach bąd 
vreenie już istnieją, bądź w toku postęp" 
wsn:a licytacyjnego powstaną, zawiadamian: 
będą o dalszych wydarzeniach tego peste- 
powanis jedynie przez orzybicie na tablicy 
sądowej, jesli nie mieszkają w okręgu sądn 
niżej wymienionego i nie wskażą iemuś są 
dowi pełnomocnika do doręczeń w sisdzibi 
sądu zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Biecz, dnia 10 grudnia 1911. 


(14850) 


L. ez. E. 417/9 (91) 
Edykt licytscyjny. 

Dnia 14 lutego 1911 o godz. 10 przed 
południem odbędzie się w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 27 w Sanoku licy- 
tacya majętności Niewistka, objętej wykazem 
hipotecznym 385 ks'ęgi gruntowej da wię. 
kszych posiadłości tutejszego sądu wraz z 
pizynależnościami, składającemi się z budyn- 
ków mieszkalnych i gospodarczych w proto- 
kołach oszacowania E. 417/9 (23) i BE. 
417%11 (4%) opisanych. 

Nieruchomość ta wystawiona na licy- 
tacyę jest oceniona na 429.848 kor. 95 hal, 
z tego przynależności wartości 36.801 kor. 

Najniższa cena wynosi 286.565 kor. 97 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta (wyciąg ta- 
bularny, wyciąg katastralny, protokoły oce- 
nienia i t. p.), może każdy, mający chęć 


(14784) 


10 


kupienia przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym w biurze 
Nr. 14. 

Takie prawa, wobec kiórych niniej- 
aza dieytaeya byłaby niedopuszczalna, należy 
zgłosić do sądu najpóźmiej przy wyznausa- 
aym turminie licytacyjnym, inaczej roszege- 
dla tego rodzelu go do seme] nieruchomości 
się mogłyby bsć ing 42 skutkism podzo- 
SEOBA. 

Te osoby, dla których jakie prawa iub 
ciężary na powytszej nieruchomości bądź 
abaenie jaż istalejs, badź w toku postępo 
wania licytacyjnego powstaną, auwiedzmiane 
będą o dalszych wydarzenisch iego postępo» 
wania jedynie przez przybicie ms tabiicj sẹ 
dowej, jesti nie mieszkają w okręgu sadu ni- 
żaj wyjmisnionego i mie wskażą tezanź sylow 
zełacmocnika do dazęczeń, w siedsibia sadr 
zamieszzałego. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 

Sanok, dnia 16 grudnia 1911. 


L. cz. E 2064/11 (7) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 17 stycznia 1911 o godzinie 10 
przed południem w sądzie niżej wymienionym 
w biurze Nr. 4 odbędzie się lieytacya: 

a) połowy re lności lwh. 45 gm. Ma- 
chów, składającej się z pbud. i gr. o łącznej 
powierzchni 8 ba. 57 ar. 17 m? domu mis- 
szkalnego i zabudowań gospodarczych, 

b) połowy realności lwh. 97 gm. Ma- 
chów, składającej się z pgr. o łątznej po- 
wierzchni 1 ha. 90 ar. 59 mê. 

Nieruchomości te oceniono: ad a) na 
12.750 kor., ad b) na 5000 kor. 

Najniższa cena wynosi: ad a) 8500 kor., 
ad b) 8383 kor. 38 hal. 

Dokumenta przejrzeć można w biurze 
Nr. 4. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej do dnia lieytacyi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Tarnobczeg, dnia 18 grudnia 1911. 


(14574) 


L. cz. E. 1483/11 (9) 
Edykt licytacyjny. 

Dnia 7 lutego 1912 o godzinie 880 
przed południem odbędzie się w sądzie niżej 
wymieniouym, w biurze Nr. 19 licytacya: 

1. 7,24 części realności obj. lwh. 1253 
kgr. Demycze i 

2. 7/48 części realności obj. lwh. 254 
tejże gminy Łesia Baczuka Andrija własnych. 

Nieruchomości w cząstkach wystawione 
na licytacyg, są ocenione: ad 1. na 696 kor. 
78 hal, ad 2. na 20 kor. 16 hal. 

Najniższa cena wynosi: ad 1. 464 kor. 
52 hal., ad 2. 12. kor. 76 hal., poniżej tej 
ceny sprzedsż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenienia 
i t. d.), może każdy, mający chęć kupienia, 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Ne. 21. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Zabłotów, dnia 9 grudnia 1911. 


(14820) 


L. cz. E. 80/11 (37) (32 1—3) 
Edykt licytacyjny. 

Na żądanie Galicyjskiego Towarzystwa 
kredytowego ziemskiego we Lwowie, zastą- 
pionego przez dr. Teodora Koscha, adwokata 
w Krakowie, odbędzie się dnia 11 stycznia 
1912 o godz. 10 przed południem w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. 8 w Kra- 
kowie. rolicytacya majętności Młoszowa 
Iwh. 63, Dułowa lwh. 56 i Karniowiee lwh. 
60 tnt. księgi tabularnej, oraz realmości ru- 
stykalnej lwh 394 ks. gruntow: j gminy Miło- 
szewa objętej przy c. k. Sądzie powiatowym 
w Chrzanowie prowadzonej wraz z przyna- 
leżnościami, składającemi się z inwentarza 
żywego i martwego, Oraz % zapasów i za- 
siawów. 

Nieruchomości powyższe wystawione na 
licytacyę są ocenione na 490.704 kor., przy- 
należności zaś na 15.760 kor. 

Najniższa cena wynosi 245.352 kor., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tych nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg  katastralny, protokoły 
ocenienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędc- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biu- 
rze Nr. 9. 

Takie prawa, wobec których niniejsza 
relicytacyz byłaby niedopuszezalną, należy 
zgłosić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
\erminie lieytacyjnym, inaczej roszezenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być juś ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnege powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy są- 
dowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 


niżej wymienionego i nie wskażą temuż są- 
dowi pełnomocnika do doręczeń w siedzibie 
sądu zamieszkałego. m” 

Wyznaczenie terminu licytacyjnego na- 
leży zanotować na karcie ciężarów wykazów 
hipotecznych dla wamiankowanych nierucho- 
RE zapisanych w tntejszej księdze taku- 
arne 


C. 


j a 
k. Sąd krajowy cywilny Oddział VHE 
Kraków, dnia 27 grudnia 1811. 


Spadki. 
L. ez. A. IV. 21/11 (15) (14660 2—3) 
Edykt 


z wezwaniem dziedzica, którego pobyt jest 
niewiadomy. 

C. k. Sąd powiatowy w Kopgezyńeach 
ogłasza, że dnia 12 stycznia 1911 w Kara- 
szyńcach zmarła Marys Słobodzian pozosta- 
wiając rozporządzenie ustatniej woli, w któ. 
rem ustanowiła dziedziczką Annę Wywal w 
Karaszyńcach, 

Ponieważ Sądowi miejsce pobytu Ołe- 
ksy Słobedziana nie jest znane, przeto wzy- 
wa się go, aby w przeciągu jednego roku, 
licząg od dnia niżej podanego zgłosił się w tu- 
tejszym Sądzie i wniósi oświadczenie co do 
dziedziczenia, w przeciwnym bowiem razie 
spadek zostanie przeprowadzony ze zgłaszają- 
cymi się dziedzicami i z kuratorem Hryń- 
kiem Dudarem ustanowionym dla nieobecnego. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kopyczyńce, dnia 15 listopada 1911. 


L. cs A. 223/11 (8) 
ykt. 
C. k. Sąd powiatowy w Tyczynie po- 
daje do wiadomości, że dnia 4 marca 1911 
w Krakowie ns kliaica zeszła ze świata Jó- 
zefa ze Sajdyków Groszkowa nie pozostawi- 
wszy rozporządzenia ostatniej woli. 
Ponieważ sąd nie ma wiadomości czy 
i które osoby mają prawo do spadku tego, 
przeto wzywa wszystkich, którzyby zamie- 
rzali z jakiegobądź tytułu prawnego rościć 
sobie prawo do spadku by w przeciągu je- 
doego roku ¿d dnia niżej wyrażonego licząe 
zgłosili się z prawami swojemi do tego sądu 
i wykazując Swe prawa dziedziczenia wnieśli 
oświadczenie się dziedzieem, w przeciwnym 
bowiem razie spadek dla którego tymczasem 
Jan Groszek, rolnik w Błażowy, mąż zmar- 
łej kuratorem ustanowionym został, przepro- 
dzonym będzie z tymi i tym przyznany, któ- 
rzy oświadczą się dziedzicem i tytuł swego 
prawa dziedziczenia wykażą. zaś część spad- 
ku nieprzyjęta, lub jeżeli by się nikt nie 
oświadczył dziedzicom, cały spadek przypa- 
dnie Państwu jako bezdziedzieżny. 
C. k. Sgd powiatowy, Oddział I. 
Tyczyn, dnia 10 października 1911. 


(14762 2—3) 


Amortyzacye. 


L. cz. T. 106/11 (3) (14772 2—3) 
Wdrożenie postępowania amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Berla Feinera wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi rzekomo 
przez wnioskodawcę zagubionej książki wkład- 
kowej gal. Kasy oszczędneści Nr. 44640 na 
kwotę 140 kor. i na nazwisko Berl. Fein 
oraz Nr. 128.602 na kwotę 20 koron i na 
nazwisko Oyasza Sprotzer. 
Posiadacza powyższych książeczek wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 6 miesięcy od ostatniege ogło- 
szenia w „Gazecie Lwowskiej“, w przeciwnym 
bowiem razie pe upływie powyższego czaso- 
kresu za nieistniejące uznane zostaną, 
C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 
Lwów, dnia L grudnia 1911. 


L. cz T. IV. M5 GD (14644 2—8) 
Wdrożenie postępowanie amortyzacyjnego. 
Na wniosek p. Michała Szurka c K 
asystenta leśnictwa w Muszynie wdraża się 
postępowanie celem amortyzacyi rzekomo Z8- 
gubionego blankietu wekslowego o marce 
stemplowej na 60 hal. zaopatrzonego podpi- 
sem ks, Józefa Szurka jako wystawcy i inż. 
Michała Szurka jako przyjemcy. 
Posiadacza powyższego błankietu we- 
kslowego wzywa się przeto, aby do dni 45 
od daty ogłoszenia edyktu blankiet ten w 
sądzie złożył, gdyż możliwe prawa wekslowe 
z tego blankietu umorzone zostaną. 
C. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Nowy Sącz, dnia 2 grudnia 1911, 


L. ez. T. 188/11 (1) (14823 2—3) 
Wdrożenie pestępowania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Feliksa Żyszkiawicza, 
kierownika szkoły w Prusach pod Lwowem, 
wdraża się postępowanie celem amortyzacyi 
następującego rzekome przez p. Aleksandra 
Gryglewskiego z Mitołajowa tamże w dniu 
8 listopada 1911 pod adresem Feliksa Zy- 
szkiewicza w Prusach na pocztę nadanego 
weksla bez daty wystawienia i płatności 
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tylko jedynie z wypełnioną na urzędowym 
blankiocie w pierwszej linii cyframi, a w 
trzeciej linii literami kwotą 700 koron z pod- 
pisami na pierwszej stronie u dołu Feliksa 
Żyszkiewicza jako akceptanta i Aleksandra 
Gryglewskiego jako wystawiciela tudzież z 
podpisami na odwrotnej stronie t. į. in dorso 
weksla jako żyrantów pp. Aleksandra Gry- 
glewskiego, Jama Zarzyckiego i Emilii Zy- 
szkiewiczowej, 

Posiadacza powyższego weksla wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w ciągu 45 dni od dnia trzeciego ogł- 
szenia w „Gazecie Lwowskiej“, w przeci- 
wnym bowiem razie po upływie powyższego 
ezagokresu za nieistniejący uznany zostanie. 

C. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 5 grudnia 1911. 


L. ez. Ne. I 579/11 (1) (14761 2-3) 
Amortyzacya, 

Na wniosek Rescha Raaba, kupea w 
Błażowej wdraża się postępowanie amorty- 
zacyi rzekomo spałonej książeczki udziałowej 
Kasy zalieczkowej w Tyczynie Nr. 269 na 
kwotę 50 kor. 

Ewentuslnego posiadacza powyższej 
książeczki udziałowej wzywe się, aby w cią. 
gu jednego roku, zgłosił się ze swojemi pra- 
wami w przeciwnym bowiem razie po upły- 
wie powyższego czasokresu powyższa ksią- 
żeezka za nieistniejącą uznana zostanie. 

C, k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Tyczyn, dnia 80 września 1911. 


L. ez, T. 137/11 (2) (14773 2—3) 
Wdrożenie postępuwania amortyzacyjnego. 

Na wniosek p. Wandy z Tuszyńskich 
Miączyńskiej wdraża się postępowanie celem 
amortyzacyi rzekomo przez wnioskodawcę za- 
gubionego dowodu depozytowego Nr. 518 
wydanego przez (al. Kasę Oszczędności we 
Lwowie na złożoną w depozyt książeczkę 
wkłsdkową Nr. 110.159 na nazwisko: Wanda 
z Tuszyńskich Miączyńską i na kwotę 1317 
kor. 27 hal, 

Posiadacza powyższego dowodu depozy- 
towego wzywa Się przeto, aby zgłosił się ze 
swojeini prawami w ciągu jednego roku, li- 
czące od 3 egłoszenia edyktu w „Gazecie 
Lwowskiej“ w przeciwnym bowiem razie po 
upływie powyższego czasokresu za nieistnie- 
jący uznany zostanie, 

0. k. Sąd krajowy cywilny, Oddział VII. 

Lwów, dnia 1 grudnia 1911. 


Konkursa. 


L. 22 680/IV. (14825 2—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem obsadzenia posady stałego sługi 
szkolnego przy fili e. k. gimnazyum VII. 
we Lwowie ogłasza e. k. Rada szkolna kra- 
jowa niniejszem konkurs z terminem do 
wnoszenia podań do końca lutego 1912. 

Do tej posady przywiązane są pobory 
unormowane ustawą z dnia 25 września 
1908 Dz. ust. p. Nr. 204 i rozporządzenia 
z 22 listopada 1908 Dz. ust. kr. Nr. 234, 
tudzież wolne mieszkanie służbowe w bu- 
dynku szkolnym. 

Z posadą tą są połączone wszelkie obo- 
wiązki sługi szkolnego, a więc należyta 
obsługa sal szkolnych, kancelaryi, sali kon- 
ferencyjnej, gabinetów, utrzymywanie po- 
rządku i czystości wewnątrz i zewnątrz bu- 
dynku szkolnego, tudzieź wszystkie czynno- 
ści zwykłego stróża domowego, jak rąbanie 
i noszenie materyału opałowego, palenie w 
piecach, zamiatanie śniegu i t. p. 

Ubiegający się o tę posadę ma wy- 
kazać: f 

1. znajomość języków krajowych w sło- 
wie i piśmie, świadectwami szkolnemi i wła- 
snoręcznemi próbami pisma, 

4. uzdolnienie fizyczne do pełnienia 
obowiązków takiego sługi świadectwem e. k. 
lekarza rządowego, 

8. nieprzekraczalny wiek do lat 40 me- 
tryką urodzenia, 

4. zachowanie się pod względem mo- 
ralnym i politycznym, świadectwem moralno- 
ści, wystawionem przez właściwą władzę, je- 
żeli nie pozostaje w służbie publicznej, 

5. dotychczasowe zatrudnienie świade- 
etwami. 

Podania zaopatrzone w powyższe doku- 
menta należy wnieść w oznaczonym terminie 
do c. k. Rady szkolnej krajowej na ręce Kie- 
rownictwa filii e. k. gimnazyum VIL, a je- 
żeli ubiegający się pozostaje w służbie pu- 
blicznej, za posrednictwem swej przełożonej 
władzy. 

W myśl ustawy z dnia 19 kwietnia 
1872 Dz. u. p. Nr. 60 mają przy nadaniu 
tej posady pierwszeństwo wysłużeni e. i k. 
względnie e. k. podoficerowie, posiadający 
wymaganą powyżej kwalifikacyę i zaopatrzeni 
w przepisany certyfikat e. ik. państwowego 
Ministerstwa wojny, względnie e. k. Mini- 
sterstwa obrony krajowej, który uprawnia do 
ubiegania się o posadę w służbie państwowej 
cywilnej, 


Dopiero w braku takich kandydatów, | 
mogliby być uwzględaieni inni kandydac:, Í 
posiżdzjący wymagana zwalifigacę, 

©. k. Rada szkolna kraiowa. 

Lwów, duia 22 grudnia 1911. 


L. cz. 4162 (14726 1—2) ı 
Konkurs. 

Konku:s celem obsadzenia jednej pró- 
źnionej posady dozorcy więźniów przy ©. k. 
Zakładzie kary dla mężczyzn w Stanisławowie 
upiywa z dniem 27 stycznia 1912. 

C. k Dyrekcya Zskżadu kary 

Stanisiawów, dnia 24 grudnia 1911. 


L. cez. Frez. 34788 
Konkura 
(dneśnia da konkursu w Nr. 296 „Ga. | 
zety Lwowskiej“ ogłoszonego. oznajmia się, 
że knukurs na possdy kancelistów w ño- 
kor dezanach, Bołszawecach, Chadorowic, Ka- 
łuszu, Kossowie, Mieinizy, Mostach wie:kich, 
Nowewmsiole, Obariynie, Potoku złotym, Ro- 
żniatowie, Rudkach, Tiustem i Zabłotowie 
dnia 30 stycznia 1912 upływa. 
Prezydyum c. k. Sądu krajowego 
wyższego. 
Lwów, dnia 23 grudnia 1911, 


(14783 1—2) 


L. 1226 (14867 1—38) 
konkurs 

Celem obsadzenia posady e. k. nota- 
ryusza w Przemyślu ooróznionej przez prze- 
niesienie e. k. notaryusza Włodzimierza Łu- 
szpińskiego do Lwowa, tudzież eweniusinej | 
dajszej posady, która ouróżniłaby się w okrę- 
gu naszej Izby wskutek przen esienia, roz 
pisujemy konkurs i wzywamy wszystkieh 
ubiegających się o tę posadę, aby p dania 
swoje ml:życia udokumentowane wni-śi 
wa właśc:wej drodze dv c. k. Izby nota 
ryslnej w Przemyślu do dnia 25 stycznia 
1912 włącznie. 

C k. Izba notaryalna. 
Przemyśl, dnia 30 grudnia 1911. 


m 
Firmy. 
L. cz. 1977/11 
Ogłoszenie. 
W roku 19i2 ogłaszane będą wxisy do 
rejestru handlowego wymienionego niżej sadu 
w czasopismach: „Zentraibiatt ffit die Ein- 
tragungen in das Handslsreg ster“, „Gazeta 
Lwowsk * i; „Przegląd prawa i administra- 
cyi“, wpisy zaś GO rejestru SiOwśr.ySzeŃń za 
robkowybh i gospodarcz;ch tylko w „Gazecie 
Lwowskiej*. 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Lwów, dnia 18 grudnia 1911. 


(14766 3—3) 


L. Prez. 18.567 (23) U. P./11 
Obwieszczenie. 

C k. sąd krajowy wyższy w Krakowie 
ustanowił dla swojego ckręgu stopę procen- 
tową na r. 192: 

_ 1. dla większych gospodarstw przewa- 
żnie rolnych na 4 pre., 

2. dla budynków niepołącienych z go- 
spodarstwem rolnem, łeśn"m, lub z przed- 
siębiorstwem przemysłowem na 5 pre., 

8. dla większych gospodarstw przewa- 
żnie leśnych na 5 pre. 

C. k. Sąd krajowy wyższy. 

Kraków, dnia 18 grudnia 1911. 


(14633) 


L. ez. Firm. 875/11 A. I, 55 (14781) 
Zmiany i dodaiki do wpisanych już firm 
pojedynczych i spółkowych. 

Wpisano w rejestrze dla firm pojedyn- 
czych i spółkowych. 
Siedz ba firmy : Sambor. 
Brzmienie firmy: lzaak Stezermann 
Mehlniederlage in Sambor. 
Zmisns siedziby: obecnie Drohobycz. 
Zmiana firmy na: Pierwszy stryjski 
młyn parowy Izaaka Stevermanna w Droho- 
byczu — pa niemiecku: Erste Siryjar Dampf- 
mühle Izask teuprmtnk in Drohobycz. 
Dats wpisu: 6 grudnia 1911, ` 
C. k. Sąd obwodowy jako hzndlowy, 
Oddział JI. 
Sambor, dnia 29 listopada 1911. 


L. cz. Firm. 869/11 Stow. I. 265 
Wykreślenie firmy. 

Wykreślono w rejestrze stowarzyszeń 
zarobkowych i gospodarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Sambor. 

Brzmienie firmy: Samhorske Towarzy- 
stwo handlowe, stowarzyszenie zarejestrowa* 
ne z ograniczoną poreką — wskutek ukoń- 
czenia hkwidacyi 

Data wpisn: 9 grudnia 1911. 

C. k. Sąd obwodowy jake handlowy, 
Oddział II. 
Sambor, dnia 29 listopada 1911. 


(14782) 


l 


li 


L. cz. Firm. 1637 Rg. A. I. 328 
Wpis do rejestru handlowego firmy 
spółkowej. 


(14593), L cz. L. 6/11 (5) 


| 
| 


(14477) 
Edykt. 


Za umysłowo chorą uznano Justynę 


Do rejestru oddział A. wciągnięto co |z Bencaków Jakimszczak w Makuniowie. 


następuje : 

Siedziba firmy: Lwów, ul. Polna 56. 

Brzmienie firmy: A. i B. Malinowscy 
i K. Kowalski we luwowie, warsztaty slu- 
sarskia i konstrukcyjne. 

Przedmiot przedsiębiorstwa: prowadze- 
nia warsztatów ślusarskich. 

Forma spółki: jawna. 

Spólniey osobiście odpowiedzialni: Anto- 
ni Malinowski, Bronisław Malinowski i Ka- 
ziizierz Kowalski. 

Do zastępstwa istniejącego zakładu głó- 
wnego jest uprawniony: Bronisław Meli- 
nowski. 

Podpis firmy: pod firmą podpis Bro- 
nisława Malinowskiego. 

Dzień wpisu: 28 lisfopada 1911. 

C. k. Sąd k'ajowy jako handlowy, 

Oddział TV. 
Lwów, dnia 27 listopada 1911. 


1. ez. Firm. 168/11 Stow. ©. 78 (14647) 
Zmiany i dodatki do wpisanych już firm 
stowarzyszeń. 

Wpisano do rejestru stowarzyszeń Z8- 
robkowych i gospedarczych. 

Siedziba stowarzyszenia: Strvj 

Brzmierie firmy: Bank dla handlu i 
przemysłu w Stryju. stowarzyszenie zareje- 
strowane z ograniczoną poręką, po niemiecku: 
„Handel und Gewerbe Bank in Stryj, regi- 
strierte Gienessenschaft mit besch:Ankter 
Haftung“. 

Zmiana firmy: „Towarzystwo dla han- 
dlu i przemysłu w Stryju, stowarzyszenie 
zarejestrowane z ograniczoną poręką*, po 
niemiecku: „Handels und Gewerbe Gesell 
schaft in Stryj, registrierte Genossenschaft 
mit beschränkter Haftung“. 

Zmiana statutu: $ 1 ustęp pierwszy i 
drugi $ 2, $ 36 ustęp +) i $ 88 zmienieno 
na mocy uchwały walnego zgromadzenia z 
29 marca 1911. 

Data wpisu: 10. czerwca 1911. 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy, 
Oddział IV. 
Stryj, dnia 2 czezwca 1911. 


L. cz. Firm. 895/11 
Ogłoszenie. 
Ć k. Sąd cbwodowy jako handlowy w 
Złoczowie ogłaszać będzie w roku 1912 wpi- 
sy do rejestru haadlowego w dzienniku urzę- 
dowym „Gazety Lwowskiej“ w Centralblatt 
fir Bintragung in das Handetszegister i w 
„Przeglądzie prawa i adwiaistracyi* zaś wpi- 
sy do rejestru dla stowarzyszeń zarobkowych 
i gospodarczych w „Gazecie Lwowskiej“. 
Złoczów, dnia 18 grudnia 1911. 


(14559) 


Kuratele. 


L. cz. VI. 252/11 (8—4) 
Edykt. 
Władza ojcowska nad Tadeuszem Köh- 
lerem, synem Stanisława Köhlera, urodzonym 
19 kwietnia 1888 została na czas nieograni- 
czony przedłużoną. 
C. k. Sąd powiatowy S. I., Oddz. VI. 
Lwów, dnia 22 listopada 1911. 


(14388) 


L. cz. P. XI. 285/11 (7) (14450) 
Edykt. 
Za marnotrawcę uznano Hrycia Karda- 
sza s. Michiła w Uhrynowie górnym. 
Kuratorem jego ustanowiono Ołekrę 
Tereszkuia s. Aużoniego w Uhtynowia gór- 
Rym. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział XI 
Stanisławów, dnia 16 listopada 1911. 


L. cz. P. 144/11 (6) (14479) 
Kdykt. 

Za umysłowo chorego uznano Pańka 
Palurę w Bratyszowie. 

Kuratorem ustanowiono Jakowa Palugę 
w Bratyszowie. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Tłumacz, dnia 11 kwietnia 1911. 


L. cz. L IV. 5211 (13), P. IV. 239/11 (1) 
(14482) 
Edykt. 

C. k. Sąd powiatowy we Lwowie S. I. 
ustanawia na podstawie udzielonego przez 
c. k. Sąd krajowy cywilny we Lwowie 
uchwałą z dnia 1 grudnia 1911 L. cz Ne. 
VII. 2914/11 zatw'erdzenia, kuratelę nad Mi- 
kołajem Podlewskim we Lwowie z powodu 
siwierdzonego przez sąd marnotrawstwa, a 
kuratorem ustanawia adw. dr. Ferdynanda 
Kwiatkowskiego we Lwowie. 

C. k. Sąd powiatowy, S. I., Oddział IV. 

Lwów, dnia 1 grudnia 1911. 
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Kuratorem jej ustanow.ono Stefana 
Bencaka w Makuniow 8. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 


Sądowa wiszaia, dnia 26 września 1911. 


L. cz. L. IL 7/11 (9) P. IL 188/11 (1) 
(145 


Bdykt. 
Za marnotrawnego uznano Józefa Ada- 
mowicza w Dankowicach. 
Kuratorem jego ustanowiono Jakóba 
Jarosza w Dankowicach. 
C. k. Sąd powiatowy. Oddział II. 
Biała, dnia 11 grudnia 1911. 


L. cz. L. IL 11/11 (4) P. I. 2ra 
( 


Edykt. 
Za umysłowo chorą uznano Maryę Die- 
sendruck w Stryju. 
Kuratorem jej ustanowiono Leikę Judę 
Diesendrucka w Stryju. 
C. k. Sad powiatowy, Oddział III. 
Stryju, dnia 26 września 1911. 


i 


4498) 


L. cz L. VIII. 8/10 (14568) 
Za marnotrawną uznago Katarzynę Sku- 
pień w Białym Du:ajcu. 
Kuratorem jej ustanowiono Stanisława 
Skupnia w Białym Dunajcu. i 
U k Sąd powiatowy, Oddzisi VII. 
Nowy targ, duia 30 sierpnia 1911. 


L. cv. P. 116/11 (7) 
Rd 


Za umysłowo chorą uznsno Anielę 
Wietecha w Korzuchowie 

Kur:torem jej ustanowiono 
Strzępka w Korzuchowie. 

C. k. Sąd pe viatowy, Oddział I. 

Frysztak, dbia 6 grudnia 1911. 


(14610) 


Szymona 


L. cz. P. 174/11 (13677 1—3) 


4 


chorym. 
Kuratorem jego Leib Zimmermas z 
Nienowie. 
U. k. Sąd powistowy. Oddziaż IV 
Radymno, dnia 28 września 1911. 


L. ez. L. 8/11 (14618) 
Edykt 

Jan Warszawa z Sokala uznaty umy- 
słowo chorym. 

Kuratorem tegoż jest Tomko Mulka 
z Cieląża. 

U. k. Sad powiatowy, Oddział III. 

Sokal, dnia 20 czerwca 1911. 


L. cz. L, 9/11 (7) 
E 


(14661) 


Za umysłowo chorą uznano Krystynę 
Bandyszko w Bonowie. 


Markus Zimmerman uznany umysłowo 


Kuratorem jej ustanowiono Ilka Matwi- 
jowa 2w. Harasymeć w Bonowie. 

C. k Sad powiatowy, Oddział IV. 

Krakewiec, dnia 5 grudnia 1911. 


L. ez. P. 182/11 (4) (14515 1—3) 
Edykt 
Z» marnotrawną uznano Jewdochę z 
Czabanów Czaten ż. Onufrego w Miłowaniu. 
Kuratorem jej ustanowiono Michała 
Czabana zw Daryluk w Miłowamiu. 
C. k. Sad powistow», Oddział JV. 
Tysmienica, dzia 17 listopada 1911. 


L. ez, P. 1X. 211/11 (8) (14700) 
kt. 

Nad Paraską z Sidoreńków Semańczuk 
zawieszone kuratelę z powodu choroby umy- 
słowej. 

Kuratorem dla niej ustanowiono męża 
jej Pawia Szmeńczuka z Ispasa. 

0. k. Sąd powiatowy Oddział IX. 

K:łomyja, 17 października 1911. 


L. cz. L. 1. 8/11 (4) (14671) 
Za umysłowo chorą uznano Antoninę 
z Łukaszczyków Bełtowską w Nowym Targu. 
Kuratorem jej ustanowiono Ferdynan- 
da Bedtuwskiego w Nowym Targu. 
0. k. Sąd powintowy, Oddział I. 
Nowy Targ, dnia 10 listopada 1911. 


L. ez. L, 38/11 (16) P. 184/11 (17) 
(14757 1—8) 
Edykt. 


Za marnotrawnego uznano Jacka Bi- 
szko w Topsrowie. 

Kuratorem jego ustanowiono Marcina 
Poźniaka w Toporowie 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 

Latyn, dnia 14 psździernika 1911, 


L cz. P. 111/11 (7) (14670) 
Za mernotrawnego uznano Jędrzeja Dzie- 
dziea w Bańskiej. 
Kuratorem jego ustanowiono Wojciecha 
Cieślę w Bańskiej. 
O. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Nowy Targ, dnia 7 listopada 1911. 


L cz. E. 196/11 c: (14664) 
Za umysłowo chorą uznano Ludwikę 
Jeleniową w Bliźnie 
Kuratorem jej ustanowiono 
Jelenia w lnie. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
Mielee, dnia 20 listopada 1911. 


a 


MAŻiMIGI ZA 


L. cz. L. 36/10 (14617) 


Edykt. 


Wa-yl Deszczakowski ze Świtaizowa 
uznany msrrotrawnym. 

Kuratorem tegoż jest Iwan  Deszcza- 
kowski. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Sokal, dnia 8 lipca 191i. 


Dapiesienia 


pry walne. 


L. 16891 


(14866) 


Obwrieszczenie., 


W poniedziałek dnia 8 stycznia 1911 o godzinie 8 przed p'łudaiem odbędzie się 
w lokalnościach tutejszego ekspedytu towarowego publiczna liegtasya znalezionych a dotąd 
przez strony nieodebrsnych przedmiotów (Fundzegenstaude; za III. kwaria? 1911. 


C. k. kolejowy urząd ruchu we Lwowie. 


Lwów, dnia 87 grudnia 1911. 


sa. OM plety 
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>Bluszeczuć 


z i. kwartału 1911 


są do nabycia 


w młównej Ekspedycji Lwów, pasaż Hansmana |. 9. 


„MLeister der Farbe“ 


oryginalne reprodukcye międzynarodowych malarzy 
kompletne roczniki 1306, 1908, 1909 
poleca 


po wyjątkowo niskich cenach 


ST. SOKOLOWSKI Lwów, pasaż Hausmana, 


EE 
gz F. Ze, : ZEE 2. 


Maqdeburg-Buckau. 


Filia Wiedeń III. Heumarkt 21. 


Ji 


Zastępcy: Chylewski & Wójcicki, Sp. Kom. Lwów, Pasaż Hausmana 8. si 


EE 


Patent 


Parowe-Lokomobile 


z precyzyjnem sterowzniem bez wentyli. 


Oryginalna budowa Wolfa. — O sile 10—800 
koni par. 


Maszyny najlepszego wykonania o najoszczędniejszej pracy 
dla przemysłu i csospodarst "m. 


acz) 
ERĘTOZDE Łączna dotychczasowa produkcya 800.000 koni par. 


A ei - A e a aa YJ OO ZATO EEE TACA DZ O oc AAA la 


Btrzymałe m 
świeży transport 
HERBATY CHIŃSKIEJ 
Znakomita © smaku i 


Morbańa Gonzo . . . i. « - 1 » » a „  „ kor. SAU 
> ERRDADAG - 2 0 ao. di k~- 
= śoGsnomg rbiór majowy . : ; > po SE 
RE 3 &-— 

z 

2) 

v 


E CAAA E 


BAYKOW o . . - - - . 

wWsiewkł z herbat . . . . . « i i. . . 

Grysiowki z najlepszych herbat. . . . . . p 
sa pół kilograma. 


Handel herbaty i kawy 


GDMUNDA RIEDLA we Lwowie 


ul Fertralma 3, naprzeciw Katedry- 


SIN TERE 


Ogłoszenia. 


Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie 


członków Towarzystwa pożyczkowego w Narolu m. stow, zarej: z nie- 

ograniczoną poręką odbędzie się dnia 11 stycznia 1912 o godzinie 

] po południu w biurze Towarzystwa. 

Porządek dzienny : 

1. Zmiana $$ 2, 7, 25, 35, 37, 39, 54, 59, 68, 67, 78, 79187 statutu 

2. Wnioski członków. | 

W razie braku kompletu wymaganego $ 46 statutu odbędzie się 

ponowne Nadzwyczajne Walne Zgromadzenie dnia 11 stycznia 1912 

o godzinie 7 wieczorem z tym samym porządkiem dziennym w tym 

samym lokalu, które bez względu na ilość obsenych obradować 
i uchwalać będzie. 

Naroł m, dnia 29 grudnia 1911. 


Rada nadzorcza Towarzystwa pożyczkowego w Narolu m. 


Sekretarz : 
Simon Storch. 


Prezes: 


Mendel Federbusch. 


_ K. k. Staatsbahndirektion in Lemberg. 
ZI. 1549/IV. ex 1911. 


Bekanntmachung der Ligfęrmngsansschrelbung. 


— ra mA 


Die k. k. Siaatsbahadirektion Lsmberg bringt dia Lieferung von 15.000 Km. Tannen 
Fichten Erlen- oder Birken-Scheiter- eventuell Prug<tholz fir dass Jahr 1912 zur Aus- 
schreibung: 

Offertbehelfe, Offeriformularian sowie die al'gemeinen und beziiglichen besonderen 
Lieferungsbedingnisse sind bei der k. k Staatsbahndirekition Lemberg (Burcau fir da 
e ee und Werkstaltendienst) zu beheben, oder gegen Einsendung des Porto zu 

szieben. 

Die Kaution wird im Falle des Lief:rungszusch'ages in der Höhe von 5%, des G- 
sammtwertes der erstandeneu Lief-rung kei dec iassa der k.k Stzatsbshndirektion Lem. 
berg zu erlegen sein. Zur Sicberstellaung der Ang=bote taben die Offerent+n bei Vorlage 
der baziuglichen Offerte gleichzeitig ein Vadium in der Hóhe von 5%, des Lief«rungswer: 
tes in barem Gełde, oder in dem sub art 4 Punkt 3 der allgemeinen Lieferungsbedin 
gnisse angegebenen Wertpapiere bei der Kassa der k. k. Staatsbahndirektion Lemberg 
2u hinterlegen. 

Einre'chungstermin Die Off-rte zu deren Verfassung aussehliessiich die hiezu auf- 
gelegten Formularioen benůtat werden mósssn, sia versiegəit und mit dər Anfschr fl 
„Offert für die Lieferung vin Brennholz* b-i der k. k. Staatsbahpdirekticn in Lemberg 
his spä:estens 15 Janner 1912, J2 Uhr M:ttags einzubringen. 

D e Offerteróffnung findet bei der k k. Staatsbahn-Dirsktion Lemberg, Krasiekich 
Gasse 5, am 16 Jśnnsr 1912 um 10 Uhr Vormittags statt. Jeger Offerent hat das Recht 
dieser kommissionellen Offerto: Öffnung persözlich beizuwohnen. 

Die Znshlags:rteiluag erfolgt binnen 6 Wochen vom Schlusster mine der Offert- 
Eiareichung an gerechnet und bleiben die Offerenten bis zu diesem Zeitpunkte an ihre 
Angebote gebunden. i p 

Der k k. Stesteb'hadirektion steht dus Recht der geteilten Vergebung zu. 

Lemberg, am t Jãaner 1912. 
Die k. k. Staatsbahndirektion. 


LEENA 
Krajowa Fabryka i Główny Magazyn Broni 


„Galicyjska Spółka Myśliwska" 


(przedtem Alfred Dzikowski) 
we Lwowie, ul. Karola Ludwika 1 


utrzymuje na składzie wielki wybór broni myśliwskiej wyrobu własnego. tudzież znakomi- 
tych fabrykantów, jak: RONGEGO, LEPAGE (następ.) SAUERA, SCHOLLBERGA RE- 
CORD, TESCHNERA, broń automatyczną, repetjerową śrutową i Kulo» 
wą, jak WINCHESTRA, BROWNINGA i SJOEGRENA, po cenach ściśle fabry. 
cznych. Specyalność: broń dla PAN myśliwych w kal. 16-tym, 20-tym jak i sztućczyki 
TELL-HAMERLESS. ý 


e 
Nowość 191112 NA SEZON KNIEJOWY Nowość 191112 A 
k 


Automatyczna broń kulowa, celna i niezrównana w działaniu na grubego zwie- 
rza: sztućce „Browning 5-cio strzatowe, kal. 9mm (350 amer.) ehyżość początk. 663 
m. sek., energia 289 m. kg. — cena 210 kor. Sztućce Winchester‘: 5-cio strzałowe, 
Cal. 401-=10'jv:/m chyżość początk. 2142 stop. sek. energia 2083 funtów — cena 170. — 
Nowość, Manlicher Schdnauer kal. S'/;m/m chyżość poczatk. 620 m. sek. 
À energia 322 kg.). 3 


Browningi Śrutowe kal, 16, Wielki wybór bronzów francuskich. 


Amunicya do wszystkich istniejących systemów i kalibrów broni. 
Ceny bezkonkurencyjne. 
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CODZIENNIE PRZEDSTAWIENIA OD 3* POPOŁ 
DO N"wIiECŁOREM 


KALDEGO TYGODNIA ZUPEŁNA 
A. ZMIANA PROGRAMU 


gOSZ E Ry, A 


POCZEKALNIE, 
„ WYKWINTNY BUFET. | 
b MUZYKA Æ 

WOJSKOWA 


presreo mni IEEE ONA ODRY POZ EDA CÓRKA PORA NAA Z PORE LOWA 


„Osobliwości świata widzialnego i niewidzialnego 


napisał profesor uniwersytetu dr. M. Perty. Treść: Sympatya i amtypatya. Artystka przesladowaaa z za 
grobu. Chłopiec który czuje nieprzyzwyciężony wstręt do pieniędzy. an świat olbrzymim szpitalem. Dosto- 
jeństwo Duchowe. Czytanie w sumieniach ludzkich. lunatycy. Dama która słyszy i widzi sercem. Dzia» 
łania magiezne. Fizyologiezne cudo. Elektryczna pani. Elektryczne dziecko. Halucynacye narodowe. Ludzie 
jako bańki mydiane. Brak zatrudnienia skraca życie. Ludzie którzy bardzo długo żyją. Ludzie którzy nie 
nie jedzą i nigdy nie śpią. Ludzie którzy przechodzą przez zamknięte drzwi i przez ściany. Ludzie którzy 
liżą mury i połykają kamienie. Ludzie którzy umierają z przyjemnością. Ludzie którzy zabijają wzrokiem, 
Pachnący ludzie. Mania samobójcza dziewcząt. Mazzini o ideałach. Mowa powszechna. Muzyka w główes 
umierającego dziecka. Osobliwa muzyka ma ostatnie urodziny poety. Osobliwy śpiew przy śmierci szlachetnej 
ziemianki, Panienka zbudzona z letargu. Pręt do poszukiwania podziemnych wód i pokładów metalowych. 
Przepowiednie i przeznaczenie. Sen. Skutki imaginacyj. Ślepy profesor wykłada optyką i objaśnia w mocy 
stan gwiazd na niebie. vwiat jest pełen cudów. Szczególna wrażliwość. Wzajemne oddziaływanie duszy 
i ciała. Zmysł centralny. Zjawiska u umierających. Zwłoki ludzkie które pachną i nie psują się. Z pamię- 
ników sławnej artystki. Staruszek który robił sobie nadzieję, że będzie mógł żyć wiecznie. Serce nie sługa, 
nie zna go to panay Ostatni sen turysty. Wskrzeszanie umarłych. Królowie, którzy istnieją jeszcze tylo na 
‘ociach. Hrabina która nie znosi widoku swoich dzieci. Ludzie którzy żyją samym zapschom, It. dit. 4. 


Cena 2 kor, z przesyłką poczt. Ż kor. 10 bal., za zaliczką 2 kor. 60 hal. Do nabycia 


w binrus 8. SOKOŁOWSKIEGO we Lwowie, pasaż Hausmana 9 


REA EC 0a 


= ©. k. Dyrekeya kolei państwowych we Lwowie. 


Ugłoszenie przetargu ofertowego. 


= (14768) 


C. k. Dyrakeya kolsi psństwowzch we Lwowie rozpisuja przetarg na dostawę 15.000 
mp. łupku lub kręgiaków jodłowych, świerkowych, olchowych iub brzozowych ns rok 1912. 

Formularze ofertowe jakcteż ogólne i dotyczące szezegółowe warunki dostawy można 
przejrzeć albo otrzymać w e. k. Dyrekcji kolei państwowych we Lwowie (Oddział dla 
spraw woźnictws i warstatów). 

Na przesyłkę należy złożyć opłatę pocztową. 

Kaueya. Oferenci, którym zostania oddana dostawa, bada obowiarani złożyć W kasie 
e k. Dyrekcyi kolei państwowych wa Lwowie kaucyę w wysokośri 50, W:rlości otrzy- 
manej d stawy. Jeko zabezpieczenie dotrzymania ofert na tę destawę m#}ą oferosei przy 
wniesieniu ofert równocześnie złożyć wsdyum w wysokości 5 pre. wartości oferowanej 
ilosci w gotówce lub w papieraeh warteściow*ch, wymienionych w art. 4 punkt 3 ogól- 
nych wsrunków dla destawy materyałów, w kasie e. k. Dyrekcyi kolei państwowych we 
Lwowie. 

Tezmin wnoszenia ofert. Oferty, które winne być wygotowane tylko na przepisanych 
formularzach, należy zapieczętować i zacpatrzyć napisem: „Oferta na dostawę drzewa cpā- 
łoweg.* i wnieść do e. k. Dysczcyi kolei panstwowych we Lwowie najpóżniej do dnia 
15 stycznia 1912 do 12 godz. w południe, 

Otwarcie ofert nastąpi dnia 16 stycznia 1912 o godz. 10 przed południem w budynku 
e k. Dyrekcyi kolei państwowych we Lwowie, ul. Krasiekich 5. Oerenci mogą być przy 
otwarciu ofert obzeni. 

„ Oddanie dostawy nastąpi w przeciągu Ô tygodni, licząc od końca terminu wnoszenia 
ofert. Aż do tej chwili pozostają oferenci w słowie. O. k. Dyrekcyi przysługuje prawo 
rozdania dostawy w częściach. 


We Lwowio, dnia 1 stycznia 1912. 
C. k. Dyrekcya kolei państwowych. 
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Pięćdziesiąty trzeci rok istnienia 


Najstarsze 1 najbardziej rozpowszechnione pismo illustrowane polskie. 


"|. m > wierny swojej półwiekowej przeszło tradycyi drukować będzie 
Tygodnik lilusti OW any n A e znakomitych ae, naszych, A 
ciadlając w ten sposób kwiat twórczości polskiej na niwie beletrystyki i poezyi. — Najstarsze illustrowane 
pismo jest placówką narodowego życia i narodowego czynu. — W szeregu artykułów wstępnych, politycznych, 
społecznych i ekonomicznych da obraz jak najpełniejszy potrzeb naszych, usiłowań, zmagań się z żywiołami szkodliwymi 
dla rozwoju polskiego bytu. wreszcie tego wszystkiego, co dotyczy spraw krajowych w najszerszym zakresie. 


„TYGODNIK ILLUSTROWANY* w r. 1912 zamieści najnowszą powieść 


Wł St. REYMONTA: Rok 17944‘ 


(czasy Kościuszkowskiuie). 


Bolesława PRUSA: „PRZEMIANY“ 


i cieszące się tak wielką poczytnością Xroniki Tygodniowe. 


Utwory Adama IKrechowieckie= 
go, Jama IKasprowicza, Maryi Ko- 
mopniekiej i Elizy Orzeszkowej, 

Nowele Zapolskiej, Tetmajera, 
Weyssenhoffa, Bartkiewicza, Ro- 
dziewieczówny, Zbierzchowskiego, 
Makuszyńskiego, Artura Schróde- 
ra | w. i. 

W szeregu artykulów ws!iępaych, stu. 
dyów historycznych, prace pierwszerzędnych 
publicystów i literatów polskich prif, dr. 


Szymona Askenazego, G. IBamllow- 
skiego, A. Górskiego, Ig. Grabow- 
skiego, T. Grużewskiego, Cz. Jarn- 
kowskiego, B. IKoskowskiego, A. 
Potockiego, A. Siedleckiego, Zy- 
gmunta Wasiłewskiego. 

Konstantego SŚrokowskiego: 
„GRODY i MIASTA w GALICYI“. 

Sylwety miast polskich: Lu- 
blin, Kalisz, Radom, Piotrków, Zamość, Tar- 
nopol, Rzeszów, Tarnów, Stanisławów. 


Kraków, Lwów, Poznań, Wilno. — 
Petersburg, Berlin, Wiedeń w barwnych 
obrazach i szkieach. 

Najciekawsze zakątki Polski. 

Obrazy życia współczesnego. 

Teatr, Sztuki plastyczne, Piśmienni- 
ctwa obce msją w „TYGODNIKU“ swych 
stałych, najwybitniejszych referentów. 

Z dziedziny „lustracyjnej: wszystko eo 
się okazuje na wystawach polskich i zagra- 
nicznych. 


Premia nadzwyczajna „Tygodnika Illustrowanego*: 


„SYBIR, WIZYE PRZESZŁOŚCI" 


(Sery a KX.) 


Album Kartonów KONSTANTEGO GÓRSKIEGO 


Cie fx zaw 


na tle życia wygnańców syberyjskich, — oraz 


PMeowieści 


12-cie tomów w ciągu roku zupełnie bezpłatnie. Każdy tom suto ilustrowany. 
Komplety z lat 1910 i 1911 dla prenumeratorów „Tygodnika Illustrowanego* tylko po K. 10—, w oprawie po K. 16—. 


W r. 1912 CIEKAWE POWIEŚCI drukować będą: 


Elizy Orzeszkowej „I pieśń niech zapłacze'; Al. Dumasa (ojca) „Sprzysiężeni*; W. Karczewskiego „W Wielgiem*; 
Wincentego Rapackiego „Hanza*; Adama Krechowieckiego „Szary Wilk*; Wołodego Skiby „Siedmioletnia 
wojna“; Karola Dickensa „Magazyn starożytności“; Erckmana Chatriana „Daniel Rock“; Z. Kaczkowski „Żydowscy*. 


Prenumeratę przyjmują: Administracja Tygodnika lllustrowanego we Lwowie, Pasaż Hausmana 9, 


oraz wszystkie księgarnie i biura dzienników. 


We Lwowie: W Galicyi z przesyłką pocztową: 


kwartalnie 6'80 kor. z oprawą książek 830 kor. || kwartalnie 7'20 kor. z oprawą książek 870 kor. 
półrocznie 1360 kor. w » 1660 kor. półrocznie 14:40 kor. R > 17 40 kor. 


Wydawcy: Gebethner i Wolff. — Redaktor naczelny: Dr. Józef Wolf. (dpowiedrialny za Redakcyę we Lwowie: Artur S h öder. 
Przyjaciół naszego pisma prosimy uprzejmie o polecenie niniejszego prospektu. l 


Pięćdziesiąty trzeci rok istnienia 
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5 Dwutygodnik, będzie wychodzić każdego 5 i 20 w miesiącu a | EL o T 
LE NE powodu zmiany lokalu w magazynie złotniczo- j 


E 


zegarmistrzowsko-jubilerskim 


( Lwów — braków — Warszawa 3 
%4 JULIANA DABROWSKIEGO 


"8 pismo illustrowane, poświęcone turystyce i sportowi w kraju i zagranicą. ) DAE T ESKA L 4. 
4 & i (Od 15 stycznia ulica Akademicka 1. 3) 
EA Redaguje Komitet. x = 7 


l Redaktor naczelny: ZYGMUNT KŁOŚNIK JANUSZOWSKI, Lwów, ul. św. Zofi l, 440. = 


€ Redaktor działu turystycznego: ROMAN KORDYS, Lwów, ul. Lindego l. 10. Papiery listowe najnowszych wzorć 
Ś St. SOKOŁOWSKI, właściciel biura podróży i kolejowego we Lwowie, Pasaż Hausmana 9. Lwów, Sykstuska 8. Telefon 824, 
Ç 


> Adres Wydawnictwa: Lwów, Pasaż Hausmana 9, Telefon 452. 
EACH 5 o R o i | i + a 
m! Prenumezałę i ogłoszenia przyjmują : ADMINISTRACYA „WĘDROWCA, Lwów, Pasaż f 
Ç: Hausmana l. $ oraz wszystkie księgaruie i Biura dzienników w kraju i zagranicą. W Linim nte Ao 
4d y r : a Y w i 4 s ï TY: p Sai Í . « ; 
Ki Na Królestwo i Cesarstwo skład główny: Księgarnia Gebethnera i Wolifa w Warszawie BY i 6 - oapsIc1 comp , 
[8 i c ° a 

4 a EE uw: wek: tm E d | Kotwieznego Pain-Expelleru 

: | f 3 $ | jest powszechnie znane jako wyśmienite, bófe 
A Warunki BRERA R X: = k ) l S uśmierzające i odciągające nacieranie w za- 
Li W Galieyi i Austr. Węgr. W Król, i Cesarstwie. W Niemczech. We Fransyi. W Ameryce. N 43 ziębieniach itd.; do nabycia we wszystkich 
WG R EE Rb. 12 Marek 24 Frk. 24 Dol. 12 Aż „Bim EE 
c. Rocznie . « « „o « or. Ż4*— a = Mare — . 24 — ol. 12 AA j trzy kupnie tego wszędzie ulubi środk 
E Paa a Z NR Na WO = ke 12:— WN | domowego trzeba may T. lè 
wt  Kwartałnie. . . . „  6— a B— rn  6— » 6— eE, Cai ||| oryginalne w pudełkach z naszą ochronną | | 
Me; Zeszyt pojedynczy . „ 120 „ 0:60 kop. „180 » DA «ja Rd 9 | marka, Kotwicą“, wtenczas jesteśmy pewni, że l$ 
4 mm Otrzymaliśmy preparat o eli, z 
IE M AŻ PROG "(> IPB SPARE RE PPR JPE A JA PPRECG POCĄCJM s > YNA V Apteka Dr. Richtera "NE 
DUPY EN SER DEANA SON ERZE PŁN ENNIS O PB) |.pód „Złotym Eom 

mn papam am ee emama w Pradze, ulica Elżbiety No. 5 nowy. 
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Świeże wody mineralne krajowe i przetwory zdrojowe. 8 


Biuro miastowe 


ME WOK TAKO 


yi 


c. k. kolei państwowej 


Składnica hurtowna i drobiazgowa wyłącznie 


| =. Krajowych wód mineralnych === || „rowe, 
ki AEP P z ELSE" y asaz Hausmana l. 9 
z i przetworów zdrojowych =. ` Telefon 452. 


wydaje 
bilety zestawiałlne do wszystkich 
miejscowości kąpielowych. 
Ważność biletu 45 dni 
z dowolnem zatrzymaniem się 
we wszystkich stacyach. 


w. 
Sr. 


A świeże otwarta, 4 


2 pod egidą Krajowego Związku Zdrojawisk i Uzdrowisk 
Spółka z ograniczoną odpawiedzialnością 


we Lwowie, ul. Czarnieckiego l. 6 
(wejście w parterze 2 drzwi w sieni). 


Şi 


W każdym czasie do nabycia we wszelkich ilościach i po najtańszych | 


R cenach w stanie świeżym, wszystkie krajowe wody mineralne BR det. m 

Ej | i przetwory zdrojowe. Atiryer Kolejowy 
m. ważny od 1 maja 1911. 
R Ba nabycia we wszystkich trańkach, oraz 
BĘ B AA i A l i w biurze dzienników Stan. Sekołowskiego 
5 I Świeze wody mineralne krajowe i przetwory zdrojowe: Lwów, pasaż Hausmana. 
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Biuro St. Sokołowskiego 


we Lwowie, Pasaz Hausmana f. 9 
wysyła 


NOWO OTWORZONA 


RNIA 


m e WE LWOWIE, ROG ULICY AKA- 
A ` ay66 | RS 
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Z drukarni Wł. Łozińskiego (pod zarządem J, Niedopada), ul. Czarnieckiego l. 12 — Telefon 527. 


